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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu- 

dmu z wyjątkiem dni poświątecznyeh.
Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 cen­

tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
tracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — Ekspeaycya 

nn?SD0wakw A§encyi dzienników St. Sokoiowskie- 
wać sa 'iausmanna I. 9. — Listy należy franko

Reklamacye otwarte wolne od opłatv.
Telefon Redakcyi nr. 8.

P renum erata  z przesy łk a  pocztowa 
i  zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. 35 ct. W miejscu'- -o  r o c .z n i ® z l < Pobocznie 8 zł k w a r t a l n 1
8 zł.] m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m^ T ta  z ® z l ^ T6 i l 0 ^  « z l ,  k w a r t a , n
cznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. N i e n , c « e *> * *  60 ct.

„Przewodnik naukowy i lite ra c k i11 ,
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko  ,Gazet'/ Lw°wskiej>, otrzymaia cało
wca iub od 1 lipca do końca grudnia e l i / l ’ ktora™ rename™J* od 1 stycznia do kodea eze,

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza 
miarą petitową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbo­
we po 10 st. od jednego wiereza miary petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Agencya dzienników Stanisława 
Sokołowskiego Pasaż Hausmanna 1. P; we Francji 
w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama Boule- 
vard Raspail Nr. 105 bis.

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na „Gazetę Lwowską" 

wynosi półrocznie (od 1 lipca do końca 
grudnia) w miejscu 6 zł., p o c z tą  8 
z ł.; ćwierórocznie (od 1 lipca do koń­
ca września) w miejscu 3 zł, p o c z tą  
4 zł.; miesięcznie od 1 do końca każ­
dego miesiąca w miejscu 1 zł., p o cz tą
1 zł. 35 ct.

Prenumeratorowie roczni luk p ó ł ­
roczni, (którzy p r e n u m e r u j ą  od 1 
stycznia do końca grudnia lub do koń­
ca czerwca), otrzymują Preewodtók 
naukowy i  literacki, dodatek miesię­
czny do Gazety Lwowskiej b e z  p l a“ 
t n i e ;  ówieróroczni zaś i miesię­
czni za dopłatą: ówierćroczni 75 ct., 
miesięczni 30 ct. Przewodnik, prenume­
rowany osobno, kosztuje rocznie 4 
rir., półrocznie % rfr., ówierórocsnic 
1 ?ir.

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty.

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Z Najwyższego polecenia ma być no- 
®z°Rą po ś. p. Jego Cesarskiej Wysokości 
,e r z y m Aleksandrowiczu, wielkim księ- 

następCy tronu rossyjskiego, żałoba dwor­

ska począwszy od niedzieli, dnia 16 lipca b.r. 
przez dni d w a n a ś c i e  z następującą odmia­
ną: przez pierwszych s z e ś ć  dni, od 16 do 
21 lipca włącznie c i ężka ,  a przez następują­
cych s z e ś ć  dni, od 22 do 27 lipca włącznie
l e kka .  ._________

Jej Ces. i Król. Wysokość Najdostojniej­
sza Arcyksiężna B l a n k a ,  Małżonka Jego 
Ces. i Król. Wysokości Najdostojniejszego Ar- 
cyksięcia L e o p o l d a  S a l w a t o r a ,  powiła 
we czwartek, dnia 18 lipea b. r. o godzinie 
6 wieczorem w Zagrzebiu szczęśliwie Córkę.

Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 2 
lipca b. r. nadać najmiłościwiej krajowemu 
inspektorowi szkolnemu dr. Sewerynowi D n i e- 
s t r z a ń s k i e m u ,  przy sposobności przenie­
sienia go na własną jego prośbę w stan sta­
łego spoczynku, tytuł radcy Dworu z uwol­
nieniem od taksy.

Fan Prezydent Ministrów jako kiero­
wnik Ministerstwa spraw wewnętrznych po­
wołał komisarza powiatowego Władysława 
P o d c z a s k i e g o d o  służby w o. k. Minister­
stwie spraw wewnętrznych.

Lwowski c. k. wyższy Sąd krajowy pr 
niósł na własną prośbę w dotychczasowy^ 
charakterze służbowym: Leona boc a n '   ̂
w ic  z a, prowadzącego księgi gruntowe w 
czowie, do Stanisławowa, i starszych o (cya
łów kancelaryjnych: Leona Weryhę ys® 
czańskiego P i e t  r  u s i e w i e z a w Kałuszu o 
Przemyśla, a Michała K a z n o w s k i e g o  w 
Kopyczyńcach do Tarnopola; zamianował pro­
wadzącymi księgi gruntowe w IX. klasie ran­
gi starszych oficyałów kancelaryjnych: Bazy­

lego B r y g i  d e r  a w Peczeniżynie dla Lwo­
wa, Wiktora P r z y b y l s k i e g o  w Dobromi- 
lu dla Przemyśla, Jana P e ł c z y ń s k i e g o  
w Tłumaczu dla Złoczowa i oficjała kance­
laryjnego Franciszka Romualda W o w k o n o -  
wi c z a  w Tarnopolu dla Złoczowa; zamiano­
wał starszymi oficyałami kancelaryjnymi w
IX. klasie rangi starszego oficyała kancela­
ryjnego Wilhelma R a f a ł o w s k i e g o ,  zamia­
nowanego dla Zborowa a pozostającego w 
czynności przy wyższym sądzie krajowym dla 
wyższego sądu krajowego we Lwowie, tudzież 
oficyałów kancelaryjnych: Dymitra D e n k ę  
we Lwowie dla Bursztyna, Władysława Kru-  
s z e l n i c k i e g o  w Stanisławowie dla Bucza- 
cza, Michała Mi ku li na w Złoczowie dla Bro­
dów, Kazimierza B e h m a  w Stanisławowie 
dla Jarosławia, Sylwestra D es L o g e s  we 
Lwowie dla Dobromila, Franciszka Ksawere­
go B i a ł o w ą s a  w Kołomyi dla Peczeniżyna, 
Emila A l b i n o w s k i  ego w Uhnowie dla 
Kałusza, Maryana Jana A a dr z ej o w s ki e- 
g o we Lwowie dla sądu krajowego we Lwo­
wie, Jana S w i d z i ń s k e g o  w Żółkwi dla 
Tłumacza i Kazimierza M a ł e c k i e g o  w Prze­
myślu dla Kopyczyniec.

Obwieszczenie.

Wysokie c. k. Ministerstwo handlu re­
skryptem z 25 maja 1899 1. 26.156 przedłu­
żyło na rok drugi p. Antoniemu Chwos t a ,
c. i k. kapitanowi 40 p. p. wyłączny przywi­
lej na zmiany przy busolach, udzielony re­
skryptem z 13 kwietnia 1898 1. rej. 2092 T. 48 
z prawem pierwszeństwa od 29 kwietnia 1897 
według- opisu tajnego, złożonego w c. k. Mi­
nisterstwie handlu.

CZĘŚĆ IIEUEZĘBOWA

Lwów, 17 lipca.
Od szeregu lat pojawianie się w pe­

wnych odstępach czasu zbrojnych band buł­
garskich na terytoryum marafeońskiem, a tu­
reckich na bułgarskiem należy do tak zwy­
kłych zjawisk, iż przestało wywoływać wię­
ksze zaniepokojenie, tein bardziej, iż in­
wazje te nie mają z reguły charakteru poli­
tycznego. W każdym wszakże razie te ciągłe 
napady spowodowały pewien zamęt we wza­
jemnych sąsiedzkich stosunkach i dawały po­
wód do reklamacyj, w których odbijało się 
silne niekiedy rozdrażnienie. Ten stan rzeczy 
prawdopodobnie poprawi się, jeżeli powiedzie 
się szczęśliwie przeprowadzić zawiązane po­
między W. Portą i rządem sofijskim rokowa­
nia w sprawie wzajemnego nadzorowania gra­
nicy. Impuls do tych rokowań dał sam suł­
tan na posłuchaniu udzielonem niedawno agen­
towi dyplomatycznemu Bułgaryi, p. Markowo- 
wi, który prosił o audyencyę celem wynurze­
nia zażaleń swojego rządu z powodu nadużyć 
popełnionych przez bandy albańskie wspólnie 
z regularnem wojskiem tureckiem.

Chociaż tureckie koła rządowe nie po­
zbyły się jeszcze całkowicie nieufności do 
Bułgaryi, posądzając ją przedewszystkiem o 
aspiracye do Macedonii, to przecież, jak za­
pewniają z kół dyplomatycznych, należy uwa­
żać za rzecz niezawodną, że ks. Ferdynand i 
gabinet Grekowa niezłomnie są przekonani o 
potrzebie spokojnej i konserwatywnej polityki 
i zgodnie z tem nie myślą o jakiej bądź bez­
celowej akcyi w Macedonii. Zdanie pod tym 
względem kół dyplomatycznych podziela także 
wielki wezyr Halil Rifaat basza, natomiast 
gubernator Ueskubu Hafus basza, trwa w s wo­
jem nieprzyjaznem dla Bułgaryi usposobieniu 
i dokłada wszelkich starań, aby podtrzymy­
wać wzajemne rozdrażnienie i nieufność. I tak 
między innemi, molestuje on o odwołanie z 
Ueskubu tamtejszego arcybiskupa bułgarskiego 
Sinessiego, oskarżając go, że utrzymuje ścisłe 
stosunki z bułgarsbo-macedoóskim komitetem.
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w v , Klejami Ujazdowskiemi szedł powoli nie- 
°dy mężczyzna.

nrmn wzrostu, chudy, chylił się ku
wieRHn*1 1 zwieszał głowę na piersi ruchem 
blada a? ?au®enia. Twarz jego podłużna, żółto 
wypłćwiaf a J asil° kasztanowatym, jakby 
przeświecać t̂ tkim zarostem, w którym 
chetne al J  nitki> miała rysy f
odrętwiałości. ne wyrazem mesmaku 1

*go n o S c A ?  7 uiemi>;: chwilami tylko, gdy 
z przeebr.8 • 011 Sam blizko o kogo 
i siecią 8 !n°W 7 ^  °tórł, oczy jego przygasłe 
z pod ró' o 7  zmarszczek osnute, rzucały 
^ccierridL1 1 ’ Ŝ uie zarysowanych brwi 

y 1 rozgoryczone spojrzenia.
piersi pochviaPi°tem Jeszcz,i nizei S'iow? na 
opadały Z  ’ az włosy’ które nosił długie, 
tej samoi 7  policzki, gęstemi pasmami
z P°d dużea° ml0n^  barwy w ysuwad%c si? 
by ł w  iasnv *1 ,b.lcowego kapelusza. Ubrany 
zniiętyi h ń / ż  , Paltot zniszczony, ale n ie  
choć nie wT  p lam ; bielizna jego również,
dawało ś w i I Ć 7 na’ czyst  ̂ bl ł a ; a obuwie 
obcowania gorliwego ze szczotką

. .„ „ „ J 1v1..S_7railIl0^d wubiorze uwydatniała się 
18J w zestawieniu z niedbałością 

wiał r‘i\  ogólnem wrażeniem, jakie spra- 
S S  Tv°Jleka’ któremu się nic zgoła nie 

Vh aSem musiało mu się widocznie
rzeczą d o s y ć ' odzież’ bo zdaWał° 
służący z a s t ę p o w i  aby"ow tem  SpraWQJ

Bęce trzymał w tył założone i od czasu do 
czasu wykręcał sobie palce jakimś nerwowym, 
a mimo to automatycznym ruchem.
• • * czervvc°wein niebie błękit nasiąkał 

różowością, która niedaleki za­
chód słońca poprzedza. Przed paru godzinami 
padał obhty deszcz i teraz w przecudnie od- 
świeżonem powietrzu unosiły się wonie akacyi 
i jaśminów od strony ogrodu Botanicznego pły- 
lujce*
. . W Klejach, j ak zwykle o tej porze dnia
1 roku roJn° było. Gwar rozmów mieszał się 
z głuchym turkotem powozów i ostrym brzę­
kiem tramwajowych dzwonków; tęcza wesołych 
barw, w których przejyażał modny tego se­
zonu kolor habrowy, wisiała nad chodnikami 
falującą wstęgą kobiecych sukien, kapeluszy, 
parasolek, i tworzyły się z tego niby dwie 
zwolna poruszające się smugi tłumu, które 
gościniec alejowy^ rozdzielał szeroko rozlaną, 
wartką izeką migotów, złożonych z koni, 
uprzęży, ekwipaży i siedzących w nich stroj­
nych postaci.

. Chęć rozrywki, wypoczynku, przelotne 
bodaj uczucie swobody i zadowolenia, jakie tu 
tych wszystkich ludzi z ich przeróżnych śro­
dowisk przywiodło, napełniało atmosferę niby 
jedna jeszcze więcej dobroczynna woń, bratnio 
z zapachem kwitnących drzew i letnim odde­
chem ziemi skojarzona.

Zamiast kurzu, wilgocią do kamieni przy­
bitego, łykało się tu jakiś ehochlikowaty za­
razek radości z życia, niedość subtelny, aby 
na dno dusz mógł przeniknąć, ale do powle­
czenia ust powierzchownym uśmiechem i za­
palenia w oczach żywszego blasku zupełnie 
wystarczający.

Uśmiechano się więc i zamieniano spoj­
rzenia i ukłony, ale chudy, niemłody mężczy­
zna na nikogo nie patrzał i nikomu się nie kła­
niał. Z pewnością, gdyby niewidzialna ręka 
przeniosła go z tych rozbawionych Alei 
w główną ulicę powązkowskiego cmentarza, 
byłby  ̂ się wlókł w dalszym ciągu pomiędzy 
pomnikami, jednakowo drętwy i zastygły, nie 
zwracając najmniejszej uwagi tam na umar­
łych, jak tu na żywych.

Doszedłszy w ten sposób nawpół drogi 
do ogrodu Botanicznego, dobył srebrnego ze­
garka, bez dewizki na gumowym krążku osa­
dzonego, obrócił go parę razy w palcach, po- 
czein bez spojrzenia na godzinę, jak gdyby 
mu się i tego po namyśle odechciało, schował 
go znów do kieszonki kamizelki i zawróciwszy, 
ku miastu iść począł.

Teraz było mu trudniej zachować bier­
ność dawniejszej postawy, bo już nietylko we­
wnętrznie, ale i fizycznie stanął w przeciwień­
stwie do ogólnego prądu, który tę całą falę 
ludzką w stronę rogatki niósł.

Teraz musiał uważać, aby się na kogo 
piersią w pierś nie natknąć i to lawirowanie 
tak go zapewne zmęczyło, że zaraz przy 
pierwszej cukierni na werendę skręcił i u pu­
stego stolika usiadł.

— Herbata z cytryną! — rzucił końca­
mi ust nadbiegającemu chłopcu.

Zdjął kapelusz i leniwie przegarnął swe

długie, matowe, jakby popiołem przysypane 
włosy.

Czoło jego wysokie, było niepospolicie 
inteligentne, a leżąca na niem zaduma wyide­
alizowała natychmiast, gdy je odsłonił, tę 
twarz skrzywioną i nudy pełną, wyrazem wiel­
kiego smutku.

Na stoliku leżało ilustrowane pismo. Po­
patrzył na nie, zawahał się, poezem wziął je 
w taki sposób, jakgdyby to był płaz jakiś 
szkaradny, ale ciekawy, którego tylko po prze­
zwyciężeniu naturalnego wstrętu dotknąć się 
można i zaczął przeglądać.

Ale już od trzeciej stronicy s'ciągnął 
brwi, poprawił się mimowiednie na krześle i 
ze wzrastającem skupieniem czytał. Było to 
studyuin literackie o jednym z najmłodszych, 
a zarazem najgłośniejszych poeiów ostatniej 
doby, podznaczone nazwiskiem jednego z naj­
wytworniejszych i najbardziej cenionych kry­
tyków i estetyków. Studyum obszerne, nie 
żadna dorywcza notatka, zbywająca kilkudzie­
sięcioma wierszami pomiędzy jedną filiżanką 
czarnej kawy a drugą napńanemi nieraz lata 
całe twórczości bolesnej, pracowitej, w krwi ser­
decznej wyprawionej.

Sławny krytyk pamiętał w tym wypadku, 
że ma do czynienia z duszą ludzką i że to 
znaczy coś więcej, niż oczyścić sobie paznogcie 
lub wypalić papierosa. Sławny krytyk ze 
szczegół nem nabożeństwem brał się do tej je­
dnej uprzywilejowanej duszy, może odkupu­
jąc w ten sposób grzech sponiewierania wielu 
innych... Postanowił sobie postawić ją przed 
oczyma czytelników, jako boski kwiat myśli 
i czucia i obchodził się z nią, jak z kwiatem.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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A chociaż egzarcha msgr. Józef dał uro­
czyste W. Porcie zapewnienie, iż tego ro­
dzaju oskarżenie jest zupełnie bezzasadnem, 
zagraża pomienionemu dostojnikowi kościelne­
mu usunięcie, Hafus basza bowiem, który, mó­
wiąc nawiasowo, jest szczególniejszym mężem 
zaufania sułtana, oświadczył wręcz, że ustąpi 
ze swojego stanowiska, gdyby w Konstanty­
nopolu nieuczyniono zadość jego żądaniu. 
W ten sposób wysuwa się na porządek dzien­
ny nowy przedmiot nieporozumienia pomiędzy 
W. Portą i Bułgaryą, który jest jednym wię­
cej na to dowodem, jak trudno jest utrzymać 
normalne, spokojne i oparte na wzajemnej 
ufności stosunki pomiędzy państwem zwierzch- 
niczem a lennem księstwem.

KORESPOIDEUCYE

B erlin , 15 lipea.

(Nowa antipolska broszura. — Trzeci tom pa­
miętników ks. Bismarcka. — Walny zjazd ka­
tolików z cesarstwa niemieckiego. — Kobiety na 

pruskich Uniwersytetach).

Eoi się od broszur i pism ulotnych, 
bądź to skierowanych wprost przeciw Pola­
kom, bądź mających na celu propagandę ha- 
katyzmu. Najnowszym produktem na tem po­
lu jest broszura adwokata hakatystów w Ber­
linie Wagnera p. t. „Der Polenring“. Pochwy- 
tuje ją skwapliwie prasa szowinistyczna a re­
ferując o niej, przedstawia ją jako dzieło do­
kładnego znawcy stosunków i uznanej powa­
gi w kwestyi polskiej. Wedle Tagi. Bund- 
sćhau „udowadnia autor na podstawie staran­
nie zebranego i uporządkowanego, niezbite­
go (!!) materyału, że Niemcy wobec Polaków 
znajdują się na stanowisku obronnem (!!), że 
Polacy, tworząc silnie zwarty pierścień, usi­
łują systematycznie odłączyć się od niemiecko- 
ści i wspólnych interesów pruskiej monarchii 
i te dążenie to istniało już wtedy, kiedy o „ha- 
katyzmie" i podobnych rzeczach nie było je­
szcze wzmianki. Nat. lib. Korresp. zaś pisze: 

„Na podstawie orzeczeń polskiej prasy, 
które fachowo zebrane i przejrzyście ułożone 
w osobnym dodatku dołączone są do broszury, 
szkicuje p. Wagner nasamprzód polskie sto­
sunki w ogólnych ich zarysach i udowadnia 
potem, rozdział po rozdziale, jak Polacy, opar­
ci na rozwiniętem wzorowo we wszystkich mo­
żliwych dziedzinach życiu związkowem, odłą­
czyli się towarzysko od Niemców i jak odda- 
wna zwarci ekonomicznie, bojkotując niemie­
ckich przemysłowców, usiłują wzmocnić swo­
ją własną narodowość. Dalej opisuje, jak w 
każdy sposób praktykuje się rozszerzanie i na­
rzucanie polskiego języka (!! gdzie, komu?), 
jak polsko-katolickie duchowieństwo, będące 
przednią strażą swej narodowości, miesza się 
do walki, opartej na występującej namiętnie 
i wyzywająco prasie. Celom Polaków, które 
mniej lub więcej skrycie zmierzają do przy­
wrócenia własnego państwa, przeciwstawia au­
tor ich polityezno-obywatelskie obowiązki i co 
im dało państwo pruskie. Następnie ocenia 
sprzyjające Polakom okoliczności i postępy, 
jakie bez przeszkód czynili, dopóki się nie roz­
winął niemiecki prąd przeciwny, a w skutek 
stawianych temu prądowi przeszkód nie po­
wstał niemiecki związek dzielnic wschodnich. 
Gorąca odezwa do poczucia obowiązków naro­
dowych stanowi zakończenie tej pracy. “

Z tą „cenną" pracą rozprawi się nie­
zawodnie, jak na to zasługuje, prasa polska. 
Że to robota tendencyjna, spreparowana ad 
usum hakatystów, widać na pierwszy rzut o- 
ka. Pełno w niej fałszów, niegodnych insy- 
nuacyj i tej zawiści plemiennej, którą pod- 
szczuwać bezustannie wzięli sobie za zadanie 
hakatyści.

Wkrótce ukaże się w handlu księgar­
skim trzeci tom pamiętników ks. Bismarcka, 
którego losy łączą niektórzy z ogłoszoną a 
następnie zaprzeczoną audyencyą księcia Her­
berta Bismarcka u cesarza Wilhelma w Lu­
bece.

Wydane już dawniej dwa tomy „Myśli
i wspomnień" nie zamykają całości. Obejmują 
one epizody z życia politycznego twórcy Nie­
miec zjednoczonych ; zaokrąglił on je w to­
mie trzecim, własnoręcznie i staraunie przez 
siebie opracowanymi poglądami na dziewię- 
ciolecie cesarza Wilhelma II., tudzież rodza­
jem testamentu politycznego. Starano się z 
Berlina w ostatnich latach przejednać „sta­
rego zrzędę". Politykował, udając zadowolo 
nego. Oo myślał i jaki gniew stłumił w pier 
si, świadczy napis na grobowcu, który sam 
sobie zredagował: „Książę Otto Bismarck — 
wierny sługa cesarza Wilhelma I .“. Ów napis 
jest myślą przewodnią trzeciego tomu pamię­
tników.

Jak książę Otto Bismarck umiał przy­
gotowywać pociski, jak starał się, by i po je­
go śmierci ich nie zabrakło, świadczy ostatni 
zeszyt Hardenowskiego tygodnika berlińskiego 
Zukunft, pisma, które poddaje zjadliwej kry­
tyce rządy pobisraarckowskie. Na czele tego 
zeszytu opowiada Maksymilian Harden, od­
siadujący teraz w Moabicie czteromiesięczne 
więzienie za obrazę cesarza, że ex-kanclerz

gdy mu cesarz przysłał butelkę starego wina, 
zaprosił do jej wypicia Hardena listem, za­
wierającym słowa: „Tylko pan jeden możesz 
pić ze mną owo wino, ponieważ obu nas je­
dne i te same wobec ofiarodawcy ożywiają 
uczucia".

Owo odkrycie wywołało wielkie wrażenie 
w Niemczech, świadczy bowiem, że Bismarck 
zszedł do grobu nieprzejednanym i pamiętał 
o pozostawieniu trwałych śladów swej zawi­
ści. Od kilku miesięcy tedy robiono z Berlina 
wysiłki, aby przeszkodzić wyjściu trzeciego 
tomu „Myśli i wspomnień". Wydawcy odpo­
wiedzieli odmownie, ponieważ właśnie trzeci 
tom ma dać im obfite żniwo. Zapukano więc 
do— księcia Herberta Bismarcka i w tym celu 
zawezwany podobno został do Lubeki. Dla 
czego książę Herbert Bismarck nie widział się 
z cesarzem, oto zagadka, nad której rozwią 
zaniem łamią sobie głowy. Są rzekomo „do 
brze wtajemniczeni", którzy twierdzą, że ce 
sarz Wilhelm w ostatniej chwili zrezygnował 
z rozmowy z księciem Herbertem. Dotychczas 
książę Herbert był posłusznym woli ojca. Gdy 
ten kazał, pozbył się dostojeństw, wolę ojca, 
wyrażoną na łożu śmiertelnem, wykonał, choć 
się w Berlinie skarżono, z ostentacyjną, prze­
pisaną przez ojca szorstkością. Zapewne więc — 
tak rozumują — do końca życia owo posłu 
szeństwo zachowa.

Zaproszenie na 46 walny zjazd katoli­
ków Niemiec, który się odbędzie w Nisy na 
Szląsku w dniach od 27 do 81 sierpnia b. r., 
ogłasza komitet przygotowawczy w pismach 
katolickich. Ten zjazd będzie miał znaczenie 
jubileuszowe, bo przed 50 laty odbył się na 
Szląsku pierwszy walny zjazd katolików Nie­
miec a na drugim walnym zjeździe w Ratys- 
bonie także przed 50 laty powołano do życia 
Towarzystwa św. Bonifacego. Zjazd będzie się 
zajmował najważniejszemi kwestyami aktual 
nemi. Osobny dzień będzie poświęcony Towa 
rzystwu ludowemu dla Niemiec katolickich. 
Ponieważ Nisa leży nad granicą austryacką, 
przeto także katolicy z Austryi otrzymają spo­
sobność wzięcia udziału w zjeździe.

Według statystyki ogłoszonej w Nordd 
Allg Złg., było w półroczu zimowem 1898/99 
kobiet na Uniwersytetach: w Berlinie 288, w 
Królewcu 88, w Wrocławiu 82, w Bonn 26, 
w Getyndze 26, w Gryfii 17, w Kilonii 17, 
w Halli 15 i w Marburgu 10. Słuchało: filo­
zofii 100, historyi 71, filologii 55, literatury 
46, fizyki, chemii, botaniki, zoologii, minera­
logii, astronomii 45, ekonomii 23, historyi 
sztuki 20, medycyny 16, matematyki 15, 
geografii 12, teologii 9, pedagogiki 7, prawa 6, 
klasycznej literatury 6 i dentystyki 3.

N eapol, 11 lipca.
(Nad zatoką. — Na wilegiaturze. — Napis na 

Forum. — Sensacyjny proces.)

Kto mógł, opuścił już Rzym, aby się 
wynieść na wilegiaturę, w góry, nad morze, 
na słoneczne pobrzeża i jasne brzegi morza 
Śródziemnego lub Adryatyckiego, do Sorrentu, 
Yiareggio, Anzio, Rimini, najwięcej uczę­
szczanych miejsc, albo też do miasteczek, po­
łożonych w górach Sabińskieh lub Albańskich, 
w Apeninach lub Alpach. W tym roku, se­
zon letni rozpoczął się późno, gdyż aż do 
ostatnich dni nie było jeszcze kanikularnych 
upałów, wypędzających całe legiony Rzymian 
za spieczone mury miasta. W Rzymie jednak 
nie ma już co robić. Parlament został zam­
kniętym, po skandalicznej bójce pomiędzy 
deputowanymi, wywołanej przez czterech de­
putowanych, socyalistów i republikanów. No­
tabene, bójka w parlamencie była gwałto­
wniejszą, niż się wydawała z opisów w ga­
zetach, a zrzucenie jednej z drewnianych urn, 
służących do tajnego głosowania, pociągnie 
za sobą wytoczenie sprawy karnej czterem pa­
nom deputowanym ze skrajnej lewicy. Proces 
Piotra Acciarita, a raczej jego spólników, zo­
stał odłożonym, gdyż obrońcy obwinionych 
spółuczestników zamachu na króla Huinberta 
zrzekli się obrony, a nowi, naznaczeni z urzę­
du przez sąd, muszą się przygotować, zanim 
staną w sali sądowej.

Zakończyło również swoje obrady kon- 
eylium biskupów południowo-amerykańskich, 
zwołane w d. 28 maja.

Jednocześnie, jak grom z jasnego nie­
ba, spadła wiadomość telegraficzna o pożarze 
wystawy elektrycznej, jedwabniczej i artysty­
cznej w Como, z której Włosi byli dumni. 
Pawilon, zawierający skarby artystyczne, zo­
stał uratowanym, ale główny gmach wysta­
wy spłonął do szczętu, tak, że straty obli­
czają na sześć milionów lirów. Zdołano tylko 
uratować z płonącego budyuku niektóre pa­
miątki po Aleksandrze Yolcie, wynalazcy stosu 
elektrycznego, na cześć którego wystawa była
urządzoną.

Z Polaków, zamieszkałych w Rzymie, zo­
stał tylko J. Em. kardynał M. Ledóchowski, 
który w tym roku nie opuszcza wiecznego mia­
sta i nie wyjeżdża, jak zwykle, do Szwajca- 
ryi, pod Soloturn, gdyż nowomianowany se­
kretarz Propagandy, na miejsce kardynała 
Ciasca, monsignor Ludwik Veccia, obejmuje 
teraz swój urząd. — Hr. Helena Mierowa wyje­
chała do Paryża i Galicyi; Henryk Siemi­
radzki wyjeżdża z rodziną do majątku swego,

w guberni radomskiej, Strzałkowa; sędziwy 
rzeźbiarz Wiktor Brodzki osiedla się w oko­
licy Rzymu, na lato jedzie do Rocca di Pas 
sa, malowniczo położonego miasteczka u stóp 
Monte Cavo. Wiele rodzin rzymskich wyjeżd-ża 
do chłodnego Sorrentu, wspaniałej wilegia- 
tury neapolitańskiej, bardzo uczęszczanej tak­
że przez cudzoziemców, zamieszkałych we 
Włoszech. _

Nowe życie obudzi się w Rzymie dopie­
ro w październiku. Wtedy, wracając nad Ty- 
ber, niejeden zajdzie nad Forum, aby zoba­
czyć, co w lecie nowego wykopano, bo robo­
ty około' głębszego zbadania serca Rzymu, 
trwają dalej i mogą jeszcze dać nadspodziewa­
ne rezultaty. Właśnie w tych dniach profesor 
Uniwersytetu rzymskiego, Ceci, ogłosił swoje 
badania nad archaicznym napisem, odnalezio­
nym na słupie kamiennym, pod t. zw. gro­
bem Romulusa, u stóp tryumfalnego łuku Se- 
ptyma Sewera. Uczynił on to w kwartalniku 
urzędowym Notizie degli Scavi (Wiadomości 
o wykopaliskach), wychodzącym z ramienia 
ministerstwa oświaty. Zdaje mi  ̂ się, że już 
wspominałem poprzednio o wielkiem zacieka 
wieniu, jakie wywołało odnalezienie napisu, ry­
tego w kamieniu, literami najstarszego alfabe­
tu łacińskiego. Jeden z rzymskich archeolo­
gów Gamurrini odnalazł przedewszystkiem 
zupełne podobieństwo pomiędzy tym napisem 
a literami alfabetu etruskiego, przechowanemi 
szczęśliwie na jednej z watykańskich waz etru­
skich, znalezionych w grobowcu w obrębie 
starożytnego Yeji. Profesor Ceci idzie dalej, 
niż jego kolega, gdyż tłómaezy znaczenie na­
pisu, który, jego zdaniem, powrócił na świa­
tło dzienne po 2.289 latach; według wszel­
kiego prawdopodobieństwa, kamień, w którym 
był ryty, został rozbitym podczas pożaru, w 
czasie napadu Gallów, w roku 300 przed Chry­
stusem i następnie znalazł się razem z gru­
zami pod ziemią. Położenie napisu jest natu 
ralnie jeszcze starszem, tak,_ że archeologowie 
odnoszą je do YI. a nawet i YII. wieku przed 
Chrystusem. Ceci próbuje odczytać inskrypcyę, 
dopatrując się w niej rozporządzenia królew­
skiego co do*składania ofiar całopalnych, pod 
wzdlędem do miejsca, czasu i zwierząt, mających 
być poświęconemi. Pomiędzy innemi, rzymski 
archeolog, odczytał nazwy dwóch urzędników 
ofiarnych: rex, (co odpowiadałoby wielkiemu 
kapłanowi, gdyż w tym wypadku, rozumie się 
rex sacńfiaUus i calator (określenie nie zna­
ne dotychczas), zapewne godność jednego z 
pomniejszych kapłanów.

Kto wie jeszcze, co znajdą na fi orum ł 
I czy się pokaże, jak już się nieraz pokazało 
że stary Liwiusz (jak nasz Długosz) miał słu­
szność, a me jego krytycy: profesor Teodor 
Mommsen, Niebuhr i spółka.

Amatorowie sensacyjnych procesów bę 
dą mogli w czasie wilegiatury skracać sobie 
nudę dolce far niente odczytywaniem sprawo­
zdań ze sprawy sądowej, jaka się rozegra w 
Wenecji, począwszy od dnia 26 b. m. Do 
skandalicznej sprawy tej wmieszanym był 
także Polak, Romuald Gedroic, noszący, nie 
wiem czy prawnie, czy bezprawnie, tytuł ksią 
żęcy. Główna bohaterka, księżna Trubeckoj, 
awanturnica, jak tyle innych, przesuwających 
się po wielkich szlakach Paryża, Nizzy, Wie­
dnia, Berlina, aresztowana w październiku ro­
ku zeszłego w Berlinie, w skutek listów goń­
czych, rozesłanych przez sędziego śledczego 
z Wenecyi, zastrzeliła się, czy też otruła w 
więzieniu. Około niej to ugrupowało się całe 
towarzystwo, złożone z postaci denni monde u. 
Gedroic (gdyż zdaje się był z rodziny nie 
książęcej), nie wiadomo gdzie się obecnie znajdu­
je, ale inni spólnicy staną przed sędziami przy­
sięgłymi : pomiędzy nimi najgłośniejszą jest 
księżna Laura Bauffremont-Bibesco, z domu Le- 
roux, belgijska, znana od lat dwudziestu awan­
turnica, która przed kilkunastu laty bawiła 
dłuższy czas w Krakowie. Księżna aresztowa­
ną została przed kilku miesiącami w Lozan­
nie, wydana włoskim władzom i odstawiona 
do Wenecyi.

Historya tej sprawy przypomina różne 
inne procesy tego rodzaju. W Liege, w Belgii, 
była panna Erełina Tilkin, z rodziny mieszczań­
skiej, której zachciało się być śpiewaczką, choć 
była tylko bardzo urodziwą. W Paryżu wy­
gwizdano ją w „Trubadurze", ale pomimo to 
udało się jej wyjść za mąż, za tenora pana 
Preyost. Małżeństwo wkrótce jednak się roz 
przęgło i młoda pani Prśyost, chciwa powo­
dzenia i dostatków, znalazła się bez karyery 
W Paryżu poznała rzekomego ks. Giedroica, 
który (prawdopodobnie za obietnicą wynagro­
dzenia) ofiarował się przyznać ją za_ córkę 
urodzoną jakoby z hrabiny Harfcenstein, za­
mieszkałej w Nowym Jorku. Jaki był cel tych 
mistyfikacyj? Oto pani Preyost poznała była 
w Mentonie młodego Rossyanina księcia Je­
rzego Trubeckiego, który już wtedy stracił 
był majątek, ale nosił znane nazwisko i ofia 
rował się z nią ożenić Było to w roku 1895. 
Zdaje się, iż ładnej Belgijce chodziło tylko 
o nazwisko, jako reklamę dla dalszej karyery 
półświatkowej. Gdzie poznała księżnę Bauffre- 
mont? Niewiadomo. Dość, że wszyscy razem, 
z kupcem z Florencji, Wawrzyńcem Ferrant, 
znaleźli się w Wenecyi, u księdza Jana Oogo. 
Tutaj sfałszowanymi  ̂ zostały i wszytymi do 
akt parochialnych kościoła św. Jana dwa fał 
szywe akty urodzenia i owej księżniczki Ewe­

liny Giedrojcównej i jej rzekomej matki, hra­
biny Stefanii Hartenstein. Trzecia metamor­
foza miała miejsce skutkiem ślubu. Nieza­
długo jednak po ślubie, który się odbył z wielką 
pompą w Genewie, w kaplicy prawosławnej, 
w r. 1897, młody ks. Trubeckoj spostrzegł się, 
że padł ofiarą podejścia, opuścił żonę i umarł 
następnie w Warszawie. Z tem wszystkiem 
sprawki szajki awanturniczej nie byłyby wy­
szły na jaw, gdyby nie to, że owa księżna 
Trubecka wytoczyła rodzinie męża proces 
o spadek jej się należący, żądając w końcu 
odczepnego sto tysięcy rubli. W odpowiedzi, 
rodzina zmarłego marnotrawcy zarządziła 
śledztwo, które doprowadziło do wysłania li­
stów gończych za awanturnicą. Z wspólników 
najwięcej skompromitowaną jest księżna Bauffre­
mont-Bibesco, gdyż jej to wydał ksiądz Oogo 
sfałszowane dokumenty. Notabene, jedyna 
córka księżnej Leroui - Bauffremont-Bibesco, 
odebrana jej w drodze procesu przez męża ks. 
Bauffremont, wyszła za mąż przed pięciu laty, 
w Neapolu, za księcia Vigiano - Sanfelice, 
który jest szambelanem księżnej Neapolu. 
Młoda księżniczka otrzymała bowiem po matce, 
a raczej po dziadku panu Lerous bardzo zna­
czny posag, o co jedynie neapolitańskim uty­
tułowanym łowcom posagowym zwykle chodzi.

Pomiędzy innymi ks. Galatro Colonna 
z Neapolu ożenił się z panną Mackay, córką 
z pierwszego małżeństwa pani Mackay, żony 
bogacza amerykańskiego, mieszkającego w Pa­
ryżu. Dziś księstwo Colonna są rozłączeni z po­
wodu złego obejścia jakiego młoda, ogromną 
rentę pobierająca, Amerykanka ze strony męża 
doznawała. Łowienie bogatych cudzoziemek 
jest jedną z specyalności włoskich, zwłaszcza 
posażne Amerykanki są tutaj zawsze „w po­
pycie". D.

1  Warszawy.

(Pomnik Mickiewicza i książka pamiątkowa. — 
Kolonie ietnie. — Przesilenie w handlu).

Dnia 12 b. m. o godzinie 3 po połu­
dniu odbył się w ratuszu akt oddania pomni­
ka Mickiewicza w ręce zarządu miejskiego. 
Przedstawiciele komitetu pp.: Aleksander Kło- 
bukowski, Karol Benni i Zygmunt Wasilew­
ski złożyli prezydentowi miasta klucz od kra­
ty, okalającej pomnik, wraz z odezwą, w któ­
rej komitet zawiadamia o rozwiązaniu się swo- 
jem i wyraża ufność, że oddany miastu po­
mnik pozostanie pod opieką zarządu miejskie­
go w tak pięknym stanie, w jakim się dziś 
znajduje. Na tem skończyła się d w u le tn ia  d z ia ­
łalność komitetu. Na zakończenie parę szcze- I 
gółów. Klucz złocony od kraty, okalającej po­
mnik, wykonany został bardzo artystycznie i 
bogato w pracowni krajowej. O utrzymywa­
nie kraty w całości i porządku komitet upro­
sił p. Zielezińskiego, wykonawcę kraty, którego 
opłacił z góry za 3 lat, t. j. do 1902 roku. 
Trawnik i kwietniki naokoło pomnika przed­
stawiają się bardzo pięknie.

Książka pamiątkowa budowy pomnika 
doznała wśród publiczności jak najlepszego 
przyjęcia. W handlu księgarskim jest jej oko­
ło 4000 egzemplarzy; nadto komitet wydał 
100 egzemplarzy luksusowych (na papierze 
kredowym), przeznaczonych na prezenty pa­
miątkowe dla osób, które brały udział w bu­
dowie pomnika, tudzież dla bibliotek. Niska 
cena pamiętnika (1 rub.) ułatwia publiczno­
ści zapoznawanie się ze szczegółami dziejów 
pomnika.

Przed dwudziestu przeszło laty jedynie 
w okolicach kolei wiedeńskiej budowano letnie 
mieszkania, a chociaż miejscowości nie zupeł­
nie odpowiadały warunkom zdrowotności, ruch 
w tym kierunku wzmagał się i wkrótce na 
całej przestrzeni do Skierniewic powstały ko­
lonie letnicze dzięki znakomicie ułatwionej ko- 
munikacyi kolejowej.

Z czasem przekonano się, że i w pobliżu 
dróg żelaznych petersburskiej, terespolskiej 
i nadwiślańskiej są doskonałe, pełne lasów 
miejscowości, nadające się na letni pobyt. Za­
częto więc i w tych miejscowościach urządzać 
kolonie letnicze. Pomijając już Otwock, który 
się rozwinął w wielką kolonię letniczą, inne 
miejscowości cieszyły się wielkiem powodze­
niem.

W ostatnich czasach dążność do zakła­
dania coraz nowych siedzib letniczych wzmo­
gła się znacznie. Przeprowadzanie kolejek pod­
miejskich wąskotorowych przyczyniło się zna- j  
komicie do zwrócenia uwagi na miejscowości 
dotąd zupełnie zaniedbane.

Tak powstały letnie mieszkania w Powsi­
nie, w Klaryszewie, w Jeziornie, w Oborach, 
w Skolimowie i w Chylicach. Szczególniej 
Obory i Skolimów mają — jak się zdaje — 
wielką przyszłość przed sobą, dzięki dosko­
nałym warunkom, w jakich się znajdują, po­
siadają bowiem to, co dla letników jest 
najpotrzebniejsze: lasy i wodę, grunt prze­
puszczalny i suchy.

Obory urządzane są z wielkim nakładem 
kapitału, gdyż spólnicy pragną, aby miejsco­
wość ta odpowiadała pod względem urządze­
nia najwybredniejszym wymaganiom.

W Skolimowie znów rozkupiono sześt 
włók gruntu z lasera, podzielono na mai
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działki i wzniesiono już kilkanaście willi, a w 
przyszłości ma ich stanąć jeszcze kilkadziesiąt.

Oprócz tego włościanie wybudowali kilka 
porządnych domków, które odnajmują W ar­
szawiakom. Prześliczny park, stawy z łódkami• - - 1--— łom ]'a

w Hadze.
jeńców wojennych, lecz karani podług obo- czysław Chodkiewicz we Lwowie, Salomon Eo- 
wiązującego prawa. Zależeć bodzie od uzna- senblum w Tarnopolu, Franciszek Pa *a w
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WltyMIJiJiUCgu -----  ----------  -----nia danego rządu, czy obdarzy wolnością jeń- Stryju, Ignacy am u « - n  , ,•  * -
ca na słowo honoru, lub zatrzyma go w nie- czyski w Podwo oczyskach, Jan  Ohalecl1 w Łan T „ i i ,  - i i  • ^ — 1 Micsinffipwicz we Lwowie, r e ia j -

' • '"ahw n/imlzr n

do

„  woli. Jeńca wujn
szawiakom" Prześliczny park, stawy z łódkami w  dniu dzisiejszym odbędzie się w Ha- ^  łamiac 3j0W0 honoru, m e woino \
i znaczna przestrzeń lasu ściągają tam całe d plenarne posiedzenie trzeciej komisyi kon- 3nemn jeg0  rządowi przyjąć z powrotem 
pociągi spacerowiczów w każdą niedzielę ferencyi pokojowej t. j. komisyi, zajmującej się
■ snrawa ustanowienia sądów rozjemczych. Ko- poza sprawozdanie wyraża g0 .

wy o ustanowię  Xvbm nv w tiTm ppbl gaąee,pc

ca na sio w u —........ , ......w P o a w o i o c .^ ^ ,  —  -
woli. Jeńca wojennego, który uciekł z nie-1 cuc-ie, Karol Misiągiewicz we Lwowie, e y

-  ’ ' ' .......  wolno w ła -  nand Spallek w Sądowej Wiszni Antoni b a u -n t- — i)m,mir^ln. Feliks Oinbadi w I od-
nand SpalleK w duuuw CJ 
sław Zych w Przemyślu, Feliks Ombach w Pod- 
wołoczyskacli, Michał Negrusz w Jarosławiu, 

Maurycy Majer Rosenberg,  T_„ IW.,,,
i święto.

Oćldawna już, pisze Warsa. Dnietc., 
handel warszawski, zwłaszcza drobny, nie’ *1 - — * - :-l- Alwernia

Poza tom sprawozdanie wvraża gorące I Maurycy Zucker, ma u-- I Wilhelm Muller, Franciszek Ellinger, Jan  Mar- 
-- •— -i_  ^„„„„ai-nwski. JanEasp,

rHfW,> misya ta zajmieuauuoi waia/jiiw^aj,  me J ustanowieniu trybunału rozjemczego, życzenie, awy wvya .«,j0»W0, uu,„ ftłll D, ^  . v . r .Ąl„ck, w inceu^  ______  .
przechodził takiego przesilenia, jak  obecnie. TCI nra(>0Wanym przez wybrany w tym celu gnące polepszyć los jeńców wojennych, otrzy- _  . . ’ r? man strach i  Bolesław Szy
Brak gotówki na rynku warszawskim i wy- sn\m nmitet. W ostatnich dniach odbywały się mywały wszelkie możliwe ułatwienia, pod wa- we Lwowie oraz dr. Eliasz Stein, le-
soki procent dyskontowy pozbawiły drobnych n :prn,,i codziennie posiedzenia drugiego subko- runkiem jednak, ze poddadzą się przepisom . j -  Złoczowie1 nakoniee do klasy 4
kupców możności otrzymywania k re d y tu / co “  £ »  gotowy już elaborat oddano i rozporządzeniom danego państwa. Jeńcy wo- ^  glejow y w H w j m ,  n a m  >

70 , a^ L L  wynłat, i bankru- przedysku- ™ m ™ ^ w ™  naństwa. mianowany adjunkt Izydo rkach
artjunjii izjuui oj,.— . _

W X randze posunięty do klasy 1 asystent 
Józef Gerzabek we Lwowie, do klasy zaś 2 asy-

1 • 'ektu na posieazeiuu ............. Ł stenci: Michał Mojseowicz i Antoni Karpiński

i e s t P ° P raw ?’ aysKonro me y w  luo J. ° J ' n0Draffki tyczą się głównie tej części W sprawie władzy wojskowej1- nad osobami we Lwowie, Józef Wojakoweki w Zagórzu, Ka-
sw m  i n ? 8!  , iC01;az 8ta.ie S1? trudniej- plab(.r5 J  która traktuje o międzynarodowej prywatnemu trzymano się wyłącznie dawnych roi Knebloch w Drohobyczu, Emil Neisser w 

, “ . ,erów pryw atnych zumiej- kmnit;vi śledczej. Mniejsze państwa obawiając przepisów konferencyi brukselskiej, zakazują- s tryJu> Czesław Nowosielski w Zimnej wodzie,
« „ oW olr 7a_ nu.may ... M7ip' zawikłania się w jakiś spór cych zmuszania kogokolwiek do czynności Józef Strzelecki w Mościskach, Ludwik Lecho-

■ - - - «r^;aVr,wve.h przeciwko własnemu krajowi oraz wicz w Puchli, Kazimierz Kawalerski w Prze- ’ myślu, Stanisław Szafran w Tarnopolu, Franci- 
' — aj- - " 71, ^  irraanem. Boffdan Tasza się wciąż, a wielu z nich, wskutek za,- 

wieszenia wypłat przez klientów, ujrzało się
zupełnie zrujnowanymi.

ren smuoi*iu» --------
się, że w r ^ e 7m  “i(i (Jo nn(]_ w o jsk o w y c h  przeciwko własnemu krajowi, oraz
wĘksze mocarstwa m o # y j e  *“ ^ 0  pod przysięgi na wierność nieprzyja-
dania się . orZ®CZmiany 9 artykułu projektu, aby sielskiemu mocarstwu. Zakazane jest wreszcie Krzysztofowicz w Jarosrawiu,
mianowicie ^(? wszełki wypadek swobodę szkodzenie na honmze lub majątku osobom / abiński ^  Zagórzu, Jan Artymowski we Lwo-

r/ 4 S° ^ i l  także, iż reprezentanci me- prywatnym oraz plądrowanie. Józef gzilagyi w Medyce Teodor Buczek
/gon  w księcia Jerzego. —  Nowy akp y S Zapf l L c b  mocarstw mają znów za- W rozdziale o „Kontrybucyach i rekwi- we Lwowie (Kleparów), Stanisław Nazarewicznastępca tronu. których w |  > iany innych artykułów , a zycyach" ustanowiono, że armii, zdobywają- w Złoczowie, Mieczysław Zaleski w Załużu, Arie

nroponowac ^7. Ogólnie sądzą, że na dzi- cej kraj obcy, me wolno, oprocz zwyczajnych L -ba Rosenbaum we Lwowie,
v szczego . j  enin pełnej komisyi podnie- podatków nakładać innych ciężarów pienię- p osadzie chyrowskiej, Jan Gar
ńeiszem P®k_. _ ...... . n i nv7.eo.iw nrniektowi żnych, chyba na potrzeby^ aim ii lub admini- 3ka Karol Kannenberg w Za

myślu, aiamsiŁtw e .. mu ¥»        ̂ '
szek Kazimierz Stączek w Krasnem, Bogdan Ta­
deusz Krzysztofowicz w Jarosławiu, Franciszek 

-  —  T„r, \ i-twmnwski we Lwo-

l’‘wr n»e(rólnośei z<- ----- "datków nakładać innych ciężarów piemę-
w sz i r,0siedze.niu pełnej komisyi podni - p chyba na potrzeby armii lub admini-

Urzędowy biuletyn przytacza następu- aiejszerri P zarzUty przeciw projektowi zny , ? Dal^  nie wolnQ ustanawiaó kary
jące szczegóły śmierci następcy tronu rossyj- sl01ie \ : r,oWane liczne poprawki. osobiste orzewinienie iednostek

i zaprop^ _.u. ł a oraniczne oeh

wie, Józef Szuagyi w mcu;v^,   _
we Lwowie (Kleparów), Stanisław Nazarewicz 
w Złoczowie, Mieczysław Zaleski w Załużu, Arie 

T '" w ie, Piotr Bruch w
Posadzie cu jw n .A ,^ , „„„ Garbień w Przewor­
sku, Karol Kannenberg w Zadwórzu i Antoni
Józef Prochaska w Samborze.

Do 2 klasy posunięty asystent Władysławj......  o j  ------  “ vuu luooyj- y  nnonowane liczne popraw . rvczałtowej za osobiste przewinienie jednostek r~ ^
skiego w. księcia Jerzego : i zaprop ^gran iczne  ogłaszają wyniki J WP7aq o;dv zasługujących na karę uważać Negrusz w Brodach. .

Dnia 28 czerwca (10 lipca) o godzinie Dzietl. ■ koInisyi konferencyi w Hadze, ' mozna za wspólnie odpowiedzialnych. Kon- Do 8 klasy posunięci asystenci
9 rano następca tronu wyjechał na spacer na narad drug1 i  a.0dzema dotychczasowych zwy- bucve m0o-ą być rozpisane jedynie na mocy gzek Yacek we Lwowie, Władysław 
welocypedzie z motorem benzynowym zA bas- tyczące sl®. Z obszernego tego spra „i«m;#nnwn senerała komendemia- .Tózef Berathal w Sam o

z”motmLWbenzvnnwt Spa(5f i  tUl narad dóTychczasowych zwy- nie można za wspomie oupowieuziamycn. aoi.- do 3 masy posum ^
Tumanu w kierimku w ł u  Zekarskfa T  tyCZf 6 / I n n f c h .  Z obszernego tego spra trybucye mogą byc rozpisane jedynie na mocy gzek Vacek we Lwowie, Władysław

ebvł około dw ' K° CZajr  -T n o S m y  następujące najważniejsze ^ a z u  piśmiennego generała komenderują- Jarosławiu, Józef Bergthal w Sam bora, . . .»
y około dw°ch wiorst, wozdama podaje y j<t ceg0  a na wszelme otrzymane sumy winny J  ^  Czerwieński we Lwowie, Gustaw Honl

być wystawione kwity. Dostaw _ w naturze lub w Zagórzu, Edmund Bong w Radymnie, Stani-
l — nxr wnlno wvmagae od mieszkańców lub „l!>w Mia-oeki w Jarosławiu, Julian Karaczew-

Franci- 
Peteseb w 

Samborze, Wła-
lUIllftUU W LlClUJJ.au ¥? <*■
bardzo prędko, przebyłl •! T .1 -U1MUZ.U pi^uiAu, j j i z j t u a u i u  vawuv:)U Wiorst, r -
poczem zawrócił. Idąca tą  samą drogą wło- szczegóły: ,  .  być wystawione kwity. Dostaw w naturze
ścianka, AnnaDasajew, spostrzegła . u < m m -  w  ^ wi; A r?,ik" f ' , , S S ' 5  S J S  w »  . ” k .° y y & j i  mieszkańców 
wicz wracając, zwolnił bieg weloeypeda i splu- =7kodzenie przeciwnikowi, uchwalono, zgodnie • 1 )ec[yrue ąa  cele armii, winny one 
wał gęstą krew. Następn ie cesarzewicz za- fnonrzedniin i prxepiHa,mi konferencyi bruksel- stawad w odpowiednim stosunku do środków 
trzymał welocyped i zeszedłszy z nieco, za- I zakaz używania trucizny lub brom za- a w żadnym razie nie przybierać -Ł-.. -,7,«7yv,lrn Irf f\r*vr rjlnw.t . *  m i ambr Izo Am rl a a«aitrzymał welocyped i zeszedłszy z niego, za­
chwiał się. Dasajewa podbiegła, podtrzymała 
eesarzewicza, pytając: „Co się s ta ło ? “ W.
książę odpowiedział mdlejącym głosem : „N ic“, eiwnik P°alf i ! ,  TTnnych m ateryał 
a na propozycyę napicia się wody, wyjawił broili, P°eis,j i 
przyzwolenie ruchem ręki. Wówczas Dasaja- dujących boi 
wa, ułożywszy na ziemi wielkiego księcia, ninnvch‘ • ri"

z DObrzednimi pr*epio«.*«. ----- ------------------
skiei zakaz używania trucizny lub broni za- ,siawac w ------ . — ------- ■  --------
? S ] ,  k tó ja m .  przeeiwftika, który „„ ty ! * * *  .»_»«% ■  « l>  »  ........................ ...
broń, groiky., ze, Z / y  ? a saego oporu prze- W(lj,^0Wyrj ,  prroeiako włapnoi Do XI rangi awansowali mianowani aspi-
ciwnik poniesie snu wieszcie stosowania Wszelkie rekwizycye należy nJalbi t J 2? 18 rantami wolontaryusze: Bronisław Świtalski we

nooisków . innych maicryaiow, powo- P o w y ia f  “  g yÓWh  Lwowi., Karol Kaym w Zagńrsn. M M  i’n--- -■— . " fHP18y> nie gayński w Tarnopolu, Ozyasz Fein w Samborze,
"  A— — r-oonoin f.enr.old

dysraw u « i  menaw. ____;
w Zagórzu, Edmund Bong w Radymnie, Stani- 

’ —  | sław Migocki w Jarosławiu, Julian Karaczew- 
?,ozoj  1 ski i Zygmunt Malfait we Lwowie, Gustaw 

Schlupeck w Lisku-Łukawicy, Roman Haluza 
w Barszozowicach i Hirsz Frenkel we Lwowie.

ie śmierć i wreszcie stosowania Wszelkie rekwizycye naiezy piacie gotowKą, T wowia Karol Kaym w zagórzu, . ..
iW i innych materyałciw, powo- ajb0 pokryć kwitami. Powyższe przepisy, nie szvński ’w Tarnopolu, Ozyasz Fein w Samborze

.   zbyteczny oraz pociskow zabro- ŁmiJ iąj%ce uic prawie w obowiązujących do- Sanetra w Krasnem, Leopolc
>i — j na ziemi wielkiego księcia, I n ionych“- PrzePls ^ w cu zys owie, w tychczas stosunkach, przyszły z wielkim tru- — i - Pfa/JoaIi .Tpdrzei Dorosz w Za 

ktorego podtrzymywała, zaczęła orzeźwiać mu wołaJ długie i ożywione obrady. Anglia do- ^  do skutk(li drobne państwa bowiem nie 
śłowę i usta  wodą. W  tej właśnie chwili 1 ' ~v ~ ^ hvł n w walce z lljda'  -— AJ.ihr »i*rart. abv wvtworzvć dla

szynsKi w i4inur .u, —  _
Adam Kazimierz Sanetra w Krasnem, Leopold 
Warywoda w Brodach, Jędrzej Dorosz w Za­
górzu, Józef Ludwik Orłowicz we Lwowie, Ka- 

-i. w TTraoiiom Włodzimierz

m Ł 0W/ kiej f ^ . a r t y l e r z y c k i e j ,  gdzie przy- • ■ * . ----------f łv  S.^ y. artylerzyekiej. W  ubie- no7 10n,0 Pe^ n e  granice, w których obrębie
,ro ’ Z  ,f'zasi(j  wielkich manewrów wolno będzie pojedyńczym państwom dokony- 

wielki książę Michał ukończył kurs szkolny wa? nleP8®eń. Ale wnioski odrzucono pod „
woli swojego cesarskiego brata zamianowa- wyjaśnień, wykazujących, z jak ol- K T?, f l  ¥  T K  AI-1K 9 ,3 !  brzymiemi trudnościami technicznemi byłoby U 1  JA. i i

IoUa nrakty-u Won swojego cebńnn,„g„    nr7v,„ny został drugim  szefem lejb-gwardyi 2 bry- > , Ul. lruduosciami u n im u w ,- -  . .
gady artyleryi. Interesując się w sposób szcze- S  w /n i l  PrzeP‘'°wadzenie. Jako prakty-
golniejszy postępami elektrotechniki, przyjął jedynie naifii 
godność protektora instytutu elektrotechniczne- 'L i  dum m
§ 3  Wielki książę w czasie swojej służby brał or“  zakaz
odział, na równi z towarzyszami szkolnymi, T ybl,chowych z balonow.

i -----„w. m Garskierr w snraw '» i ostrz

ZaRaZ llZij wnuiu i*—0
oraz zakaz wyrzucania mate-

-  j •'utiiowych z balonów.
w sprawie oblężeń i ostrzeliwań utrzy- 

— “"«ii mocy do-
odział, na równi z towarzyszami i w sprawie obleżeń i ostrzeliwać ““ “j
w e tylko w życiu obozowem w Carskie mały sj?) biorąc na o°‘ół w swej mocy do- — ------
Siole, ale i w wielkich manewrach, podczas tychczas obow iązując^ przepisy międzynaro- Władysław Krzaezkowski, wyjechał na kilkuty-
których odbywał utrudzające marsze. Nadto dowej pod łUg których' nie wolno ostrzeliwać godniowy urlop do Kołobrzegu,
odbywał częste wycieczki naukowe po Rossy i, nje bronionych, otw artych miejscowości, a o ’
I i  n landy i i zagranicą. W ubiegłym roku przed- oSprzeliwaniu innych miejscowości należy za-
sięwziął podróż* do gubernij połudmowo-za- m;arinmić. nDhW^ „ ; „  p„7Pnisv t,e zobowiązma

i — aaIu v\r\7.na.ni{l t3.Dn

Lwów, 17 lipca.

— Radca Dworu p. Gustaw Mauthner, 
szef biura prezydyalnego w c. k. Namiestni­
ctwie, wyjechał na kilkutygodniowy urlop.

Dyrektor policyi, radca Dworu p,

KOZITISKI W r  r/jt?\vuiołu, ł*   —
m aią me i w Podwołoezyskacli, Władysław Janiczek we 
nasJ P ’';° | Lwowie i Ludwik Zawadzki w Barszozowicach.

Nakoniee mianowany wolontaryuszem Ja- 
kób Abraham Rosenbaum w Mszanie.

— B ai’. J o r k a s z - K o c h .  Z Wiednia 
donoszą, że stan zdrowia bar. Jorkasza- Kocha, 
szefa sekcyi w c. k. Ministerstwie skarbu, 
budzi ciągle jeszcze poważne obawy.

— Uroczystość b ł .  J a n a  z D u k li  ob­
chodzili wczoraj mieszczanie lwowscy, należący 
do „Bratniej pomocy mieszczan m. Lwowa“ pod 
wezwaniem bł. Jana z Dukli. Nabożeństwo od­
prawił o godzinie 10 rano u 00. Bernardynów 
ks. Letus Olszewski. Na Strzelnicy miejskiej od­
był się następnie bankiet.

—  D r . Trzcinieckl, znany zaszczytnie 
specyalista chorób gardła i nosa, wyjechał na 
6 tygodni do Styryi.

— W A k a d e m ii T e rc z y a ń s k  i ej w Wie­
dniu egzamin dojrzałości między innymi złożył
w r. b. z odznaczeniem p. Jan Zygmunt Micha-■—» 1 1 !   _(z) Awanse w e. k. kolejach pań- i *»  ̂    Ł

s tw o w y c ll .  Dyrektor c. k. kolei państwowych łowski, rodem z Królestwa Polskiego
we Lwowie mianował, awansował i posunął w • w i„— 1+„+„ hndow Y  lin

U U.“Ili  ̂ ^
Z kom itetu budowy pomnika A.-r\nł_

^uaauayi i zagranicy. vv uMir.gaj^.— r r - ODtuw,lłłUUłu ni
chodnich/ specyalnie ? S p £ t a t 5 : ^ f a ^ w y p a d e ? o S b  we Lwowie mianował, awansowa* i posuną, w _  -Ł Kom,le iu  MUUVłlJ ------ --
szych fortyfikacyj. Dnia 5 maja r. b. wielki wanja mjast d J na £ P p.]7„nia ko- ran(łze s^uzb° 3 eJ z dniem ^ llI,ca następujących M ickiewicza we Lwowie. Posiedzenie peł
książę Michał doszedł do pełnoletności i mia- śeioł6Wj szpitali i f f m a c h ó w  s ł u ż ą c y c h  sztuce. urze.dmków kolejowych w obrębie lwowskiej Dy- llocrp n^he.dzie sie jutro, we wtorek i
uowany został adiutantem przybocznym. Od w  toku obrad ’również kwestyę, rekcyi1 1 - otrA.
siążę M ichał doszedł do pełnoietnos';i , ... M1T
owany został adjutantem  przybocznym. Od w  . k ’ a*' 1 gmachów, sjuwjoj -

• Pca wielki książę M ichał Aleksandrowicz JozwaIa^^ • Poruszori° również kwestyę, 
J z mocy manifestu carskiego carewiczem na- • mnr7a ® ostrzeliwanie miast od stro-
1 a_pc^  tr°nu i równocześnie atamanem wszy ’ az or,v iw  tvm nrzedmiocie obo-

iłll^hlD W ILłAl n o  Ai u V  ---  —
nego komitetu odbędzie się jutro, we wtorek o 
godzinie 7 wieczorem w wielkiej sali Zakładu

/»  T  \ T ^

stkich wojsk kozackich.

W ypadki w Belgradzie

oho o ' '‘ s P r z y s 1V ż e ni u trwają uez
czasowe ślP®w °lluej sze,n Juz tem P16' ■Dotych:  
sprzysieżeniD m.iało w ykazać, że mci 
gdzie. ■ f  Pr°wadziły istotnie do Genewy,

szk a ' pretemdenf^"10 __ od SMre8 n la t^ ’r
KarageorgiPviCz ilu tronu sfirbskief . Plotr 
machu ksiaże P; * 0Powiad:>,ją, w dzień za-
z mieiscown^A- mia'̂  oczekiwać w jednej
wjadoniośpi Ua .w?8'ier"kim brzegu Dunaju
aby- w razie°,m ZU-taCie zamachn na M ilf 13’ czvć oT«n- udania się, natychm iast przekro-
trónu 1Ĉ  1 Pr°kiamowaó swe prawa do

A/ o i*.±WUJ KJ J7VUU1HY''* -------
Runge, Aleksander Kohmann, Franciszek Schwab, 
Ludwik Piasecki i Ferdynand Strach; Mieczy-
Sllłl W u.uuiuo«u*IHUi .. .   -
Majer Nirenstein w Tarnopolu, Rudolf Seeli 
we Lwowie, Juliusz Tachler w Starzawie,. Kal- 
rnan Hiitter w Zborowie, Jan Krzysztofowicz w 
Glinnie -Naw aryi, Kaz.mierz Dobrowolski we. 
Lwowie, Stanisław Przylibski w Przemyślu,"" ■ T7” 1 /N-rroor

yjOy  ------------------- UDUŁOIin»«*'' ( ’ a
ny morza, oraz czy i w tym przedmioc 
Wiązywać mają ustanowione przez ko 
cyę zasady. Gdy z jednej strony twieidzono, 
że sprawa ta  nie tyczy się konferencyiU 
rej program ogranicza się do wojny tą 
zwracano z drugiej uwagę na to, ze , 
liwania m iasta od strony morza uwaz ^
można za czysty akt wojny morsfaej, K , Ludwik Piasecki i Ferd 

. ' , n „dział w wchodzi raczej w grę „wojna mieszana , . Koniuszewski w SiAresztowania podejrzanych o uoz że nie chodzi tutaj o wojnę ściśle morską, tyia Majer N irenstdn w Tar
odkrytern sprzysiężeniu trwają bez Pn 0 wojnę nadbrzeżną. O s t a t e c z n i e  postanów^ _  T ■o t  a-orio T n li ii97. Tao.

komisya po długiem wahaniu usunąć tę 
stve sporną z porządku obrad.

. W sprawie szpiegów zawiera spi 
p;.,(r 7danie komisyi przeważnie dawne, nznai 

' golnie przepisy i o tyle tylko zaprowadź p 
J ne rozszerzenie obecnie o b o w i ą ^ c n  
przepisów, ze szpiega, który po szCZ  ̂„  • 
snełnieniu swego zadania powrócił do s J 
mii, a później został ujęty, nie wolno j u 
wczas ścigać za szpiegostwo. „„eo isy

Obszerne bardzo i szczegółowe pf P J
0 jeńcach wojennych zastrz^ ąm wyraż0no

* S £ Z X i r s S }  5 3 3 *  e j  . ,* ■
sposób, l o t . r«

snei armn. Jeńcy wojenni, którym » -s
ipieczka i którzy powtórnie popadli
wolę, nie podlegają k a r z e  z a  t^ucm ez 0 ^ ^

? ral t» e w m k o ° w ” Ł o  honoru i 
zostali schwytani, nie będą nadal uważam

gOUZJLUie i WICOZiUi cjjj. »» ---
W IX randze służbowej posunięci do kia- chemicznego (ul. Długosza 6 , I  piętro). Na po- 

sy 2 adjunkci: Waleryan Sabiński i Herman rządku dziennym znajdują się referaty zdziałał-i i .  — T\„l. ‘ ’ * ------- ~-śl« c alrr* \T1 i nlfl.TTsy 2 adjunkci: Waleryan SabihsKi i Jtiermau rzi(iu.A.u uziitmijuj. miwjwwjpj -------- „
Lodner we Lwowie, Władysław Dobrowolski w ności dotychczasowej poszczególnych sekcyj i  plan
Mościskach, Kazimierz Żelechowski w Lisku- dalszej akcyi na najbliższą przyszłość.

' 1 : 'r' ”" ■OT„7TTołi-;ni, to e.7,łnnków pełnego
Mościskach, Kazimierz ZelechowsKi w juisłu- UUi»Zifj thrurji jiłł
Łukawicy, Leon Sikorski, Józef Jakoubek i Fry- Wszystkich pp. członków pełnego komitetu
deryk Haich w Oleszycach, oraz dr. Maryan uprasza się o przybycie na to ostatnie posie- 
Pordes, lekarz kolejowy w Przemyślu. dzenie przed feryami letniemi, jest ono bowiem

Do klasy 3 posunięci adjunkci: Ludwik Ra sprawy pomnika wielkiego znaczenia.
77 :__.i.o»i,irav, Woi.iA izo-roiiiańiseiiie czl— Walne zgromadzenie członków 

Koła Towarzystwa Szkoły ludowej im. Adama
  ̂ 1 Q Ta m  vrr oni irdvnand btracn; li04a lowurajstwa • V  l a  u m  w ooi,

Samborze, Jan Reder i Asnyka odbędzie się we Lwowie d. ISjb. m. w al 
, , .,tI SfaR7,ica o g. 6 wieczorem.

ABliyKŁh ULlUij-ti/jJ.tc tt v/ ati 7.  ~  . . —  . ^
głównej szkoły im. Staszica o g. 6 wieczorem.

— Krynica. Dziewiąta i dziesiąta listy 
i gości przybyłych do Krynicy od l  do 9 b. m. 
| wykazują, iż przybyło w tym czasie rodzin 474,-------J a n  u m  n„łA,, WyKttZUja, ih (/I/.,, -J— -

Duuiiiu, ----- aysui, os|^b gg2 _ mt ogóle w sezonie do 9 b. m. było
Leopold Wassermann we Lwowie, Karol Oysar ^  Krynicy osób 2082.U W p t / H l  ł ?  t t O s J l / l i L L W U U  TT w  ,

w Radymnie, Stanisław Meliński we Lwowie,
Celestyn Leszczyński w Olszanicy, Eisig Dorf 

— 7TJ.----7T7 SnJnwei
— X X X III walny zjaztl Towarzystwa

n Leszczyński w Olszanicy, Eisig uon  —  „
we Lwowie, Fryderyk Wegscheider w Sądowej pedagogicznego odbywa się dzisiaj, dnia 17 b. m.
Wiszni; Jerzy Staub, Stefan Przybylski i Stani- w Złoczowie.

-- Ti—ł? o^anr^irawski Dzień

Sąd doraźny rozpocznie swą działalność 
za dni kilka. nnC,

Na rozkaz króla Aleksandra wypuszczo­
no z więzienia i wydalono z Belgradu ai« 
sztowanego onegdaj Bozo-Petrovica, krew n g 
księcia Czarnogóry’. Tenże przybył wczoraj 
towarzystwie swojej żony doZernlm a. ro  ■ 
dniowym tutaj pobycie zamierza on uaa
fło XXTi" 1 ■do Pobycte zamierza on udać się
innej Wpr<.„: ai? 7S.tal3 zamieszkać. WedleJ wersyi, wyjedzie do Rossyi.

»Gazeta Lwowska“ z dnia 18 lipca 1899.

W1SZU1, J GUZ y DliAUU, kjiiCAuun jl * —..
sław Kuncewicz we Lwowie, Józef Słowikowski
w Tarnopolu, Maurycy Rosenohl w Przemyślu 

- . • , w P„rIwnłoCZV

t\JU\J Tł >
Dzień pierwszy zjazdu poświecony miał 

być, według programu, wyłącznie sprawom To-
- • . how T ^ m polu , p u r y c y  ^ h l  w b. m / z a ś  wycieczce do

Józef Gąszciecki vel Mątwie M an Za_ Podhorzec i Sassowa. WTedłng programu, ucze-
skac.h, Antoni Masek w  ^  Lwowio Franci- stników zjazdu powitać miała Reprezentacja
I t wPrzemyślu, Stanisław Juriewic, miasta na dworcu i w sr.li^posiedzeń przed za-
szek Wesseiy w Be.gter ^  Ugtrzy_ ga)enu,m zjazdu. Posiedzenia plenarne odbywać
W u 0 w fiL im  Pośnischil W Brodach, Antoni się miały w wielkiej sali budynku szkolnego.

W

w Podwołoczyskacii, Tomasa ucioucjl »» _____
kach, Wilhelm Pospischil w Brodach, Antoni się miały w wielkiej sali hinŁmh,, „
Bakonyi w P r z e ^ l u  Jan Goi, w Posadzie l^zestn ily  zjazdu b
chyrowskiej, Józef Dubsky i Tomasz Rawski we domach nrvwatnvch V „ „ a' • - P ,  ,
Lwowie, Antoni Stawarski w Stryju Chaim Bahr nvch D z S f  j i  ’ “ ST ,  W ^
-  Lwowie, Ludwik Droset Z L  ‘ •* * * ■ "  S‘S



-  Ślub dr. Eugeniusza Eomera, docenta 
Uniwersytetu lwowskiego, z panną Jadwigą Ross- 
kneohtównę odbędzie się dnia 18 b. m. o go­
dzinie 7 wieczorem w kościele parafialnym w Oko­
cimie.

— Nowe przedsiębiorstwo przemy­
słow e. Zjednoczone fabryki syropu i cukrów we 
Lwowie, stowarzyszenie zarejestrowane z ogra­
niczoną poręką, zawiązało się pod egidą Banku 
ludowego i związkowego we Lwowie dnia 11
b. m

Stowarzyszenie przejęło i prowadzić będzie 
na wspólny rachunek fabrykę syropu posła dr. 
Walewskiego i Sp. w Nossowie i fabrykę cu­
krów Brandstaettera i Singera we Lwowie, przed­
siębiorstwa uzupełniające się nawzajem, gdyż 
jedno zaopatruje drugie w potrzebny surowiec.

Przed zawiązaniem stowarzyszenia zbadała 
obie fabryki komisya, złożona z pp.: Jakóba 
Piepesa-Poratyńskiego, profesora Bronisława Pa­
włowskiego, dr. Adolfa Liliena, inżyniera Ka­
rola Richtmana i inspektora maszyn Hornunga 
i oizekła, że fabryka syropu w Nossowie należy 
do pierwszych fabryk tego rodzaju w Austryi 
pod względem urządzenia maszynowego i śmiało 
służyć może jako wzór nawet dla fabryk za­
granicznych. Produkt w tej fabryce wyrabiany, 
t. j. syrop i cukier gronowy, jeżeli nie prze­
wyższa wyrobów zagrauicznyeh, to śmiało z nimi 
konkurować może.

Fabryka cukrów we Lwowie, która zało­
żona na małe rozmiary, urosła już dzisiaj do 
poważnej produkcyi, zatrudnia około 120 robo­
tników, kształconych w pierwszorzędnych fabry­
kach zagranicznych i pozostaje pod zarządem 
ze wszech miar fachowym i dzielnym.

W walnem zgromadzeniu brało udział 22 
członków, reprezentujących 336 udziałów po 
1000 koron. Do prezydyum wybrano pp.: hr. 
Stanisława Wiśniewskiego prezesem, radcę Dworu 
Jaegermanna wiceprezesem i inżyniera Karola 
Richtmanna drugim wiceprezesem; do dyrekcyi 
delegowano pp.: dr. Jana Walewskiego, dr. Leona 
Jekelesa, Maurycego Brandtstadtera i Karola 
Hissa.

«=» Usiłow ane samobójstwo. Ubiegłej 
soboty koło godziny 7 wieczorem w pomieszka­
niu sw»m pod 1. 14 ul. Klonowicza strzelił do 
siebie w zamiarze samobójczym Kamil Ś., 
prawnik i jednoroczny ochotnik 30 p. p., 
raniąc się ciężko w lewy bok. Przyczyna tego 
kroku na razie niewiadoma. Rannego pozosta­
wiono w kuracyi domowej.

=  Wiadomości policyjne. Firma M. 
Wechsler w Gałaeu poszukuje zbiegłego agenta 
swego Dawida Mojżesza Schwarza, lat 23, ni­
skiego, szczupłego bruneta, ospowatego, który 
zbiegł po sprzeniewierzeniu 1500 fr.

Aresztowano H. Kuhnera, kelnera, który 
zataił i przywłaszczył sobie kwotę 350 zł., zgu­
bioną niedawno przez agenta Kitaja.

— Prawdziwa nędza rozgościła się 
wszechwładnie w mieszkaniu byłego kelnera 
nazwiskiem Granat, przy ul. Paulinów pod 1. 
6. Długi czas trwająca choroba żony i samego 
Granata zmusiła rodzinę do spieniężenia wszy­
stkich rzeczy i całej garderoby, tak, że obecnie 
pozostał ojciec z czworgiem dzieci bez żadnych 
środków do życia i bez możności zarobkowania, 
skazany na straszną śmierć głodową. Jeśliby 
kto zapragnął przyczynić się choćby skromnym 
datkiem do umożliwienia biednemu Granatowi 
dalszej egzystencyi i pracy, chętnie w tern po­
średniczyć będzie administracya naszej Gazety.

— Hojny dar. Czas donosi: „Hr. Ignacy 
Milewski z Wilna polecił adwokatowi dr. Ta­
deuszowi Gluzińskiemu kupić dla znanego arty- 
sty-malarza p. Wodzinowskiego ładny dworek z 
prześlicznym starym ogrodem pod samym Kra­
kowem, koło Swoszowic. Kupno to w tych dniach 
przyszło do skutku i p. Wincenty Wodzinowski 
został zupełnie niespodzianie właścicielem zago­
spodarowanej pięknej realności, w której dalej 
będzie malował ulubione swe typy i sceny z ży­
cia włościan krakowskich, z których dla hr. Mi­
lewskiego stworzył już cały cykl. Jednocześnie 
architekt p. Teodor Talowski otrzymał od hr. 
Milewskiego polecenie wybudowania obok zaku­
pionego dworku obszernego i wygodnego atelier 
malarskiego".

— Zmarli w ostatnich dniach: w Kra­
kowie, Augustyna z Krukowiczów Sokołowska, 
matka posła krakowskiego do Rady państwa, 
dr. Augusta Sokołowskiego, w 82 roku życia.

W Przemyślu, Jerzy Solecki, kontrolor 
podatkowy, w 69 roku życia.

W Montreux, w Szwajcaryi, dr. med. Wła­
dysław Onufrowicz, w 42 roku życia.

— Śmierć Pulszkyego. Z Londynu 
donoszą, że Karol Pulszky, o którego śmierci 
już przedtem donoszono, nie umarł śmiercią na­
turalną, lecz zastrzelił się na pokładzie okrętu 
podczas przejazdu z Australii do Klondyke. — 
Pulszky był, jak wiadomo, przedtem dyrekto­
rem narodowej galeryi obrazów w Budapeszcie. 
Zarzucano mu nieprawne manipulacye z pie- 
niądzmi, przeznaczonemi na zakupno obrazów. 
Pulszky sam podał się na pensyę, a później wy­
jechał do Londynu, gdzie oddawał się studyom 
archiwalnym. Sądzą, że brak środków do życia 
popchnął go do rozpaczliwego kroku.

Maffi IraM y sty cm
Akademia Um iejętności w Krako­

wie. Dnia 22 czerwca 1899 r. odbyło się po­
siedzenie komisyi historyi sztuki pod przewo­
dnictwem prof. dr. Maryana Sokołowskiego. 
Prof. Władysław Łuszczkiewicz pedał naprzód 
wiadomość o kaplicy grodowej romańskiej w 
Gieble nad Pilicą i zwrócił uwagę na konieczność 
nakowego jej zbadania. Z kolei prof. dr. Ma- 
ryan Sokołowski streścił rezultaty badań swoich 
nad pracowniami Wita Stwosza i jego syna 
Stanisława w Krakowie. Wit już w roku 1464 
bawi w Krakowie, w roku 1477 ma tam swój 
warstat, a w 1481 roku dom własny ; z tego 
warstatu oprócz ołtarza wielkiego w kościele 
Panny Maryi wychodzą utwory jaa tryptyk oł­
tarzowy z Ucieczką do Egiptu z Lusiny, iden­
tyczny prawie w środkowej części swej z ry­
ciną Stwosza powstałą w Krakowie w latach 
1481—1486, dalej grupa św. Anny Samotrze- 
ciej w kościele Bernardynów, oraz drugi tryptyk 
z roku 1492 fundowany do kościoła Panny 
Maryi przez Jakóba de Wallendorf, zapewne do 
późniejszej kaplicy Bonerów. Nie ulega też wąt­
pliwości, że pracownia mistrza w Krakowie 
wielkiem cieszyła się wzięciem i że, gdy tenże 
w roku 1496 Kraków opuścił, syn jego Stani­
sław takową w domu przy ul. Grodzkiej objął. 
Warstat jego trwa lat 30, aż do chwili, gdy 
Stenzel Stoss w roku 1527 też Kraków opu­
szcza i przenosi się do Norymbergii, by tam 
staremu, ociemniałemu ojcu pomagać. Jako u- 
twory z pracowni Stwosza syna wyszły uważa 
referent 6 scen płaskorzeźbionych z ołarza św. 
Stanisława w kościele Panny Maryi, w których 
są widoczne ślady szkoły Wita Stwosza, ale 
też i wyraźne cechy renesansu, który przynoszą 
do Krakowa Włosi między r. 1515 a 1519. 
Ołtarz w Wieniawie koło Radomia ze scenami 
z życia św. Stanisława podobny jest również 
bardzo do ołtarza maryackiego i fundowany był 
niezawodnie w roku 1519 przez proboszcza 
Stanisława Młodnickiego, który wtedy kościół 
Wieniawski ukończył. Warstat Stanisława Stwo­
sza miał także znaczny rozgłos i prace zeń wy­
chodzące daleko się rozchodziły, zwłaszcza do 
kościołów dyecozyi krakowski oj. Wit Stwosz po­
czyna też piorwszy w swym okresie krakow­
skim wydawać ryciny, jako wzory dla snyce­
rzy, kamieniarzy, złotników, a grają one wów­
czas rolę późniejszych plakiet z ołowiu i także 
mają znaczenie ważne dla historyi pracowni obu 
Stwoszów w Krakowie. Do tego samego przed­
miotu odnosi się referat p. Ludwika Puszeta, 
streszczony z kolei przez przewodniczącego. Opi­
suje w nim referent drewnianą polichromowaną 
figurę Matki Boskiej z Dzieciątkiem z kościoła 
parafialnego w Grybowie, wysokości 1 metr 
33 ctm. Madonna stoi na księżycu, w złotym 
płaszczu i nosi na sobie wszystkie cechy pra­
cowni Stwoszów, ale już późniejsze po r. 1500, 
co dowodzi, że wyszła niezawodnie z pracowni 
syna. W drugim komunikacie podał p. Puszet 
dokładny opis prześlicznego drewnianego poli­
chromowanego posągu Matki Boskiej z kościoła 
w Krużlowej, wysokości 1 m. 17 ctm. powsta­
łego niezawodnie około roku 1400. Znać w 
nim widoczny wpływ rzeźby francuskiej z koń­
ca w. XIV., a pokrewnym jest on również rze­
źbom czeskim tej opoki. Obie te figury znane 
już były dawiej dr. St. Tomkowiczowi i Wy­
spiańskiemu, ale teraz dopiero zostały dokła­
dnie zbadane i fotograficznemi zdjęciami ilu­
strowane.

Przewodniczący przedstawił następnie kil­
ka komunikatów dla komisyi przeznaczonych. 
Jest to najpierw zbiór fotografij nadesłanych 
przez p. Aleksandra Janowskiego z Warszawy, 
a odnoszących się do lieznych zabytków w Kró­
lestwie, jako to prześliczne renesansowe nagrobki 
z Łowicza, a między nimi wspaniały grobo­
wiec prymasa Uchańskiego, jak się zdaje przez 
Michałowicza z Urzędowa, nad którym pracuje 
obecnie p. Julian Pagaczewski, nagrobek ko­
biecy z wieku XVII. w kościele wiejskim w 
Brzezinach, zamek w Będzinie i t. d. P. Wa- 
wrzyniecld przedstawił plan kościoła parafialne­
go w Sierszach pod Rawą i pochodzącą ztam- 
tąd figurę kamienną. Wreszcie p. Worobjew z 
Łomży nadesłał wraz z fotografiami dokładny 
opis kościoła parafialnego tamże, opracowany 
dla komisyi w języku rossyjskim. a który w 
jej sprawozdaniach w polskiem przekładzie bę­
dzie umieszczony.

IV sprawie dyrektury gal. Towarzy­
stwa muzycznego, umieszcza miesięcznik Iris  z 
kompetentnego pióra pochodzący artykuł, oma­
wiający ewentualne kandydatury na tę posadę. 
Autor bezimienny, należący podobno do najle­
pszych u nas znawców muzyki, przemawia go­
rąco i wymownie za kandydaturą p. Melcera. 
W artykule Iris znajduje się także odezwa, wysto­
sowana do wydziału Tow. muzycznego, w któ­
rej szerokie i poważne grono miłośników sztuki 
popiera p. Melcera na posadę dyrektora, opró­
żnioną przez śmierć ś. p. Schwartza. Również 
p. Stanisław Niewiadomski w fachowym i ze 
znawstwem skreślonym artykule, umieszczonym 
w warszawskim Echu teatralnym oświadcza się 
stanowczo za p. Melcerem, podnosząc jego nie­
pospolite zalety, jako to pierwszorzędny talent wir­

tuozowski i kompozytorski, wykwintny, rozległe 
horyzonty obejmujący artyzm i olbrzymie zami­
łowanie muzyki. Wybór p. Melcera, mówi au­
tor, podniesie blask lwowskiej instytucyi.

Wydział Towarzystwa muzycznego rozpisał 
na posadę dyrektora konkurs, którego termin 
upływa dnia 15 sierpnia; następnie ogólne zgro­
madzenie członków zatwierdzi propozycye wy­
działu. Niezawodnie wszyscy kandydaci posiadać 
będą odpowiedne warunki. Trzeba mieć nadzieję, 
że wydział i zgromadzenie nie kierując się wzglę­
dami osobistymi, lecz dbając jedynie o dobro, 
rozwój i przyszłość Towarzystwa, wybiorą naj­
lepszego i najgodniejszego.

P. Stanisław Giebułtowski, skrzypek, 
były uczeń kapelmistrza p. J. N. Hocka, sty­
pendysta Wydziału krajowego, otrzymał, po 
chlubnem ukończeniu nauk w wiedeń skiem kon- 
serwatoryum muzycznem, dyplom tegoż konser- 
watoryum.

Reforma sądowa, miesięcznik poświę­
cony nowym ustawom procesowym, zawiera w 
zeszytach za I półrocze 1899 następujące arty­
kuły: Zakres działania sądów zwyczajnych w 
sprawach spornych górniczych przez radcę gór. 
J. Bocheńskiego i prof. Uniwersytetu dr. Fr.
X. Friericha (także w osobnej odbitce) o za­
bezpieczeniu wedle nowej ordynacyi egzekucyj­
nej przez dr. Biibna, o oszacowaniu nierucho­
mości w post. egz. przez dr. Szpora, o nowo­
ściach w postępowaniu odwoławczem przez dr. 
Czarnika, o stosunku §. 294 proc. cyw. do §§. 
886 u. cyw., o zastosowaniu §. 206 u. c. przez 
dr. A. Matakiewicza. Dział praktyki sądowej 
obejmuje liczne decyzye Najwyższego Trybunału 
sądowego z dziedziny nowego ustawodawstwa ; 
osobny dział poświęcony jest okólnikom i rozporzą­
dzeniom ministeryalnym, które „Reforma sądo­
wa" ogłasza w przekładzie polskim. Przegląd 
sprawozdawczy przez dr. Landaua H. obejmuje 
recenzyę dzieł o nowem ustawodawstwie.

Osobny dział poświęcony kwestyonaryuszo- 
wi i listom z prowincji. Redakcja i admini­
stracya czasopisma znajduje się przy ul. Sobie- 
szczyzna 1. 4.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Towarzystwa akcyjne. Fremdenblatt 

dowiaduje się, że nowy regulatyw dla Towa­
rzystw akcyjnych jest już w Ministerstwie 
skarbu na ukończeniu i wkrótce będzie ogło­
szony.

Kartel naftowy. Neue Fr. Presse do­
wiaduje się, że rokowania rafinerów nafty w 
sprawie odnowienia kartelu mają być w dniu
dzisiejszym (17 b. m.) na nowo podjęte. Jak 
słychać, obecnie także i producenci nafty su­
rowej czynią trudności, domagają się bowiem 
udziału w zyskach z kartelu.

W ogóle kartelowi naftowemu grozi — we­
dług dzienników wiedeńskich — bliski upa­
dek. W zeszłym roku kartel przedłużony zo­
stał tylko prowizorycznie, przyczem wybrano 
komitet, który zająć się miał usunięciem prze­
szkód na przyszłość. Główną przeszkodą był 
zarząd rafineryi w Orsowie, który domagał 
się przyznania specyalnych ułatwień dla spro­
wadzenia surowca z Rumunii. Komitet zwa­
żywszy, że kartel nie był w stanie wyrobić 
dla wspomnianej rafineryi żądanych ułatwień, 
postanowił zakupić tę rafineryę na rachunek 
skartelowanyeh firm. Kiedy jednak przyszło 
do rokowań, właściciele zażądali ceny tak wy­
górowanej, że komitet w tej chwili od zamia­
ru odstąpił. Z tego też powodu sądzą, że zwią­
zek kartelowy lada dzień się rozpadnie, a gieł­
da eskontując ten wypadek, obniżyła już dość 
znacznie kurs akcyj schodniekich.

Poznański polski bank ziem ski po­
większył kapitał akcyjny w myśl uchwały o- 
statniego ogólnego zebrania na trzy miliony
marek. Bilans z dnia 31 grudnia r. z. wyka­
zuje tak w aktywach, jak pasywach, sumę 
5,055.908 marek, a czysty dochód sumę 
53.927 marek. Akcyonaryusze otrzymali za 
r. z. 4 prc. dywidendy.

Poznańska Izb a  ro ln icza  oświadczy­
ła się przeciw budowie kanału śródziemnego 
wpetycyi, wysłanej do sejmu pruskiego. W ra­
zie przyjęcia projektu domaga się Izba zniże­
nia taryfy kolejowej na produkty krajowe, 
rozszerzenia w Księstwie sieci kolejowej i in­
nych kompensat.

Ochrona zw ierząt od m uch i gzów.
Podług jednej ze szwajcarskich gazet rolniczych 
następujące łatwe środki skutecznie chronią 
bydło i konie od napaści tak uprzykrzonych 
w leeie much i gzów. 1. Codzienne naciera­
nie bydła wiechciem z liści orzecha włoskie­
go, albo z liści dyni (bani); 2. Obmywanie

odwarem liści orzechowych w oceie zagotowa­
nych (raz na tydzień wystarcza); 3. Obmywa­
nie odwarem tytoniu (na 1 cz. tytoniu, 40 ez. 
wody), 4. Jako środek do obmywania można 
wreszcie polecić odwar z czosnku i pokraja­
nego piołunu, a nawet tylko wodę, w której 
trochę tych roślin rozmoczono.

Wiedeń, 17 lipca. Spirytus 18-70. Na­
fta galicyjska niezmieniona. Cukier surowy 
13-45 do

Wiedeń, 17 lipca. Targ zbożowy. Psze­
nica na jesień 8 68 do 8-69, żyto na jesień 
7'07 do 7'08, kukurudza na lipiec-sierpień 
5-04 do 5-06, na wrzesień-październik 5-15 
do 5‘16, owies na jesień 5'83 do 5 85, rzepak 
na sierpień - wrzesień 12-55 do 12-65, olej 
rzepakowy na wrzesień-grudzień 32 — do 
3 3 -- .

Tendencja: słaba.
Pogoda: piękna.
Budapeszt, 17 lipca. Targ zbożowy. 

Pszenica na październik 8‘60 do 8 61, żyto 
na październik 6-80 do 6"82, kukurudza na 
sierpień 4-74 do 4-76, na maj r. 1900 
4 80 do 4-82, owies na październik 5‘53 do 
5-54, rzepak na sierpień 12-45 do 12-55.

Oferty na pszenicę: dobre.
Chęć kupna: ograniczona.
Tendencya : słaba.
Pogoda: piękna.

Berlin, 17 lipca. Banknoty austr. 169 70 
Spirytus 41-50.

Frankfurt, 17 lipca. (Giełda wie- 
czorna). Austr. Kredyty 236-80, koleje pań­
stwowe 147-70, Alpiny — —, Disconto 196 —, 
Laura — - —.

Paryż, 17 lipca. Z powodu święta na­
rodowego giełda była wczoraj zamknięta.

Giełda towarowa. Cukier surowy loco 
Aussig 13-30 do 13 35, loco Ołomuniec 
12-40 do 1250, loco Berno-Wiedeń 12-40 
do 12 50 za październik i grudzień loco Aussig 
12-52Vs do 12-57 l/i, cukier w kostkach pri- 
mi 37-37^ do 37'50, sekunda 37‘127s do 
37-25. Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń
18-60 do 18‘80. Nafta kaukazka transito 
Tryest 4 75 do 5-—, galicyjska przeźroczysta
19-40 do 19-90.

Targ zbożow y.

Lw ów , 17go lipca. Pszenica gotowa 
9 50 do 9-75, pszenica gotowa nowa —■— 
do — •—, żyto gotowe 6-75 do 7-—, żyto go­
towe na termina — do —•—, owies obro- 
ezny gotowy 5-50 do 6-—, owies nowy lub 
na term ina—•— do — jęczmień pastewny 
5 25 do 5-50, jęczmień brow. —■— do —• , 
groch do got. — do —•—, wyka — •— do 

—, nasienie lniane — •—, d o —-—, nasie­
nie konopne — •— do —■—, bób —■— do 
—'—, bobik 4-50 do 4-75, hreczka 7-50 do 
7-75, koniczyna czerwona galicyjska —•— 
do —’—, biała —*— do —-—, tymotka 
—•— do — , szwedzka —•— do —•— ku­
kurudza stara —•— do—•—, nowa —•— do 
—•—, chmiel stary 65-— do 75-—, nowy za 
65 kilo —-•— do —■—, rzepak 10 50 do 
11"—, groch pastewny 5‘25 do 5 75, do go­
towania 6.— do 9-—, wyka 4 40 do 4’60.

Spiritus paritas Tarnopol gotowy 17 30 
do 17 60, na termin — — do — •—, waran- 
ty —•— do — .

OSTATKIA POCZTA

Haj j .  P a n  Najw. postanowieniem z 
dnia 6 lipca b. r. udzielił sankcyi uchwalo­
nemu przez galicyjski Sejm krajowy proje­
ktowi ustawy w sprawie zmiany artykułów 11
i 12 ustawy krajowej z 1 stycznia “1889 (Dz. 
ust. kraj. nr. 16) w osnowie ustaw z 5 maja 
1896 (Dz. u. ks. nr. 34), względnie ustawy 
z 15 czerwca 1891 (Dz. u. kr. nr. 40) co do 
stosunków prawnych stanu nauczycielskiego 
w publicznych szkołach ludowych.

W piątek odbyło się pod przewodni­
ctwem P. Prezydenta Ministrów hr. Thuna 
posiedzenie Rady gabinetowej, w którem wzię­
li udział wszyscy PP. Ministrowie. Obrady 
trwały trzy godziny.

P. Minister obrony krajowej, generał 
broni hr. Welsersheimb udał się onegdaj z 
Wiednia na Dwór Najw. do Isehl.

Fremdenblatt omawia plan nowej orga­
nizacji obrony krajowej, z którego wynika, 
że Administracya siły zbrojnej zamierza stwo­
rzyć związki oddziałów obrony krajowej, zu-



pełnie odpowiadające korpusom armi wspól­
nej, a: zdolne podołać wszystkim zadaniom 
wojny. Organizacja austryackiej obrony kra­
jowej opiera się na podstawach, stworzonych 
przez znakomitego organizatora armii ś. p. 
Arcyksięeia Karola. Oo prawda, obrona krajo­
wa rozwijała się powoli; c.o więcej, był na­
wet czas, w którym obowiązek stawiennictwa 
do obrony krajowej był zniesiony — zmie­
nione stosunki jednak nowszych czasów uczy­
niły nieodzownem przywrócenie obronie kra­
jowej należnego jej w armii stanowiska. W ro­
zwoju tej organizacyi można też teraz zauwa­
żyć szybsze tempo, a za cztery do pięciu lat 
będzie organizacya obrony krajowej zupełnie 
ukończoną. Pomnożenie czynnej stopy sił zbroj­
nych Państwa, która będzie następstwem tego 
rozwoju organizacyi obrony krajowej, jest 
taktem ważnym, tern ważniejszym, iż pomno- 
zenie obrony krajowej ma zupełnie tę samą 
wartość, czy to samo znaczenie, co pomnoże­
nie stopy czynnej armii wspólnej; nie ma bo­
wiem żadnej różnicy pomiędzy obu temi ka- 

goryami wojska co do ich wartości.

Na podstawie dochodzeń, kt°rfc 
stwo spraw wewnętrznych zarządzi* 
stosunków osobistych i  całego stanu i-oficsralic-*-oficyalistńw UDl,ulsiycn 1 całe§° u r o T l!  P 7 watnych, oraz na podstawie
wane wniesionych przez koła intereso- 
wnetT7n^v,C0Ŵ n° .w Ministerstwie spraw we- 
nroiekt- <’ J s'§ dowiaduje Fremdenblatt, 
prywatnvpv, 0 dopatrzeniu oficjalistów 
nośd ■? staroś<: i na wypadek niezdol-

tego 'projektu, ta- 
Dadpk niJu  , z?dnikow prywatnych na wy- 
r a l  n ^ ? T Śd do P^cy w starości i w 
wiązkowem. U b 2  wypadku ma być obo- 
dznna ™ I ĆPieczeme ma byc przeprowa- 
snosób żp według prowineyj w ten
rzonv ’w i  ' I  ym kraju koronnym utwo-
w S z y c h  lub °p P’0Wiftdni zakład' Tylko wryach może | ^ acieJ zamieszkanych teryto- 
także wiecei fJw , utworzonych ewentualnie 
mniejsze lub , Zakładów’ . a natomiast
wincyp m l  J llcznie zamieszkane pro- 
eva 70 J?  ^worzyć jeden zakład. Subwen-
2 m i , 4 : rbu ■>» “  ”ie iest

Poseł czeski z Morawii, dr. Żaczek, je- 
aen z przedstawicieli wykonawczego komitetu 
posłow młodoezeskich, którzy przed kilku dnia­
mi konferowali z P. Prezydentem Ministrów 
nr. Thunem i z Panem Ministrem skarbu dr. 
Raizlem, wygłosił obecnie mowę na zgroma­
dzeniu wyborczem w Wysowicachw Morawii. 
W mowie tej twierdził on, że sytuacya jest 
bardzo krytyczną, i nadzieje Czechów bynaj-
3 - nli w r6żowe- — Czesi powinni pa- 

? ,_i że Niemcy posiadają wielką potęgę, 
tak, iz raczej spodziewać się można w przy­
szłości okresu walki, niż okresu spokoju? Re­
prezentanci Czechow pozostaną wprawdzie w 
Związku większości, ale wobec Rządu zajmo­
wać będą to stanowisko, jakie on zajmować 
będzie wobec żądań ludu czeskiego.

Pisma czeskie donoszą, że pierwsze kur- 
sa ńa czeskiej technice w Bernie zostaną 
otwarte już w jesieni następnego roku.

Generalny wiec katolików niemieckich 
odbędzie się w tym roku w Nisie na Górnym 
Bzląsku w dniach od 27 do 31 sierpnia.

— yjski m inister skar^ ’d3  ostatnichdziewany jest w Warszawie, według os^ ^
wiadomości, dopiero przy konc ^ • a  za_ 
30 b. m „ w niedzielę, m inister ma b y en a  
bawię ludowej w parku prask im.

Przyjazd ministra rolnictiro dio° [ J ster
stwa, Jermołowa, uległ 0.' Th u vckieh udać 
bowiem, zamiast z gubermj nadbałtyc . Kró. 
się do Warszawy i  innych miejs ■ ^
lestw a, jak to było zamierzone, p
Petersburga, •

Prawitielstmennyj Wiestnik
wyższy ukaz imienny, mianujący *  -stftWie_
Zamoyskiego mistrzem ceremonii p , tora 
niem w rozporządzeniu generał-g 
warszawskiego.

Dzienniki petersburskie dowiadują
Że sprawa utworzenia 167 posad nacze 
ziemskich z płacą po 2.800 rbl. .w.trz®<;. eiL ; 
berniach: mińskiej, mohylowskiej i  wite 
będzie rozstrzygnięta w jesieni. . ,

Gaz. Sąd. donosi o wprowadzeniu 
sądownictwa syberyjskiego instytueyj przy*- v . 
głych. Na sędziów przysięgłych wybiera^ 
będą ludzie, posiadający nie mniej ja 
rub. w nieruchomościach i 400 rub. P J  
rocznej w służbie rządowej, wołostm \ i 
wie i gminni starostowie.

ws7vob '!] ,serhski Aleksander wyjedzie w pier­
sią iep. aek sierpnia do Karlsbadu, W cza- 

meobecności sprawować będzie regen- 
m  rada ministeryalna.

sie Naczelny komisarz Krety ks. Jerzy uda 
v w pierwszych dniach września w podróż 

granicę i złoży wizytę dworom w Peters­

burgu, Londynie i Rzymie, oraz prezydento­
wi republiki francuskiej. Podróż potrwa ogó­
łem 4 tygodnie. _________

Z Kanei donoszą: Dnia 14 b. m. wie­
czorem zaszła tutaj pomiędzy francuskimi a 
włoskimi żołnierzami krwawa bójka, w której 
3 żołnierzy francuskich i 2 włoskich odnio­
sło ciężkie rany. Jeden Włoch i jeden Fran­
cuz zmarli już.

W pogrzebie ich wzięli udział konsulo- 
wie Włoch i Francyi, oraz liczni oficerowie. 
Z obu stron wyrażono' ubolewanie z powodu 
owego smutnego zajścia.

Francuskie święto narodowe dnia 14 
lipca przeszło całkiem spokojnie, bez żadnego 
epizodu zakłócającego publiczny porządek. Na 
polach Longehamps, gdzie wobec prezydenta 
odbył się przegląd wojsk, armia święciła 
tryumf i była rzeczywiście bohaterką dnia. 
W ogóle w Paryżu zapanowała pewna cisza, 
głównie z powodu odroczenia Izb. Gabinet ma 
wolne pole działania i zapewnioną egzysten- 
cyę do jesieni. Opinia tymczasem zajmuje się 
zbliżającem się procesem w Rennes. Dla Pa- 
ryżanów to prawdziwe szczęście, że podczas 
rozpoczynającej się saine morte mają tę smu­
tną i niekończącą się sprawę Dreyfusa.

Przedwczorajsza rada gabinetowa upowa­
żniła prezydenta ministrów Waldeck Rousseau, 
abyjprefektowi policyi i wszystkim urzędnikom 
wyraził uznanie za doskonale urządzoną służbę 
i utrzymanie porządku w ubiegły piątek. 
Minister wojny Gallifet podał do wiadomości, 
że prezydent sądu wojennego w Rennes po­
stanowił przesłuchać Quesnaya de Beaure- 
paire jako świadka, jednakże tylko co do tych 
kwestyj, które trybunał kasacyjny przekazał 
sądowi wojennemu w Reunes.

Jak słychać, proces Dreyfusa rozpocznie
się między 1 a 6 sierpnia.

W Paryżu uchodzi za rzecz pewną, że 
proces w Rennes zajmie się wyłącznie kwe- 
styą, zastrzeżoną sądowi wojennemu, czy 
Dreyfus wydał dokumenty wymienione w bor- 
dereau.

Znany uczony prawnik niemiecki Otto 
Mittelstaedt, wydał broszurę o sprawie Drey­
fusa, w której omawia rewizję procesu Drey­
fusa ze stanowiska naukowo - prawniczego. 
Autor był prokuratorem przy trybunale pań­
stwowym w Lipsku i ma rozległe doświad­
czenie w sprawach o szpiegostwo francusko- 
niemieckie. Przychodzi on w swej pracy do 
wniosku, że ponowne zasądzenie Dreyfusa w 
Rennes byłoby nąjwiększem nieszczęściem, ja­
kie tylko wróg Francyi mógłby na szkodę 
kraju tego wymyślić. Mittelstaedt przytacza 
w swej broszurze nieznany dotychczas sen­
sacyjny list Marschalla, sekretarza stanu dla 
spraw zagranicznych Rzeszy, do wojskowego 
attache oehwarzenkoppena, W liście tym jest 
mowao ^niepokojeniu, jakie sprawa Dreyfusa 
wzbudziła w cesarzu Wilhelmie.

s7nai’.«tiVti°Statllie?1 posiedzeniu kortezów hi-
lowej r e g e n t f t iał Jeden z posłów dal'- K™' 
milion franków'ila Paustwa- wynoszący jeden 
się z ław rJ nhf t  ciągu dyskusji odezwały 
wskutek czee*n lkailskjch foniczne głosy, 
a wreszcie dn tp!'zyszło do wielkiej sprzeczki, 
dent musiał n„ 5 °  zamieszania, że prezy- 

posiedzenie Izby posłów przerwać.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Kraków, 17 lipca. (Dcp. pryw. telef■)■

p. Minister Jędrzejowicz p r z y b y ł  d o  Krakowa, 
zkąd udaje się dalej na trzytygodniowy urlop 
do Staromieścia,

Kralców, 17 lipca (Dcp. pry w. tei), 
Zjazd chirurgów polskich rozpocznie się jutro
0 godzinie 9 rano w klinice chirurgicznej
1 potrwa dwa dni.

K raków . 17 lipea. (D.p. t l f ) .  Na wczoraj na 
godzinę 2 popołudniu zapowiedziane było 
madzenie ludowe w sprawie święcenia niedziel 
i świąt, zwołane przez stronnictwo katolicko- 
narodowe. Na intencję zgromadzenia celebro­
wał o godzinie 11 przed południem kanonik 
ks. Spis uroczyste nabożeństwo. Kazanie wy­
głosił ks. Bukowski.

O godzinie 2 po południu zebrało się w 
ujeżdżalni pod Kapucynami około 1500 ucze­
stników zebrania, między tymi bardzo wielu
członków partyi socyalno-demokratyeznej.

Już o g. pół do 3 członkowie partyi 
socyalno-demokratyeznej zaczęli hałaśliwie do­
magać się zagajenia obrad. Gdy hałas nie 
ustawał p- Strożyński, ze stronnictwa katoli­
cko-narodowego wszedł na estradę i chciał
przemawiać.

Powstał ogromny hałas. Socyaliści wo­
łali : „Wyrzucić go“, "„precz z nim“. Socya- 
lista Kurowski usiłował przemówić. Krzyk 1 
zamieszanie wzrastało. Ponieważ zgromadze­
nie nie było jeszcze ukonstytuowane, komi­
sarz policyi dr. Banach nie rozwiązał go, ale 
radził odroczyć. Tak się też stało. Socyaliści

jednak podnieśli hałaśliwe protesty i poczęli 
śpiewać pieśń robotniczą. Dopiero wezwany 
oddział policyi opróżnił salę.

Kraków, 17 lipca. (Dcp. pryw. telef.) 
Wydział krajowy zażądał od prezydyum ma­
gistratu krakowskiego przysłania projektu re­
formy statutu miejskiego miasta Krakowa, 
oraz protokołu z posiedzeń, na których toczyć 
się będzie dyskusya pełnej Rady nad tą re­
formą. Magistrat wysłał dzisiaj pięć egzem­
plarzy drukowanych projektu reformy.

Kraków, 17 lipca. (Dep. pryw. telefo­
nem). Wczoraj odbyło się w tearze ostatnie 
przedstawienie pod dyrekcyą p. Pawlikowskie­
go. Grano „Zemstę“ Fredry. Po przedstawie­
niu publiczność dłuższy czas nie opuszczała 
sali, żegnając dyrektora gorącymi oklaskami. 
Artyśei urządzili dla p. Pawlikowskiego ucztę 
pożegnalną, on zaś zaprosił cały personal dzi­
siaj na wycieczkę na „Panieńskie skały“.

Kraków, 17 lipca, (Dep. pryw. telef.) 
Jutro odbędzie się posiedzenie komisji tea­
tralnej, celem wprowadzenia w urzędowanie 
nowego dyrektora teatru, p. Kotarbińskiego, 
który wrócił właśnie z reżyserem p. Solskim 
z Wiednia, dokąd jeździł po zakupno rekwi­
zytów teatralnych.

W iedeń, 17 lipca. Jak donosi Frem­
denblatt z wiarygodnego źródła, wiadomość, 
podana przez Wiener Allg. Montags Ztg.,)a- 
koby Pan Minister oświaty wyraził był potę­
pienie dla manifestacyi profesorów Uniwersy- 
tów w sprawie finlandzkiej i jakoby udzielił 
nagany rektorowi Uniwersytetu za podpisanie 
adresu w tej sprawie, jest zupełnie zmyślona.

■Wiedeń, 17 lipca. Wiener Allg. Mon­
tags Ztg. donosi, że P. Minister oświaty hr. 
Bylandt-Rheidt udzielił rektorowi wiedeń­
skiego Uniwersytetu nagany, z powodu, iż 
tenże podpisał adres do cara w sprawie fin­
landzkiej.

To samo pismo donosi, że w najbliższym 
czasie wydany zostanie nowy regulatyw dla 
towarzystw akcyjnych, zawierający rozmaite 
ułatwienia przy zakładaniu tychże.

W. Allg. Montags Ztg. donosi z Kra­
kowa, że krakowska szkoła sztuk pięknych w 
przyszłym roku ma być przekształconą na Aka­
demię sztuk pięknych.

W iedeń, 17 lipea. P. Prezydent Mini­
strów hr. Thun, który w sobotę wyjechał był 
do Kwassitz w odwiedziny do chorego brata, 
powrócił dzisiaj do Wiednia.

P. Minister handlu br. Di Pauli wyje­
chał do Paryża.

W iedeń, 17 lipca. Przed lokalem, w którym 
czeski związek „Sokołów" obchodził wczoraj 
uroczyście rocznicę swego założenia, odbyły się 
demonstracye, które przeciągnęły się do go­
dziny 3 rano. Policya rozpraszała kilkakro­
tnie ekscedentów i aresztowała ogółem 44 
osób.

W iedeń, 17 lipca. Wczoraj w nocy od­
bywały się w dalszym ciągu demonstracye 
przeciwko czeskim Sokołom. Około 300 stu­
dentów zgromadziło się w lokalu restauraeyi 
Stalleinera i siedziało przez dłuższy czas przy 
jednej szklance piwa. Następnie każdy kazał 
sobie podać szklankę wody. Gdy studenci za­
intonowali „Wacht am Rheinu, zjawił się ko­
misarz policyi i wezwał ich do spokoju, po­
czerń studenci opuścili restaurację, demonstru­
jąc i wznosząc okrzyki w dalszym ciągu na 
ulicy. W koiicu demonstranci rozeszli się. Nie 
aresztowano nikogo.

Doniesienia dzienników, jakoby wielu 
czeskich Sokołów odniosło rany, są niepra­
wdziwe. Pobito pięciu Sokołów lekko, tak, iż 
już wczoraj mogli wziąć udział w dalszych 
uroczystościach.

Czeska L ipa, 17 lipea. Wczoraj odby­
ło się tu uroczyste odsłonięcie pomnika ś. p. dr. 
Schmeykala. W uroczystości wzięło udział wie­
lu niemiekich posłów do Rady państwa i do 
sejmu, przewodniczący wielu Towarzystw i 
wielka liczba' mieszkańców.

Opawa, 17 lipca. Po odbytem wczoraj 
w Morawskiej Ostrawie zebraniu, na którego 
porządku dziennym znajdował się protest prze­
ciw podrożeniu artykułów żywności, urządzili 
uczestnicy zebrania tak hałaśliwą demonstra- 
cyę,_ że żandarmerya i straż policyjna musia­
ły interweniować. Rozpędziły one eksceden­
tów i aresztowały 10 z nich, poczem nastał 
zupełny spokój.

B udapeszt, 17 lipca. Socyalno-demo- 
kratyczni robotnicy urządzili wczoraj demon- 
stracyę na rzecz powszechnego prawa wybor­
czego, Nie zaszło nic godnego uwagi.

Rzym , 17 lipca. Lekarz przyboczny 
Papieża, dr. Lapponi, ogłasza w dzienniku J ox 
TJrbis,' obszerny artykuł o ostatniej chorobie 
Ojca św. Dr. Lapponi zapewnia, że choroba 
ta nie pozostawiła żadnych śladów i że uspra­
wiedliwioną jest nadzieja, iż Papież będzie 
mógł obchodzić setną rocznicę swych urodzin.

P a ry ż , 17 lipca. Beaurepaire oświad­
czył, że od pewnej osobistości, która chce 
przed sądem w Rennes złożyć zeznania, otrzy­

mał nadzwyczaj ważne informacye o tem, że 
Dreyfus jeszcze przed rokiem 1894 pozosta­
wał w stosunkach szpiegowskich z pewnem 
obcem mocarstwem i utrzymywał też łączność 
z innymi szpiegami. Ponieważ Beaurepaire nie 
wierzył tym zeznaniom, prosił o pisemne ich 
potwierdzenie, dokument ten jednakże mu 
skradziono, ale on posiada kopię jego.

Jak donoszą z Aubagne, przyszło tam 
do krwawej bójki pomiędzy robotnikami wło­
skimi a francuskimi, przyczem dwóch Fran­
cuzów ciężko raniono. Żandarmerya musiała 
wkroczyć i aresztowała trzech robotników 
włoskich.

P aryż , 17 lipca. Wczoraj odbyło się 
przedstawienie w teatrze na cześć strzelców 
senegalskieh misyi Marchanda. Po przedsta­
wieniu wygłosił Marchand dłuższą mowę, 
w której pożegnał się z odjeżdżającymi do Tu- 
lonu strzelcami.

Paryż, 17 lipca. Figaro ogłasza me- 
moryał Chrystyana Esterhazego Jdo prokurato­
ra państwa o szalbierstwach majora Esterha­
zego.

Telegrafowany fcnrs wiedeński.
W ied eń , 17 lipca 1899. Giełda po­

łudniowa (Mittagsborse) godz. 12 min. 30. 
Marki 58’92, Renta majowa 100'60, Wę­
gierska renta koronowa 96'70, Kredyty 
878 12. Węg. kredyt. 387-—, Anglobank 
151'50, Union 31U—, Bankrerein 27U50, 
Liinderbank 242 75, Staatsbany 346'—, Lom­
bardy 75p25, Elbethal 260’—, Fabryka broni 
— , Akcye tytoniowe 142-—, Alpiny 
247'—, Rima Muranyi 308-—, Prager Ei- 
sen 1259, Losy tureckie 63T0, Ruble 
(Event.) 126-85, 20 -frank. 9 55, Akcye
kredytowe ziemskie — •—, Tramway 464'25. 
Tendencya: bez ochoty.

W iedeń , 17 lipca 1899. Giełda po­
ranna (Yorborse) godzina 10 min. 30. Marki 
58-93, Renta majowa 100-60, Węgierska ren­
ta koronowa 96 70, Kredyty 378-48, Węg. kred. 
387-50, Anglohankl52'— ,Union 31150,Bank- 
yerein 27U75, Landerbank 242' —, Staatsbany 
346-—, Lombardy 74'62, Elbethal — , wył. 
kup. Fabryka broni — ■—, Akcye tytonio­
we 141- — , Alpiny 286 75, Rima Muranyi 
308-50, Prager Eisen —.—, Losy tureckie 
63-30, Ruble (Event.) 126-88, 4-prc. galicyj­
skie krajowe listy zastawne 96-50, 4-prc. 
galicyjska krajowa pożyczka 98-—. Akcye 
gal. Banku hipotecznego —•— Tendencya 
bez ochoty.

W iedeń , 17 lipca 1899. Zamknięcie 
giełdy (Schlusscourse) godz. 2 min. 30. Akcye 
austr. zakł. kredyt. 378-—, Akcye węg. zakł. 
kredyt. 387-50, Akcye Anglobanku 151-—, 
Akcye Unionbanku 312’—, Akcye Banku dla 
krajów koronnych 242 25, Akcye Bankye- 
reinu 272- — , Akcye Bodemkredit 458’—, 
Akc-ye galicyjskiego Banku hipot. — ■—, 
Akcye kolei państwowych 345-75, Akcye ko­
lei południowej 75'—, Akcye tramwajowe 
465'—, Akcye kolei Elbethal 259-—, Aiccye 
kolei półnoenej —•—, Akeye kolei Lwow­
sko - Gzerniowieckiej 286 75, Akcye Alpine 
236-90, Akcye Rima Muranyi 308'—, Akeye 
praskiego Towarzystwa żel. 1236-—, Akcye 
fabryki broni — •—, Akcye tureckie tytonio­
we 140-75, Obligacye węgierskiej indemniza- 
eyi 94-40, Renta majowa 100'60, Austryacka 
renta koronowa 100-45, Węgierska renta ko­
ronowa 96 50, 56 1. listy Towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego 95-50, 4 pre. listy 
Banku krajowego 98-—, 4 i pół prc. listy 
Banku krajowego 100-50, 4 prc. listy Banku 
hipotecznego 96'75, 4 i pół prc. listy Banku 
hipotecznego 100-25, 5 prc. listy Eanku hipo­
tecznego 110-—, 4 prc. Obligacye propinacyj- 
ne 97-75, 4 prc. galicyjska krajowa poży­
czka 96 50, 4 prc. pożyazka miasta Lwowa 
93*75, Losy tureckie 63-—, Marki 58-90, 
Rubel 126 88 Lombardy —-—.

B e r l in , 17 lipca 1899. (Yorborse): 
Akcye kredytowe 236 60, Disconto Gesell- 
schaft 196—. Tendencya: spokojna.

Odpowiedzialny redaktor AdncaKreeKowieckL

(Prenumeratę miejscową przyjmuje 
Agencya dzienników Stanisława Sokołow­
skiego. Pasaż Hausmana 1. 9. — prenume­
ratę zamiejscową upraszamy nadsyłać wprost 
do Administracyi Gazety Lwowskiej).



Nadesłane.

C. k. uprzyw galic akcyjny

Bank hipoteczny.
Oddział depozytowy

przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na ra­
chunek bieżący, przyjmuje do przechowania 
papiery wartościowe i udziela na takowe za­
liczki.

Nadto zaprowadzono na wzór instytucyj 
zagranicznych tak zwane

Depozyty schowkowe
(Safe Deposits).

Za opłatą 25 do 35 zł, w. a. rocznie,

depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pan­
cernej schowek do wyłącznego użytku i pod 
własnym kluczem, gdzie bezpiecznie a dys­
kretnie przechowywać można swoje mienie 
lub ważne dokumenty.

W tym ki-runku poczynił Bank hipo­
teczny j:*.k najdalej idące zarządzenia.

Przepisy ( dnoszące się do tego rodzaju 
depozytów otrzymać można bezpłatnie w od­
dziale depozytowym.

Wszech nauk lekarskich

Dr. Władysław Borzęcki
ordynuje od godziny 3 do 5 po poł. 

ul. Grodzickich 6, I. schody.

Wystawy i Muzea.
Nieustająca Wystawa zjednoczonego 

Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św, Ducha i. 10, pierw- 
•as piętro, jest otwarta codziennie od godziny
1.0 pjrsed południem do godziny 5 popołudniu, 
Wstęp od osoby kosztuje w aied)tif«i§ 15 et.
w dale powszednie 30 et   Dla członków
wstęp wolny.

Nieustająca wystawa wyrobów prze­
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim.) 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią­
tek, w inne dnie 10 et. — Wszystkie przed­
mioty na sprzedaż.

Muzmm. przemysłowe miejskie o-
twarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków

od godziny 9 rano do godziny 3 po południu)
w niedzielę i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa.— Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od godziny 11 przed do 
do godziny 3 po południu (w niedziela i święta 
od godziny 10 do g. 1). — Wstęp w dr— 
powszednie 20 et., w niedziele wolny.

Muzeum im. Dzieduszycbich przy 
ulicy Teatralnej 1. 18 otwarte w święta i nie­
dziele od godziny 10 rano do godz. 1 w po­
łudnie — we środy i piątki od godziny 11 
przed do godz. 2 po południu. Wstęp wolny. 
Przewodnik kosztuje 30 ct.

Muzeum im ien ia  Lubomirskich.
W dnie powszednie otwarte od godziny 9 do 
1 z południa, we wtorek i piątek od godziny 
3 do 5, a w niedzielę przed południem od 
godziny 11 do 1.

C e n n i k  
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej

Lwów, d. 17 lipea 1899.

I. A boye za  sztukę.

Banku hip. gal. po 200 zł. a. w 
Banku gal. dlahandl. i przemysł.

po zł. 200 .................... . .
„ kred. gal. po 200 zł. a. w.

Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk.
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200

zł. wa. w srebr..................
Garbar.wRzeszowiepo 200zł. aw.
Fabryki wagonówwSanokuprzed- 

tem Lipińskiego po 500 kor. wa.
Tow. dla gal. przedsięb. elektry­

cznych wod. po 200 złr. . .
II. L isty  zastaw ne za 100 zł. °
Banku h. g. 5°/0 wa. wyl. z 10 % pr. 60 

.  „ „ 4 ‘ / .° /o  „los. w50 1. . . ®
„ „ „ 4«/0 „ „601.po 200K. ®
„ kraj. 41/,°/0 w. a. los. w 511. **
„ „ 4% w. a. los. w 57 1. ^

Tow. kred. gal. ziem. 4°/0(pierwsza ®
em isy a )..............................

Tow. kredyt, galłc. ziemsk. 1O0/O ^  
los. w 41‘Zi lat . . .  .
4% los w 56 lat . . .

III. O bllgi za 100 zł. °
Gal. funduszu propinae. 4°/0 w. a. A 
Buków, funduszu propin.4°/0 w. a. 3 
Komunalne Banku kr. 4°/0 (2em.) M

n n n 4%°/o(3em.) „
Kolej, lokalne dtto4°/0 po 200kr. «,
Pożyczki kraj. 6% wa. z roku 1873 ^

„ „ 4°/„ wa. z roku 1891
„ „ 4°/0 po 200 koron

z roku 1898 . . . .
Pożycz, m. Lwowa 4°/0 po 200 kor.

IV . L osy.
Miasta K rak ow a .........................

„ Stanisławowa . . . .

V. M onety.
Bukat cesarski . .
20 frankówka . . .
100 rubli rosyjski srebrny 
100 „ „ pap'
100 marek niemieckich

_ żądają 
walutą austr.

zł. et zł. et.
373 — 380 —

200 - 201 _

210 50 
285 50

212 -  
288 50

200 - 205 -

256 - 260

208 — 212 —

110 30 
100 -  
96 50 

100 60 
98 -

111 -
100 70
97 20

101 30
98 70

97 50 98 20

97 50 
95 70

98 20 
96 40

98 10 
102 25 
102 -  
100 50 
97 50 

104 —

98 80

101 20 
98 20

96 70 
94 -

97 40 
94 70

26 75 
55 -

28 -

5 66 
9 52 
1 22 

127 — 
58 70

5 76 
9 62 
1 27 

127 80 
59 10

Kurs giełdy wiedeńskiej
| .Dnia 16 lipea 1899.

A. O gólny dług państw a, płaeą żądają
Jednolity dług państwa w bankot.

m aj-listopad....................  100.60 100.80
luty-sierpień..................... 100.45 100.65

Jednolity dług państwa w srebrze
sty c z e ń -lip ie c ..............................  100.30 100.50
kwiecień-październik . . . . . 100.25_100.45

płaeą żądają
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 170.75 171.75

„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 139.— 139.50
„ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 158.— 158.50

1864 po 100 zł. . . .  195.2-5 196.25
„ 1864 po 50 zł. . . . 195.25 196.25

Listy zast. domen, państ. po 120 
zł. 5 pre..................... ..  147,— 148. —

B. B ła g  państw a (wszystkich w Badzie pań­
stwa reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 pr.......................... 119.2-5 119.45

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kr. 4 pr. . . . 100.60 100.80

O. O bligaoyi kolejow e.
Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 97.60 98.60 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr.
„ za 200 zł. mk. 5s/4 pr. (ostemp.

a k e y e ) .............................................
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5 pr......................................
Kol. Areyks. Bndolfa w wal. kor, 

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr.
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. rnk.

(ostempl. akeye) 5 pr....................
O bligaoye p ierw szeństw a

Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr.
„ w złoeie za 200 zł. 5 pr 

Kol. Czeskiej zaeh. za 200, 1000 i
5000 zł. 4 pr....................................

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 300
kor. 4 p r , .................... .....

Kol. bukowińskiej lokaln. za 200
kor. 4 pr............................................

Kol. gal. Karola Ludwika za 200,
100 zł. 4 pr......................................

Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894
za 200 kor. 4 pr.............................

Kol. Areyks. Kuaolfa (Salzkammer- 
gut) za 200 marek 4 pr. . . .

D, B ła g  państw n (krajów
77.

- - »

116.80 117.20

125.35 126.35

98.30 99—

211— 212.--
(kolejowe).
114— _,_
183—

98.50 99.50

93.60 99.20

96 35 97.35

98.05 99—

97.70 98.70
_, _ ___

korony węgierskiej). 
119.25 119.45złota renta za 100 zł. 4 pr.

’ „ w wal. kor. za 300
„ kor. 4 pr.  ............................... 96.70
„ obi. prop. za 100 zł. 41/* pr. 100—
„ obi. pr. reguł. Cisy za 100 zł. 4°/0 138.60
„ poź. premiowa za 100 zł. . . 161—
„ „ „ za 50 zł. . . 161—

O M lgaeye indenmizaeyjne,
Kroaeyi i Sławonii za 100 zł. 4 pr. 90.25
Węgier za 100 zł. 4 pr..................... 94 40

F. Inne pnblżozne p o iy o zk l
Losy reguł. Dunaju z r. 1880 za 100

zł. 5 pr. .  ...................................129. —
Pożycz, reg. Dunaju z r. 1878 los. 5 pr. 108.70 
Poź. kraj. Bukowiny z r. 1893 los.

za 200 kor. 4 pre.............  96,60 97.60
Bukowińskie obi. propinaeyjne los. 

za 100 zł. 5 pre. . . . 103—  ——

96.90
100.60
139.60
162—
1 6 2 -

97.25
95.40

130.—
109.70

Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 z ł6 pr.
” " ” " !o^  ” ” 4Pr-„ „ i) 1893 „200kor.4pr.
„ obi. prop. z r. 1889za 100zł.4pr.

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 pr......................................

Renta włoska za 100 kor. 4 pr.
Pożycz, sebr.prem, za 100 frant. 2 pr
Tureckie obi. prem. kol.za 400 frank.
O. L isty  zastaw ne. Oblig. hipot.

(za 100 zł. Nom.)
Anglo Austr. banku los. w 301.4‘/spr. 
Austr. zakł. kr. ziem. los. w 501. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ „ „ „ 1889 3pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los. 4 pr.
„ n n n 4 pr.

Gal, ake. ban. hip. 10 pr. prem. los. 5pr.
„ „ „ „ los. 50 lat 41/, pr.
„ „ „ „ „ 60 lat. za 200
koron 4 pr........................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56lat.
„ » » O 4 pr. los. 41 lat.
n n n n 4 pr. pr. stare
„ „ „ „ 4pr. za200kor.

Banku krajowego dlaGalieyi Lodom.
41lt  pr. 51 % lat zwrotne . . . 

Banku krajowego oblig. komun 2
Emisya 5 pr.....................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emisya 42 lat za 200 kor. 4*/j pr. 

Banku kraj. losy 57l/» 1- za200kor4pr.
„ „ obi. kol. los ,za200kor.4pr.

Austro-węg. banku 40Va lat los. 4 pr. \  
„ „ „ 50 lat los. 4 pr /
O bligaoye z prawem pierwszeist

Czesk. kolei półn. za 300 zł. 5 pr. 
Tow. żegl.par.po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 pr............................... .....
Tow. żegl. par. po Dun.Em. z 1886 4 pr. 
Kolei półn. ees. Ferd. em . z r. 1886 4pr.

„ „ „ n „ 1887 4 pr.
„ „ » n „ 18884pr.
„ B » n n 18914pr.

K o l. L w ó w -O z e r .-J a s s y z r . 1S 84  za  i*GO
zł. 4 pr. .  ..............................

Kol. Lwów-Czer. z r. 1884 za 300
żł. 4 pr..............................................

Gal. Kol. lok. wsekodn. za 100zł. 4pr. 
Węg. gal. kolei em.l870za200zł.5pr.

„ _ „ 1888za200zł.5pr.
B „ „ 1888 za 200 zł. 4pr.

Budapeszteńskie (Basiliea) 5 zł . 
Zakład kred. dla h. i p. 100 zł. .
Clary 40 zł. mk...................................
Tow. żegl. na Dunuju 100 zł. mk. 4 pr 
Pożyczka m. Insbruku 20 zł. . .
Losy m. Krakowa 20 zł....................
Pożyczka m. Lubiany 20 zł. . . .
FaHfy 40 zł. mk. . '  ....................
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł.

płacą żądają s

96.-50
97.75

97.50 
98.751

3.75 94.20

35.50
62.95

36—
63.45

listy dłużne

101.25 ___
97.05 98.05

120.75 121.75
117.25 118—
104.75 105.75
96.60 97—

110— ___
100.25 101—  j

96.75 97.50 j
95.-50 ___
97.50 97.90
97.30 98—
95.65 95.80

100.25 100.75

102—

100.50 100.75
98— 99—
97.50 98.50
99.90 100 90

wazalOOzł.nom.

108— 110—
114— 114.50
9925 99.75
99.80 100.40
99.50 100—
99.60 100.10

89.20 90—

97.35 98.35
99.50 100—

107.50 108—
107.50 108.50
97— 98—

7.30 7.90
197.25 198 25
66.75 67.75

160— 165—
29.75 30.75
27— 27.50
23.50 24.25
64.75 65.75
20 90 21.60

Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . . 
Losy fund. are. Rudolfa 10 zł. . .
Salina 40 zł. mk..................................
Pożyczka m. Salzburga 20 zł. . .
St. Genois 40 zł. mk..........................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 

„ „ TryestulOOzłmk.^/jpr.
50 zł. 4 pr. . 

Waldstein 20 zi. mk..........................

płacą
10.70
28—

27.75
83.35
57—

172—
72—

żadają
11—

28.50
84.35

Hi A boys banków (za sztukę.)
Banku Anglo-austr. 120 zł. . . 
Peszt, banku handl. 500 zł . . 
Zakł. kred. dla handlu i przem. . 
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . .
Gal. banku hipot. 200 zł...................

„ „ dla handlu i przem. 200 zł.
Banku dla kraj koronnych 200 zł. 

„ Austro-węg. 600 zł. . . . 
„ Związkow.(Unionbank)300zł. 

Czesk. banku związk. 100 zł . . . 
Zivnostenska banka 100 zł. . . .

. 151.50 152. -  
. 1421.- 1427. -

378.15
387.50 
732-50 
375—  
200—  
242—
911.50 
313— 
183—  
132—

L. A koys Przedsiębiorstw transporfcowy<.:>.

378.65
388—
737.50 
379.-- 
301....
242.50
913.50 
->13.—
! 33.50
132.50

205—
143—

H O —

334-5.-

286.50
196.—

213—
396.50

287.30 
■ 00.—

215.— 
•■'98.50

237—
1862—
845—
142.-

Buk. koi. lok. ake. pierwsz. 200 zł.
„ „ akeye zakład. 200 zł. ___

Kolei półn. ees. Ferdyn. 1000 zł. mk. 3235.
Kołomyj, kol. lok. (ake. pierw.) 200 zł.
Kol. Lwów-Bełzee(ake.pierw)200zł.

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . .
„ wsehodn.-galie.-lokain. 300 zł.
„ państwowych 200 zł....................
„ południowej 200 zł.....................
„ węg. galieyj. I 200 zł. . • .

Austr. Tow. żegl. naDunaj u 500zł.mk.
M : A k o y e  Przedsiębiorstw przemysłowy, i. 

Tow. kopalń węgla w Brfa 100 zł. 362 — ,64 _
Gal. karpackie naft. tow. 500 kor. 400 -  ____
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 236.50 
Prazkiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 1253—
Sehodniey 500 kor..............................84,0.___
Tureek zarz. tytoniow. 500 frank. 141.50 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . .

n .  w c k s i i e .
Berlin za 100 marek 5 pr. .
Londyn za 10 funt. szt, 4 pr. . .
Paryż za 100 fran...............................
Petersburg za 100 rubli 6 pr.
Niemieckie b ank i..............................
Włoskie b a n k i...................................
Francuskie b ank i..............................
Szwajcarskie b a n k i.....................

O. W A L U T  Y.
Dukat cesarski . .........................
Austr. węg. 8 guld. złota moneta .
30-fran k ów k a...................................
20-markówka........................................
Rosyjski p ó ł im p e r ia ł ....................
Niemieckie banknoty za 100 marek 
Włoskie banknoty za 100 lir. .
Ruble . . . . .........................  1 gg

180 — !S3—

58.30 59.02
120.60 120.70

47.80 47.35

44.55 44.60

47J5 47/60

-5.68 5.70

9.55 9.56
11.77 11.81

58*90 58/97
44.60 44.70
1 .2 6 - 1.27—

Jako pewną i korzystną lokacye kapitałów polecamy: 
4 ( I  i 4 pre. Listy zast. Banku kraj. 4 pre. Pożyczka krajowa.
4  pre. Obligacye pinaprocyjne, 4 pre. Obligaeye kol. Banku kraj. Sokal i Lilien Dom Bankowy i kantor wymiany

Zlecenia z prowineyi załatwiamy
pocztą bez doliczenia

oawromą 
prowizji..

Rozmaite obwieszczenia.

JE3 w  3W  m  je ; mm w ' th t-

L. es. T. 8|99 S (4959 3 - 8 )
0. k. Sąd krajowy Oddz cyw. YI. w 

Krakowie, wdrażając postępowanie amorty­
zacyjne, wzywa każdego, ktoby posiadał po- 
licę zabezpieczającą kapitał 1000 zł., płatny 
po śmierci p. dr. Karola Petelenza okazi­
cielowi policy, wystawioną przez Dyrekcyę 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w 
Krakowie dnia 31 maja 1875 do 1. 5155, 
aby takową przedłożył tut. Sądowi w prze­
ciągu 1 roku, 6 tygodni i 3 dni, licząc od 
dnia ostatniego ogłoszenia edyktu w „Gaze­
cie lwowskiej", po upływie bowiem tego 
czasu na ponowne żądanie polica powyższa 
za umorzoną uznaną zostanie.

Kraków, dnia 5 czerwca 1899.

L. cz. Cw. 1427/99 1 (5294)
Przeciw Samsonowi Gottffriedowi, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do c. k. sądu obwodowego w Tarno­
wie przez firmę Tarnowskie młyny parowe 
Szancera i Maschlera pozew o zapłatę sum 
wekslowych 349 zł. 25 c t , 220 zł. 240 zł. 
89 ct. z pn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz za­
płaty Cw. 1427/99 1.

Celem strzeżenia praw Samsona Gott- 
ffrieda, ustanawia się p. adw. dr. Mieczysła­
wa Gałeckiego kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Sam­
sona Gottffrieda w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnów, dnia 21 czerwca 1899,

L. cz Cw. 1144/99 1 1147/99 1 (5292)
Przeciw Calelowi List, którego miejsce 

pobytu jest nieznane, wniesionym został do 
o. k. sądu obwodowego w Rzeszowie przez 
Towarzystwo kredytowe dla handlu i prze­
mysłu w Tarnobrzegu pozew o 150 zł. i 65 
zł. a. w.

Na podstawie pozwów wydano nakazy 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Calela Lasta, ustanawia się 
p. dr Krogulskiego w Rzeszowie kuratorem

Tenże kurator zastępywać będzie nie­
wiadomego z miejsca pobytu Calela Lasta 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki on sam w sądzie' się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Rzeszów, dnia 20 czerwca 1899.

L. cz. Cw. 1173)99 1 _ (5291)
Przeciw Hirschowi Izraelowi i Rifee 

Izrael, których miejsce pobytu jest niezna­

ne, wniesionym został do c. k sądu obwo­
dowego w Rzeszowde przez Kasę zaliczkową 
i oszczędności w Łańcucie pozew o 479 zł.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw Hirscba Izraela 
i Rifki Izrael ustanawia się Pana dr. Fisch- 
lera w Rseszowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie 
Hirscba Izraela i Rifte Izrael w rzeczonej 
sprawie na ich koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki oni sami w sądzie się nie zgłoszą 
lub pełnomocnika nie zamianują.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Rzeszów, dnia 24 czerwca 1899.

L. cz. IV. 383/81 1 (5279)
Z powodu złożonego przez Jana Ryb­

czyńskiego c. k. komisarza wykupna grun­
tów dla wseh. gal. kol, lok. w Tarnopolu do 
depozytu sądowego między innymi także na 
rzecz Jewdochy Mosner za grunta wykupio­
ne na cele wsch gal kolei lokalnych wy­
nagrodzenia w kwocie 110 zł. 30 ct. została 
wydaną rezolucya z dnia 5 sierpnia 1897 1. 
11323, którą kwotę powyższą w przechowa­
nie sądowe przyjęto a zarazem zarządzono 
uwidocznienie w dotyczącym wykazie hip. 
ks. gr. gm. Zalesie, iż wynagrodzenie po­
wyższe do depozytu sąd. złożono.

Rezolucya ta ma być doręczona Jew- 
dosze Mosner,

Ponieważ niewiadomo, gdzie Jewdocha 
Mosner przebywa, przeto ustanawia się dla 
niej celem doręczenia poszcsególnionej wyżej 
rezolucyi i strzeżenia jej praw kuratora w 
osobie Jana Koitunowskiego, rolnika w Za­
lesiu.

Tenże kurator zastępywać będzie Jew- 
dochę Mosuer w powyższej sprawie na jej 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Czortków, dnia 25 lutego 1898.

L. 3266 (5278
C. k. Sąd powiatowy w Czortkowi 

ogłasza, że w dniu 13 marca 1883 zmarł 
w Kolędzianach Anna lo Bilińska 2o Bubt 
pozostawiając rozporządzenie swem mająt 
kiem na wypadek śmierci.

Nestora Bilińskiego, którego m ierc 
pobytu sądowi jest nieznane wzywa 
aby w ciągu roku zgłosił się w tut sądzi 
i o spadek się oświadczył, gdyż inaczej r->z 
prawa spadkowa ze zgłaszającymi się spad 
kobiercami i z kuratorem nieobecnego ju r  
kiem Pachołków z Kolędzian ukończoną zo 
stanie.

Czortków, dnia 30 kwietnia 1894.



L' CZ E. 5/99 (6) (545B 3 -B )
Dnia 24 sierpnia 1899 o godzinie 10 

F Z0d południem odbędzie się w biurze Nr. 
~j sądu tutejszego, licytaeya majętności Eoz- 
oka wyk. hip. I. 320 z przynależnościami.

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
y§> jest oceniona na 6911 zł. mianowicie 

566^1 \  budynkami, przynależności zaś na

Najniższa cena niżej której sprzedaż 
ai0 nastąpi wynosi 4611 zł. 67 ct.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
c e n ta  przejrzeć można w Sadzie tutej- 

^  w biurze Nr. 11. 
j. Takie prawa, wobec których niniejsza 
./taeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 

ter ■°.s^ u najpóźniej przy wyznaczonym 
nimie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
r°dzaju co do samej nieruchomości nie 

°głyby być już ze skutkiem podnoszone.
, Te osoby, dla których jakie prawa lub 

ojj y ,na powyższej nieruchomości bądź 
lie^ ł e j u ź  istnieją, bądź w toku postępowania 
o I  i yjn6g° powstaną, zawiadamiane będą 
; , a^ zych wydarzeniach tego postępowania 
ieśpa^  Przez przybicie na tablicy sądowej, 

h nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
2 ni°nego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
^  mocują ,j0 doręczeń, w siedzibie sądu

szkałego.
6. k. Sąd obwodowy, Oddział IY. 
Sanok, dnia 80 czerwca 1899.

| nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
jj będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­

wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Andrychów, dnia 10 czerwca 1899.

L■ cz' E. 252/98 (10) (5072 2 - 3 )
Na żądanie Towarzystwa kasy zaliczko- 

* eł w Szczereu, zastąpionego przez Dyrekcyę 
S°ż Stowarzyszenia odbędzie się dnia BI 

^ erpnia 1899 o godz. 10 przed południem 
,sTdzie niżej wymienionym, w sali Nr. 1 li- 

J acya realności objętej wyk. hip. 1 33 ks. 
°. • §m. kat. Dobrzany Dornfeld, składającej 

z parceli bud. 1. 114 wraz z domem mie- 
99? - 1 ł ^ z i e z  Parce* §r 309,

Nieruchomość powyższa, t
hcytacyę, jest oceniona na 502 zł. on •

Najniższa cena wynosi 334 zł. •>
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce-rna \ llCD--- -Ut.wuj, jJAUtk/ILUSLJ
nienia itd.) może każdy, mający chęć kupie­
niu, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze N r. 2. 

Takie prawa, wobec których niniejsza

te-
nie

Si / ^ cya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
term; . sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
go r /i16 .licytacyjnym, inaczej roszczenia ' 
m0 r dzaju co do samej nieruchomości 

być już ze skutkiem podnoszone. 
ci§źarv °SobT’ dla których jakie prawa lub 
obecnie -Qa .Powyższej nieruchomości bądź 
nia iievtUŻ istnieją, bądź w toku postępowa- 
będą o d l̂ 110̂ 0 powstaną, zawiadamiane 
^ania jedr wydarzeniach tego postępo- 
dowej, jeriple ?rz,ez przybicie na tablicy są- 
niiej wymi' -n*e mieszkają w okręgu sądu 
^owi pełn 6lUonego i nie wskażą temuż są- 
sądu z.am^T^^ika do doręczeń, w siedzibie

leżv _^yzaac7-enie terminu licytacyjnego na-
“3 zanotować . . .h in„r"“ vuołva,Ci ua karcie ciężarów wykazu 

moścfeZne^° ^ a wzmiankowanej nierucho­

mi k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
ozczerzec, dnia 31 maja 1899.

L. cz. E. 
Na J0/ "  (5) 

żądanie
(5139 2-

masy konkursowej
sza fechnitzera zastąpionej przez zawi .
Hermana Enocha w Andrychowie, odbędzie się dnia 1
południem

B)
Juliu- 

przez zawiadowcę

września 1899"o godz. 10 przed 
hinr*AxY% w sądzie niżej wymienionym, w
lk - IB l i h  ?nbl icZna bcytacya realności pod
obietei §r - k a t- A ndrychów
snej, wraz ^ p r z y L i  M a7 i Borgoszów wła-

Ń i e r n n h „  e z n o s c i a m i .

licy tację  iest ^  p°WyŻSZa’ wystawiona na 
n L ' - !  ocem ona na R9.n zł.Najniższa cena

6°. ct., poniżej tej 
dzie do skutku.

W  t ó l u X m . l ? j 2 ł - . i f a“ “8Iłc” Sie.-d°

na kwotę 820 zł. 
wynosi kwotę 542 zł. 

ceny sprzedaż nie przyj-

—j meiucnomości doknmenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowycn w sądzie niżej    6uuiiin urzęuowycu 1

e niżej wymienionym, w biurze Nr. 
Takie prawa w obec których niniejsza 

licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgio 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone- 

Te osoby, dla których jakie prawailuD 
eięiary na powyższej nieruchomości foą 
obecnie jui istnieją, bądź w toku postępowa-

»M«tr Lwowska. Sr. 161 *

L.

tej

cz. E. 289/99 (10) (5149 2 - 3 )
Na żądanie Berła Manila jako cesyona- 

ryusza Izaaka Gottlieba odbędzie się dnia 4 
września 1899 o godz. 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym w sali rozpraw 
licytaeya połowy realności Iwh. 162 ks. gr. 
gminy fiat. Pruchnik wieś objętej, Marcina 
Olejarza własnej, wraz z przynależytoścismi.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 1441 zł. 22 ct.; przy­
należności zaś na 284 zł. 50 ct.

Najniższa cena wynosi 1118 zł. poniżej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może każdy 
maJąey chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w kacelaryi sądowej.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do "sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Pruchnik, dnia 4 czerwca 1899.

i Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 

I licytacyjnego powstaną, zawiadamiano będą 
| o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
i jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
j jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
I mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
| nomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
1 zamieszkałego.

(1 k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Pruchnik, dnia 4 czerwca 1899.

L. cz. E. 512/98 (6) (5168 2—3)
Na żądanie c. k. Dyrekcyi gal. fundu­

szu propinacyjnego we Lwowie, zastąpionej 
przez syndyka adwok. dr. Henryka Szydło­
wskiego odbędzie się dnia 31 sierpnia 1899
0 godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 6 licytaeya re­
alności wyk. hip. ]. 495 ks. gr. gra. Uściecz- 
ko objętej składającej się z parceli bud. 365
1 pobudowanego na niej domu.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę; jest oceniona na 2670 zł.

Najniższa cena wynosi 1780 zł,, poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

\\ arunki licytacyjne i odnoszące się do 
ej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
arny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­

nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 5.

iafiie prawa, wobec których niniejsza 
licytacja byłaby  ̂niedopuszczoną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być juz ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już  ̂ istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, .jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Tłuste, dnia 10 kwietnia 1899.

się

cz. E. 398/99 (5) (5463 2—3)
Na żądanie Jakóba Klepnera, odbędzie 

dnia 4 września 1899 o godz. 11 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w sali 
rozpraw licytaeya połowy realności Iwh. 554 
ks. gr. gminy kat. Rokietnica objętej, zobo­
wiązanego Józefa Płazy własnej, wraz z przy-
należytościami.

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jest oceniona na 1223 zł. 77 ct., przy- 
należytości zas na 140 zł. 50 ct.

Najniższa cena wynosi 910 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w kancelaryi sądowej.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być ju  ̂ 20 skutkiem podnoszone.

dni* 18 lipca 1899.

L. cz E. 634/98 (5) (5495 2 - 3 ;
Na żądanie Zofii Kóhle, włościanki 

w Sapieżance, w jej sprawie egzekuc. przeciw 
Pawłowi i AnDie Kuryjom, włościanom w 
Dernowie o 206 zł. a. w., odbędzie się dnia 
26 lipca 1899 o godz 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr 
III. "licytaeya całej realności whl. 86, 2/4 
whl. 425 i całej whl. 426 ks. gr. Dernów, 
ze zmianami opisanemi w protokole ocenie­
nia z 11 kwietnia 1899.

Nieruchomości, wystawiona na licyta- 
cyę, są ocenione na 532 zł. 50 ct.

Najniższa cena wynosi 355 zł. a to co 
do realności whl. 86 kwotę 93 zł 33% ct., 
co do realności whl. 425 kwotę 21 zł. 
ct. a co do realności whl. 426 kwotę 240 zł., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. III

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do^sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia "te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszona.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
eiężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Eamionka str., dnia 6 czerwca 1899.

L. cz. E. 96/98 (12) (5503 2 - 3 )
Na żądanie Dawida Rosenhecka, jako 

zarządcy masy konkursowej Dawida i Szuli- 
ma Landwerów, odbędzie się dnia 17 sierpnia 
1899 o godz. 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 4 w Suia- 
tyme licytaeya realności objętej whl. 232 ks. 
gr. goa. kat. Zawale, własność w połowie 
Dawida a w połowie Szulima Landwehra, 
obejmującej pbl. 11, pgr. 424, 425, 2564 i 
4328/20, tudzież realności whl. 233 ks. gr. 
gm. kat. Zawale, składającej się z pgr. 2241, 
2242, 2243 oraz z przynależnościami, obej- 
mującemi drzewa zwykłe i owocowe, tudzież 
ogrodzenie.

Nieruchomości te, wystawione na licy- 
tacyę, są ocenione a to a) nieruchomość whl. 
232 na kwotę 4360 zł., budynki na takowej 
1243 zł., przynależności zaś na 168 zł., b) 
natomiast nieruchomość whl. 233 oceniona 
na 330 zł. a. w.

Najniższa oferta wynosi ad a) 3847 zł. 
44 ct., zaś ad b) kwotę 220 zł. a. w., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 1. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II, 
Śniatyn, dnia 14 czerwca 1899.

G. Zl. E. 573/98 (4) (5104 1 - 3 )
Auf Betreiben der Bukowinaer Boden 

Oredit-Anstalt, vertreten dueeh Dr. Herrn 
Moritz Paschkis, Adv. in Ozernowitz, findet 
am 29 August 1899 Yormittags 10 Uhr bei 
dei-n unten bezeichneten Gerichte, Zimmer 
Nr. 6 die Versteigerung des Grundbuchs- 
kórpers der Einl. Zl. 360 der Kat Gemeinde 
Worwolińee, bestehend aus den Grundpar- 
cellen 189 und 190/1, des Grundbuchskór- 
pors der Einl. Zl. 469 derselben Gemeinde, 
bestehend aus der Grundparzelle 884 und des 
Grundbuebskorpers der Einl. Zl. 470 der­
selben Gemeinde, bestehend aus den Grund- 
parzellen 645, 1202/2 und 1245, sammt Zu- 
behor, bestehend aus Vieh, Getreide und 
Wirtschaftsgerathen statt.

Die zur Versteigerung gelangenden Lie- 
genschaften sind bewertet u. z.; 1) auf 20

fl 21 auf 200 fl,, 3) auf 780 fl., das Zubehór
auf 581 fl. Ó. W.

Das geringste Gebot betragt: ad 1) 
13 fl. 33 kr., ad 2) 133 fl. 33 kr., ad 3) 520 fl., 
unter diesem Betrage findet ein Verkauf nicht
statt.

Die Versteigerungsbedingungen und 
die auf die Liegenschaften sich beziehenden 
Urkunden, (Grundbuchs - Hypothekenauszug, 
Oatasterauszug, Schatzungsprotokolle u. s. w.) 
kónnen von den Kauflustigen bei dem un­
ten bezeichneten Gerichte, Zimmer Nr. 5. 
wShrend der Gesehaftsstunden eingesehen 
werden.

Rechte, welche diese Yersteigerung un- 
zulassig machen wurdeu, sind spatestens im 
anberaumten Yersteigerungstermine vor Be- 
ginn der Versteigerung bei Gericht anzu- 
melden, widrigens sie in Ansehung der Lie- 
genschalt selbst nicht mehr geltend gemacht 
werden kónnten.

Von den weiteren Yorkommnissen des 
Versteigerungsverfahrens werden die Perso- 
nen, ftir welche zur Zeit an den Liegenschaft- 
ten Rechte oder Lasten begriindet sind, oder 
im Laufe des Versteigerungsverfahrens be- 
griindet werden, in dem Ealle nur durch 
Anschlag bei Gericht inKenntnis gesetzt, ais 
sie weder im Sprengel des unten bezeichne­
ten Gerichtes wohnen, noch diesem einen 
am Gerichtsorte wohnhaften Zustellungsbe- 
vollmachtigten namhaft machen.

K. k. Bezirks-Gericht, Abtheilung II.
Tłuste, am 5 Mai 1899.

L. cz. E. 66/99 (4) (5504)
Na żądanie Kasy zaliczkowej „Wiara“ 

w Tyśmienicy, odbędzie się dnia 31 sierpnia 
1899 o godz. 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. II. licyta- 
cya 2/7” części realności wyk. hip. 1. 659 
eminy Tyśmienica objętej, Jana i Dominika 
L i ń s k i c h  własnej.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytację, jest oceniona na 255 zł. 83 ct.

Najniższa cena wynosi 172 zł. a. w., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunjd licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaezej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dła których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Tyśmienica, dnia 26 czerwca 1899.

L. cz. E. 195/99 (4) (5499)
Na żądanie p. Edmunda Korytyńskiego, 

odbędzie się dnia 31 sierpnia 1899 o godz. 
9 przed południem w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. II. licytaeya realności 
whl. 704 ks. gr. gminy Kudryńce objętej, 
składającej się z domu mieszkalnego, maga­
zynu, komórki, ogrodu i sadzawki.

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na 5120 zł.

Najniższa cena wynosi 2680 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, protokoły ocenienia i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. II.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o daiszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Mielnica, dnia 29 czerwca 1899.



L. ez. E. 84/99 (4) (5268)
Na żądania Anny Danielowej, celem 

przymusowego zniesienia współwłasności, od­
będzie się dnia 4 wrzeŚDia 1899 o godz. 10 
prżed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 8 licytacya realności lwb. 
65 w Woli filipowskiej, wraz z przynależno- 
śeiami, składająeemi się z płotu sztacheto­
wego i 21 drzewek owocowych.

Nieruchomość, wystawiona na licytaeyę, 
jest oceniona na 540 zł., przynależnoś i zaś 
na IB zł. 20 ct.

Najniższa cena wynosi 558 zł. 20 c t , 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, protokół ocenienia i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
gzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 5.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Krzeszowice, dnia 6 maja 1899.

L. cz. E. 28/99 (3) (5497)
Na żądanie Bielskiej Kasy oszczędności 

zastąpionej przez adw. dr. Zolla w Bielsku, 
odbędzie się dnia 29 sierpnia 1899 o godz. 
9 przed południem w sądzie niżej wymie­
nionym w biurze Nr. 8 licytacya połowy re­
alności lwh. 17 Nk. 17. ks. gr. gm. Buja­
ków składającej się z gruntów, zabudowań 
mieszkalnych i gospodarczych wraz z przy- 
należnościami, składającemi się z drzew owo­
cowych.

Nieruchomość wystawiona na licytaeyę, 
jest ocenioną na 688 zł. 71 ct. w. a. przy­
należności zaś na 6 zł.

Najniższa cena wynosi 456 zł. 48 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. 5.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Kęty, dnia 20 czerwca 1899.

L. cz. E. 789/99 (3) (4906)
Na żądanie Kasy zaliczkowej w No­

wym Sączu zastąpionej przez pana adw. dr. 
Barbackiego w Nowym Sączu, odbędzie się 
dnia 6 września 1899 o godz. 10 przed po­
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze oddziału IV. licytacya realności lwh. 896 
ks. gr. gm. Nowy Sącz objętej, wraz z przy- 
należnościami, składającemi się ze studni.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytaeyę, jest oceniona na 1220 zł. przyna­
leżności zaś na 30 zł.

Najniższa cena wynosi 625 zł. a. w., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze oddz. IV.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego-.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 12 czerwca 1899.

L. cz. E. 806/99 (4) (4905)
Na żądanie Kasy zaliczkowej w Nowym 

Sączu, zastąpionej przez p. adw. dr. Barba-

ckiego w Nowym Sączu, odbędzie się dnia 
5 września 1899 o godzinie 10 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Oddńał IV. licytacya realności objętej, 
wyk. hip. 1. 57 ks. gr. gm. Jasienica, wraz 
z przynależnością mi, składającemi się z inwen­
tarza go i po Jarskiego.

Ni?,ruchomość powyższa, wystawiona na 
licytaeyę, jest oceniona na 3110 zł. przyna­
leżności zaś na 204 zł. 20 et.

Najniższa cena wynosi 2159 zł. poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, katastralny, protokoły ocenienia i t.
d.) może każdy, mający chęć kupienia, przej­
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Oddz. IV.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 9 czerwca 1899.

L. cz. E. 192 i 195/98 (6) (5031 1 - 8 )
Na żądanie Herscha Wiesenfelda i Este­

ry Marderowej odbędzie się dnia 7 września 
1899 o godzinie 10 przed południem w są­
dzie niżej wymienionym w biurze Nr. 10 w 
Nisku licytacya 4/20 części realności lwh. 
102 gm Wolina, dalej połowy realności lwh.
64 gm. Racławice i 3/8 części realności lwh.
65 gm. Racławice objętych, Michała Pawę- 
zki własnych.

Nieruchomości te, wystawione na li- 
eytacyę, są ocenione a to : 4/20 części real­
ności lwb. 102 gm. Wolina, na 277 zł. 20 
ct., połowa realności lwh. 64 gm. Racławice 
na 55 zł. a 3/8 części lwb. 65 gm. Racła­
wice na 10 zł.

Najniższa cena wynosi: co do posiadło­
ści 4/20 części lwh. 102 gm. Wolina 184 zł. 
80 ct. co do połowy posiadłoś ń lwh. 64 gm. 
Racławice 36 zł. 67 ct. a co do 3/8 części 
posiadłości lwh. 65 gm. R acław ice 6 zł. 50 ct. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niźejjwymienioaym, w biurze Nr. 10.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dła których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Nisko, 25 kwietnia 1899.

L. cz. E. 48/99 (4) (5527)
Na żądanie Józefa Kadełi, zastąpionego 

przez dr. Mikiewicza, rdw. w Wadowicach, 
odbędzie się dnia 8 sierpnia 1899 o godz. 
10 przed południem w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. 21 licytacya 1 /4 części 
realności wbl. 853 gm. Tarnawa dolna obję­
tej, Franciszka Kadeii własnością będącej.

114 część tej realności, wystawionej na 
licytaeyę, jest oceniona na 606 zł. a. w.

Najniższa cena wynosi 404 zł. a. w., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokół ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 22.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie-prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamia­

ne będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na Karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej cząstki nie­
ruchomości.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Wadowice, dnia 13 czerwca 1899,

L. ez. E. 434/99 (4) (5531)
Na żądanie Stowarzyszenia pożyczko­

wego i oszczędności „Wzajemna pomoc“ w 
Podgórzu, zastąpionego przez adw. dr. Tade­
usza Bednarskiego w Krakowie, odbędzie się 
dnia 28 sierpnia 1899 o godz. 10 przed po­
łudniem w sądzie tutejszym, biuro Nr. 2 
licytacya połowy realności lwh. 101 i całej 
realności lwh. 71 w Zręczycach, wraz z przy- 
należnościami, składającemi się z domu miesz­
kalnego. drzew owocowych i zasiewów pol­
nych.

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
licytaeyę, są ocenione: realność lwh. 71 na 
422 zł. 20 c t , połowa realności lwh. 101 na 
39 zł. 22 ct. z przynależnośeiami

Najniższa] cena realności lwh. 71 wy­
nosi 28i zł 50 ct., zaś połowy lwh. 101 
zł. 26 ct. 14, poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta można przej­
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie tu­
tejszym, biuro Nr. 4.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądo­
wi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Dobczyce, dnia 26 czerwca 1899.

L. cz. E, 41/99 (6) (5582)
Na żądanie Stefanii Rothstem, Odbędzie 

się dnia 30 sierpnia 1899 o godz. 9 przed 
południem w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 
VIII. licytacya realności lwh. 304 i 810 w 
Balicach, wraz z przynależnośeiami.

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
licytaeyę, są ocenione pierwsza na 1160 zł., 
druga na 160 zł.

Najniższa cena wynosi co do realności 
lwh. 304 kwotę 773 zł. 34 ct., zaś lwh. 310 
kwotę 106 zł. 67 et., poniżej tej ceny sprze­
daż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie tutejszym, w biu­
rze Nr. VIII.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie aa tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Lbzki, dnia 1 lipca 1899.

L. cz. E. 81/99 (2) (5518)
Na żądanie Banku kraj. Królestwa Gal. 

i Lodomeryi z Wielkiem księstwem Krako- 
wskiem we Lwowie, wsprawie egzekucyjnej 
przeciw Marcelemu i Sabinie Bieńkowskim 
odbędzie się dnia 29 sierpnia 1899 o godz. 
10 przed południem w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. 9 licytacya dóbr Gody 
lwh. 23 księgi gruntowej tut. sądu obwodo­
wego dla większych posiadłości objętych, 
Marcelego i Sabiny Bieńkowskich współwła­
snych, wraz z przynależnośeiami składające­
mi się z domów mieszkalnych, budynków 
gospodarczych i inwentarza żywego i mar­
twego w protokole z dnia 9 czerwca b. r. 
do L. cz. E. 81/99 (2) opisanych i oszaco­
wanych.

Nieruchomość dóbr Gody wystawiona 
na licytaeyę, jest oceniona przy udzieleniu 
pożyczki bankowej 110,000 koron, przynale­

żności zaś na 27.415 zł. 28 ct. czyli 54.830 
k. i 56 hl. czyli razem 164 887 k. 56 hl.

Najniższa cena wynosi 109.887 koron 
4 hl. poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 9.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te­
muż sądowi pełnomocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Kołomyja, dnia 25 czerwca 1899

L. cz. E. 432/99 (5) (5537)
Na żądanie Szymona Maschlera, odbę­

dzie się dnia 28 sierpnia 1899 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr 4 w Tarnobrzegu licyta­
cya realności lwh. 1) 102, 2) 814, 3) 2067,
4) 2067 i 5) 2737 gm. Grębów.

Realności te, wystawione na licytację, 
są ocenione: ad 1) na 340 zł. ad 2) na 340 
zł., ad 3) na 650 zł., ad 4) na 760 zi., ad
5) na 1100 zł.

Najniższa cena wynosi: ad 1) 226 zł. 
66 ct., ad 2) 226 zł. 66 ct., ad 3) 433 zł. 
32 ct.., ad) 4 na 506 zł. 66 ct., ad 5) 733 
zł. 32 et., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 4.

Takie prawa, wobec których nin ejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te oŁODy, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddziar IV.
Tarnobrzeg, dnia 12 czerwca 1899.

L. cz. E. 028/99 (4) (5548)
Na żądanie Benziowa Paukera kupca w 

Wyźuicy, odbędzie się dnia 28 lipca 1899 o 
godzinie 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 7 licytacya real­
ności lwh. 1075 księgi gruntowej gm. kat. 
Kuty miasto składającej się z pb. 48 na któ­
rej stoi dom mieszkalny Nr. 216 i pg. 29 
ogród.

Nieruchomość wystawiona na licytację, 
jest oceniona a to dom mieszkalny na 300 
zł. zaś pb. 48 i pg. 29 na 124 zł.

Najniższa cena wynosi 232 zł. i 66’/s 
ct. w. a. poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 3.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie icytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie jnż istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tabbcy 
sądowej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Kuty, dnia 24 czerwca 1899.



L. cz. IX. 2137/88 (841 VII) (5508)
Sąd krajowy cywilny Oddział VII we 

Lwowie ogłasza niniejszem, iż na prośbę c. 
k. przy w. galic. Banku hipotecznego odbę­
dzie się dnia 29 sierpnia 1899 o godzinie 
10 przed południem w tus. sali, Nr. 21 re- 
licytacya realności pod lk. 1313/4 we Lwo­
wie położonej wykazem hipotecznym 1. 91 
ks. gr. m. Lwowa Dz. III objętej, przy któ­
rej powyższa realność za cenę wywołania 
lub niżej takowej sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa w kwocie 8802 zł. a wadyum wy­
nosi 881 zł.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Ludwik Gruder we Lwowie.

Warunki licytacyjne przeglądane być 
mogą w tus. sali Nr. 19 w godzinach urzę­
dowych.

Lwów, dnia 15 czerwca 1899.

L  573 (5478 2 - 3 )
K O N K U R S .

U  lwowskiego zboru izraelickiego 
opróżnione zostało stypendyum w ro- 
czuej kwocie 126 zł. a. w. dla ucznia 
Wyznania mojźeszowego uczęszczającego 
do o. k. wyższej szkoły realnej we 
Lwowie.

Ubiegający się o to stypendyum, 
które przeznaczone jest na czas uczę­
szczania do tutejszej c. k. szkoły real­
nej, wykazać mają swe ubóstwo, przy­
należność do lwowskiego Zboru izrael. 
oelujący postęp w nauce, wzorową pil­
ność i moralność.

Podania w powyższe dowody zao­
patrzone wnosić należy do kancelaryi 
^rzełożeństwa Zboru izrael. najpóźniej 
do końca września 1899.

Lwów, dnia 10 lipca 1899.

L. 2553 (5512 1 - 3 )
K O N K U R S .

Celem obsadzenia posady urzędni­
ka technicznego przy Wydziale Rady 
powiatowej Brzeskiej rozpisuje się kon­
kurs z terminem wnoszenia udokumen­
towanych podań na ręce podpisanego 
Wydziału do dnia 1 sierpnia 1899.

Z posadą tą połączona jest stała 
pensya w kwocie 1200 zł. rocznie, 
dodatek na objazdy 700 zł., 5 dodat­
ków pięcioletnich po 120 zł., oraz pra- 
W° do emerytury po myśli obowiązu­
jącego statutu emerytalnego.

W ym ogi:
L Obywatelstwo austryackie.

Nieprzekroczony 40 rok życia. 
*L Nienaganne życie, 

i 4. Pachowe uzdolnienie w kierun- 
d budowy i konserwacyi dróg i mo- 

r ° f -  na podstawie odbytych studyów

, , Należycie udokumentowane do-
czasowe zajęcie i zawodowa pra- 

7 w służbie rządowej lub autono­
micznej.

Posada ta będzie przez pierwsze 
r z Y lata prowizoryczną, poczem nastą- 

P1(̂] może stabilizacya.
Brzesko, dnia 12 lipca 1899.
Z Wydziału Bady powiatowej. 
Sekretarz: Prezes:
Baltaziński. Gótz.

L- 16521 (5511 1 - 3 )
Ogłoszenie konkursu.

. Ra podstawie reskryptu c. k. Minister- 
* oświecenia z dnia 22 czer- 

kont 1 14339 ogłasza się niniejszem 
sko-W^8, - ^  Posadę katechety religii rzym-
nonoh, ’ w e- k- szkole realDei w Tar' 
posadę u T ^ n a ln ie  na inną równorzędną 

9 ateęhety opróżnić się mogącą, 
etatowa 7 a Posa(iy przywiązana jest płaca 
9 kraiaF * ° ^ atkarai w myśl ustawy z dnia
i o WIethia 1870 Nr. 47 Dz. u. p. i z dnia 

wizesma 1898 Nr. 173 Dz. u. p. i a dnia 
° kwietma 1873 Nr. 48 Dz. up. 

pat n.ompetenci winni wnieść podania zao- 
sa .°^e w potrzebne dokumenty w przepi- 
Radv f°^ze służbowej do Prezydyum c. k. 
d° dnia ^g1̂ - kraJowej we Lwowie najpóźniej

e. k. Rady szkolnej krajowej.
^wów, dnia 22 lipca 1899.

7626 (5514 1—3)
K O N K U R S .

Przy sądzie krajowym wyższym w Kra- 
owre jest do obsadzenia posada woźnego

rady z roczną płacą 450 zł., dodatkiem akty- 
walnym 25®/0 i ubiorem urzędowym wzglę­
dnie posada woźnego kancelaryjnego z rocz­
ną płacą 300 zł., dodatkiem akty walnym 25 °/0 
umundurowaniem i prawem postąpienia na 
wyższy stopień płacy.

Podania o powyższe posady wnosić na­
leży do dnia 17 sierpnia 1899 do Prezydyum 
sądu krajowego wyższego.

Prezydyum sądu wyższego.
Kraków, 13 lipca 1899.

L. 16.032. (5477 2—3)
Ogłoszenie konkursu.

Niniejszem ogłasza się konkurs na po­
sadę nauczyciela głównego w c. k. semina- 
ryum nsuczycielskiem zeńskiem w Krakowie 
z kwalifikacją nauczycielską do szkół średnich 
z przedmiotów grupy matematyczno-przyro­
dniczej, głównie zaś do udzielania nauki ma­
tematyki i fizyki w języku wykładowym pol­
skim.

Do posa' ćej przywiązane są pobory 
służbowe unormowane ustawą z 19 września 
1898 Nr. 174 Dz. u. p.

Kompetenci ubiegający się o tę posadę 
lub o inuą podobną, ew entualnie opróżnić 
się mogącą, winni podania swe należycie 
udokumentowanie i zaopatrzone w tabelę kwa­
lifikacyjną w języku Diemieckim wnieść za 
pośrednictwem swej władzy przełożonej do 
Prezydyum c. k. Rady szkolnej krajowej naj­
później do 30 lipca 1899.

Z c k. Ra.dy szkolnej krajowej.
Lwów, dnia 10 lipca 1899.

G Z1 S. 4/99 1 (5483 2 —3)
bas k. k. Kreisgericht in Tarnopol hat 

die Eróffnung des Coneurses iiber das ge- 
sammte wo immer befiadłiche bewegliche 
und iiber das in den Landern, fur welche 
die Conkurs-Ordnung vom 25 Dezember 1868 
gilt eelegene unbewegliche Vennogen der 
P r Rachel Teich nicht protokollirten Galan-
te r ie w a a re n h a n d le r in  in  T a rn o p o l b e w ill ig t ,
den Herrn k. k. Landesgerichtsrath Aleksie- 
wicz zum Conkurs-Comissar und den Herrn 
dr Proffiiński Advokat in Tarnopol zum 
einstweiligen Massaverwalter bestellt

Die Glaubigar werden auigefordert m 
der auf den 31 Juli 1899 vor dem Ooncurs- 
Comissar angeordneten Tagfahrt] unter Bei- 
bringung der zur Bescheinigung ihrer An- 
spruche dienlichen Belege iiber die Bestat- 
tigung des einstweilen bestellten oder iiber 
die Emennung eines anderen Massi’verwal- 
ters und eines Stellvertreters desselben jhre 
Vorseblage zu erstatten und die Wahl eines 
Glaubiger-Ausschusses yorzunehmen ferner 
werden alle diejenigen, welche gegen die 
gemeinschaftliehe Concurs-Masse einen An- 
spruch ais Ooncurs-Glaubiger erheben wol- 
len aufgefordert, ihre Porderungon, selbst 
wenn era Reehtstreit dariiber anhangig sein 
sollte bis zum 14 August 1899 bei diesem 
k. k. Kreisgeriehte oder bei dem Ooncurs- 
Comissar naeh Vorsehriit der Ooncurs-Ord- 
nung zur Vermeidung der in derselben an- 
gedrohten Rechtsnachtheile zurj Anmeldung 
und in der hiermit auf den 14 September 
1899 yor dem Ooncurs-Oomissar angeordne­
ten Liquidirungstagfahrt zur Liąuidirang 
zur Rangbestimmung zu bringen.

Den bei dieser Tagfahrt erscheinen- 
den angemeldeten Glaubigern steht das Recht 
zu, durch freie Wahl an die Stelle des 
Massaverwalters, seines Stellvi:rtreters und
der Mitglieder des Glaubiger-Ausschusses, 
die bis dabin im Amte waren andere Per- 
sonen ihres Vertrauens entgiltig zu berufen.

Die Liquidirungstagfahrt wird zugleicb 
ais Vergleichstagfahrt bestimmt.

Die weiteren Veróffentlicbungen im 
Laufe dec Ooncurs-Verfahrens werden durch 
Amtsblatt der Lemberger Zeitung erfolgen.

K- k. Kreisgericht Abth. IV.
Tarnopol, am 12 Juli 1899.

L. cz. S. 1/99 2 (5523 1 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy w Stryju otwiera 

niniejszem konkurs na wszystek ruchomy 
jsko też na wszystek nieruchomy a w kra­
jach, w których obowiązuje ust. konk. z dn. 
25 grudnia 1868 Nr. 1 Dz. p. p- położony 
majątek Moritza HerschdSrfera kramarza w 
Stryju

Kierownictwo tegoż konkursu porucza 
się c. k. radcy sądu kraj. P. Kocowskiemu 
jako komisarzowi konkursowemu, zaś tym­
czasowym zawiadowcą ustanawia się pana 
dr. Leona Finka adwokata w Stryju.

Wierzycieli wzywa się, aby po przed­
łożeniu dokumentów służących do wykazania 
ich pretensyj poczynili swe wnioski co do 
zatwierdzenia tymczasowego zarządcy lub u- 
stanowienia innego zawiadowcy masy i aby 
przedsięwzięli wybór wydziału wierzycieli, w 
którym to celu wyznacza się termin na dzień 
10 sierpnia 1899 godz. 9 rano w sali roz­
praw Nr. 3 tutejszego gmachu sądowego.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensją do spólnej masy rozbiorowej ma

zgłosić ją w tym sądzie obwodowym wedle 
przepisu ust. konk. pod rygorem zagrożo­
nych szkodliwych skutków prawnych do 
dnia 11 września 18D9 i podać ją na ter­
minie na dzień 9 października 1899 o godz. 
9 rano wyznaczonym do uznania płynnośei i 
oznaczenia prawa pierwszeństwa chociażby 
nawet o nią spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensjami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowe­
go zawiadowcy masy, zastępcy i członków 
wydziału wierzycieli, inne osoby posiadające 
ich zaufanie.

Na terminie wyznaczonym do wykaza­
nia płynności zgłoszonych wierzytelności ma 
być usiłowane przeprowadzenie do skutku 
ugody w myśl §. 68 ord. konk.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w dzienniku 
urzędowym Gazety Lwowskiej.

Stryj, dnia 12 lipca 1899.

K s i ę g i  g r u n t o w e .
L. cz. II 57/66 6/n (5430 2 - 3 )

O. k. Sąd krajowy wyższy w Krakowie 
zawiadamia, że księga gruntowa dla gminy 
katastralnej Żdżary, w okręgu sądu powia­
towego Pilzno, przez dopisanie parcel grun­
towych: 1576, 1579|1, 157912, 1579/3, 1577/1, 
1577(2, 1577|3, 1581|1, 1581) 2, 1581 3 
1578|1, 1578|2, 1578(8, 1580|1, 1580 2 
1580|3, 1582|1, 1582(2, 1582/3,1585,1586 1, 
1587, 1588, 1589, 1590(1, 159012, 1592(1, 
1592(2, 1594, 1597, 1598, 1599, 1600, 1601, 
1602, 1603, 1604, 1605, 1607|2, w nowo za­
łożonych wykazach hipotecznych: od 245 do 
263 została uzupełnioną i że termin wyzna­
czony pierwszym edyktem z 31 grudnia 1898
1. II  57(66 2(11 do zgłoszenia praw rzeczonych 
odnoszących się do powyższych nierucho­
mości, dnia 15 maja 1899 upłynął.

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw­
szeństwa jakiego wpisu, w powyższych wy­
kazach hipotecznych uskutecznionego, uwa­
żają się za pokrzywdzonych, ażeby swe za­
rzuty do 1 listopada 1899 włącznie w sądzie 
powiatowym w Pilznie zgłosili, gdyż inaczej 
wpisy te nabędą skutków wpisów ‘ hipotecz­
nych.

Termin powyższy nie może być prze­
dłużonym ani do pierwotnego stanu przywró­
conym.

Kraków, 4 lipca 1899.

L. cz. Pr. 34/99 (5551)
OGŁOSZENIE.

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
O. k. Sąd obwodowy w Przemyślu ja­

ko Trybunał dla spraw prasowych orzekł 
na mocy §§. 489 i 493 p. k., że 1) Cała 
treść artykułu umieszczonego w Nr. 28 cza­
sopisma : „Głos Przemyski" z dnia 9 lipca 
1899 na pierwszej stronie pod napisem „Kto 
panem Austryi", stanowi zbrodnie zakłócenia 
publicznej spokojności w §. 65 lit. a) u. k. 
określonej;

2) Cała treść artykułu umieszczonego 
w Nr. 28 czasopisma „Głos Przemyski“ z 
dnia 9 lipca 1899 na pierwszej stronie pod 
napisem „Odebrać broń" stanowi występek 
w §. 300 u. k. przewidziany, zatem uspra­
wiedliwioną jest konfiskata tego numeru 
czasopisma „Głos Przemyski", przez c. k. 
Prokuratoryę Państwa zarządzona.

W skutek tego wzbronione! jest dalsze 
rozpowszechnienie tego artykułu, a zabrany 
nakład ma być zniszczony.

Przemyśl, dnia 13 lipea 1899.

L. cz. Pr. III 44/99 1 (5553)
0. k Sąd krajowy jako prasowy orzekł: 

Zamieszczone w Nr. 19 i 20 peryodycznego 
czasopisma drukowego „Szkolnictwo" z daty 
Nowy Sącz dnia 10 lipea 1899 drukowanego 
w drukarni J. Litwińskiego w Wieliczce 
ustępy artykułu pod tytułem „Wykwit szpie­
gowskiego systemu" str. 158 i 159.

1. od „Wykwit" do „okólnika",
2. od „ale pomysłowej" do „wolno",
3. od „a może" do „to wie" zawierają 

znamiona występków z §. 300, 491. 492 u k. 
oraz artykułu V. z 17 grudnia 1862 Nr. 8 
dz. p. p. r. 1863.

Zatwierdza się konfiskatę rzeczonego 
pisma i zakazuje się rozszerzanie inkrymi­
nowanych ustępów artykułu powyższego.

Kraków, 13 lipca 1899.

31- 156 (5394)
® al I. f. Sanbel* all iprefjgertcbt in 

®rieft fiat mit bem ©rfeitntniffe tram 24 
guni 1899, i]5r. 110, bic SKieiterberbrettung 
oec Ołumnee; 23 ber,, in Ubtne erfdjeinenbcn 
Beitfdjrift: „Corriere friulano" tram 18 Sun i 
1899 nndj §§. 58 c. 63, 64 uub 305 ©t. ®. 
berboten

®al f. f. Sanbel* all jpre|gerid)t in 
jBrag f)at mit bem ©rfemitniffe nom 23 S un i 
1899, ijir. 236 bit SBeiterberbreitnng ber 
Shtmmcr 169 ber BcitjĄrift: „Narodni Listy" 
tram 20 guni 1899 toegen beS Slrtitell: „Den­
ni zpraw" nacf) Sltt. VII. bel ©ejefeel bom 
17 ®ecember 1862, SRr. 8 O. 81. ex 1863, 
cerboten________ _________

®al J. f. SanbelUal! ^Sre^geric t̂ in 
8 rag bat mit bem Srfennintffe tram 23 3funi 
1899, j(5r. 233, bie ŚBeitercerbreitung ber 9łr. 
1288 ber in @t. Souil 2R. in Slmerila erfd)eń 
nenben 3eit[cf)tift: „Hlas" katolicky tydemk 
tram 7 3nni 1899 naćb §■ 63 @t. tur* 
boten.__________ _________

®a! f. f. Sanbel* all $rejjgcrid)t in 
8 mg b«t mii ®rlenntntffe bom 23 Suni 
1899, 8 *- 229, bie SBeiterbcrbreitung ber 9łr. 
25 ber geitfdjtdfi: „Nove Listy" bom 17 Suni 
1899 megen Del 3lrtifell: „Ohazidim" nad) §. 
302 @t. O. berboten.

®a! I. f. Sreil* all f̂Srê gcriĉ t in
83ru£ b°i mit bem ffirfenntniffe bom 26 Sfuni 
1899 8 r- 76/2, bie 2Beiterberbreitung ber obtte 
iltngabe bel ®nuforte! bel ®ru<fcrl ttnb 8 er* 
legerl erfdjienenen, in 8 ilin berbreiteten ®rucf=» 
febrift: „®eutjcbe ©tammelgettofjen!" jamtut 
angefdjloffenen S&ergeid̂ nifie nacb §. 302 @t. ®. 
berboten._______ _________

®al f. f. ^reil» all in
93ru£ bat mit bem ffirlenntnijfe bom 26 Snni 
1899 ipr. 77/2, bie S03eiterbetbreitung bet illr.
25 ber 3 cińtbrif i : „$°nttauer 8 ote" bom 24 
3unt 1899 toegen bel 3lrtitell: ,,®igentbum* 
[iebe iRecbtlanjcbaungen" nacb §. 300 @t. O. 
berboten._______ __________

®al f. f. Sretl* atl jprefjgericbt in
8 riij b^i mii ^  Srłenutniffe oom 27 Snni 
1890, ipr 80/2, bie SBeiterberbreitung ber 9łr.
26 bet 3 fiif^rift: „Lucan" bom 24 3unt 
1S99 toegen bel Slrtifell: „Ncmecka drzost" 
nacb §■ ®- nerbołen.

®al f. L ^retl* atl 8 rfifltńdbt in 
8ritj bat mit bem ®rtenntnijfe bom 27 Suni 
1899, jpr. 79|2, bie iBeiterberbreitung ber 
SRnmmcr 48 ber B ^ ń ^ i f i : ^©aajer 3eitnng" 
oom 24 Suni 1899 toegen bel Shtifell: „®te 
SlnarĄiften unter jpolijeifcbu^" nacb §. 65 lit 
a. <St. berboten.

®a! t. f. ^retl* ail )Prc&iłericbt in 
®ger bat mit bem Srfenntntffc bom 1 Suti 
1899, jji*- VIII. 154/1, bieSBSeiterberbrcttung ber 
Ułummer 49 ber 3 eii[cbrift: „8 ote aul bem 
©gertbal" bom 28 guni 1899 toegen bel «rti= 
te l l : „Sol oort 9tom!" uadb § 303 ©t. 
berboten,

®al f. t. Steil* atl ^re^gericJ)! in 
®ger bat mit bem Srtenntniffe bom 1 3 ult 
1889, jjJt VIII. 156/1, bie 5Beiterbcrbreitmig 
ber 9lr. 51 ber ■ ,;®0«rer 3 fitung"
oom 28 3nni 1899 toegen bel $ r tite ll: „Sine 
©etbalttbat" naĄ §, 300 ©t. ©. berboten.

® al f. I. Sreil* all ipre^gericht in 
Lntmerifc bflt mit bem Srtenntniffe bom 26 
Suni 1809, ijjr. 75/2 bie SBeiterberbrettung ber 
9łummer 72 ber 3 citfdjrift: „(SeneraUSlnjeiger 
fur bal @tbe» unb S3iclat^at" bom 22 guni 
1899 toegen bel Slrtitell: „©iinbe unb ©im- 
benbod" nacb §■ 300 i&t. @. berboten.

®al f. t. ®retl= a tl ^re^geric^t in 
metebenberg bnt mit bem Srtenntniffe bom 
30 gnni 18n9, -JSr. 84, bie SBSctterberbreiiung 
ber Beitfdjiift: „grieblattbet Beitung" ber 97r 52 
28 bomgunt 1899 toegen bel Hrtifell: „Sanb* 
toirtbe, Sb^ feib toteber betrogen" nadb §. 65 
a. ©t. ® berboten.

35al l. f. Sretl* all iPre^gericbt in 
SReicbettberg bat mit bem śSrtenntmffc bom 
1 gutt 1899 ipr. 86, bie ©etteroerbreitmtg ber 
Tłummer 179 II. 3luflage ber B ^ ń ^ i f t : 
„ ‘Leuifcbe SBoIfljfiiung" oom 30 guni 1899 
toegen bel ?lriitell: „®ie ipotoibelfabrit" nacb 
§ 24 ©t. ©. oerboten

®al ?. ? .' $rcil* all jpre^gertcbt in 
Olmitb bflt mit bem ©rfenittniffe bom 28 gnui 
1899, jpr. 22, bie SiBeiterberbrettung ber SRr. 
75 ber 3 ’-itfcbrift: „Oiornucky Pozor" oom 27 
guni 1899 toegen bel Slrtifell :j „Z Prahy 26 
ceivna“ nacb §. 493 ©t. O. berboten.

®al t. t. Sanbel* a ll iPreftgeticbt tn 
Bara bat mit bem ©rfenntniłfe bom  22 guni 
1899 Br. 31 Mt SBeitTO,
r A f o Ł J l  Dalmata- 81 

)  '‘J ,3 a 'tlW» 1 „La Oronaca*
««4 §• 493 ©( D. Mtboten.
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©a2 f. !. alS jprejjgetidjt tn

Sicin |a t  mit bem ©rfenntniffe Bom 27 Suni 
1899, j^r. VIII. 38/2, bie SBeiterBerbreitung 
ber Śluntmer 12 ber geitfdjrift: „Jieinsky
Ohlas* Bom 24 Suni 1899 tnegen ber Slrtifel: 
„Lide cesky, vstan" unb „Svadlenam, krej- 
cum zvlast venkovskym" nad) §§. 65 a. unb 
302 © t @. Berboten,

©a§ I. f. $ret§« alg jjkejjgeridjt in Ung* 
^rabtfd) l)at mit bem ©rfenntniffe Bom 24 
3uni 1899, $ r. 14/1, Die SBeiterBerbreitung 
ber -Jfummer 30 ber geitf^rift: „Moravsky 
Obzor" Bom 22 Suni 1899 toegen beg Slrtt* 
felS : „Kde probuh jsmeu nad} §. 493 ©t. 
ip. D. unb Strt. IV. beS ©efejjeg Bom 17 
©ecerober 1862, Słr. 8, 8t. © S0L ex 1863 
Berboten-

f t l  157 (5444)
®m 9lamen ©elner Sftajeftat beS Saiferg! 

©ag t. f. 2anbeggericf)t SBien alg ifłtefi* 
gerid)t tjat auf Slntrag ber t. !. ©taatgantonlt* 
fdjaft erfannt, bajj ber ^nijalt beg tn ber 
Śtummer 9881 ber periobifĄen ©rucffdjrift: 
„©eutfdje ftettung" (2lbenb*2Iuggab)e Bom 5 
Śuli 1899 erfdjienenen Slrtifelg mit ber Ueber* 
fdjrift: „^olitidje Ueberfidjt" in ber ©telle 
Bon ,,©ic gegentoartige" big inclufiBe „©idjer* 
Ijeitj BorauSjufagen" bag S3erget)en nadj § 
300 ©t. begriinbe, unb el toirb nad) §. 
498 ©t. $ . O. bag Śerbot ber SBeiterBerbrei* 
tung biefer ©rucfjdjrift auggefprodjen, bie Bon 
ber !. !. ©taatgantoaltfdjaft gemafj §. 489 ©t.

D. oerfiigte 23efd)lagnaf)me beftatigt unb 
nadj §. 37 ^3r. ®. auf bie 8Sermd)tung bet 
jaifirten ©jemplare erfannt.

SBien, am 7 Suft 1899.

3m 97amen ©einer Sftajeftdt be§ ftaiferg! 
©a8 f. f. £anbeggcrld)t SBien alg $re|= 

gertd)t l)at auf Slntrag ber I. f. ©taatgan* 
toaltfchaft erfannt, baf) Der 3nl)att ber SHummer 
28.(382) ber periobifdjen ©rucffdjrift: „tpjdjiiłt! 
Garicaturen" Bom 8 3ult 1899 unb gtoar bag 
S3ilb auf ©eite 4, eine in bag S3ab fteigenbe 
graucnSpetfon barfteHenb, bag S3crgef)en nad) 
§. 516 ©t. ®. begriinbe unb eg toirb.nad) §. 493 
©t.. S3. O. bag SSerbot ber SBeiterBerbreitung 
biefer ©rucfjdjrift auggefprodjen, bie Bon ber 
f. f. ©taatgantoaltfdjaft Berfiigte 23efd)lagnal)nie 
nać) §. 489 ©t. $ . £>. beftatigt unb nad) § 
37 oitf bie SSerntdjtung ber faifirten
©jemplare erfannt.

SBien, am 7 Suti 1899.

©a8 f. f. tretg* alg $refjgerid)t in 
SSriij Ijat mit bem ©rfenntniffe Bom 27 Suni 
1899, 5pr 78/2, bie SBeiterBerbreitung ber 9lum* 
mer 49 ber Śeitfdjrift: „Slationaie geitung" 
Bom 24 Suni 1899 toegen beg Slrtifelg: „'©er 
Sungtfc^ec^c ©r. ®t)f in ©aaj" naĄ §. 302 
@t. <Ś. Berboten.

©ag f. f. $reig* alg ^5rc^gcric^t in 
93rii£,l)at mit bem ©rfenntniffe Bom 30 3uni 
1899, bie SSeiterBerbrettung ber Stummer 25 
ber ^citf^rift: „S3iela ^eitung" Bom 24 3uni 
1899 toegen ber Slrtifet: „@egen bie ©dful* 
oerfinfterer" unb ©te SlnarĄiften unter SPoligei* 
f^ufe" nac| §§. 65 a. unb 302 ©t. ®. Ber* 
boten.

©ag f. f. ®reis* alg 5PrcB!)erić£)t in 
Sger Ijat mit bem Srfenntniffe Bom 1 Suli 
1899, i^r. VIII. 155/1, bie SBeiterOerbreitung 
ber 9tr. 51 ber geitfc^rift: „Slfdjer ^eitung" Bom 
28 Snni 1899 rnegen beg ©ebic t̂eg: ,,©ie Slermu- 
tf)ung"nad) §. 300 ©t. ©. Berboten.

©a2 f. f. $ret§* alg iprefjgeridjt in 
(Sger ^at mit ben (Srfenntniffen Bom 1 Suli 
1899, $ r . VIII. 157, 158 unb 159, bie 
SBeiterOerbreitung ber Stummer 51 ber gett* 
fc^riften: „©gerer 9?ac^riĄten", „galfenau* 
^Bniggberger Slolfgjeitung" unb Steubefer „Stacb* 
riĄten" Bom 28 Sunt 1899 toegen bel Slrtifelg : 
„®ebanfen eintg Uebertretenben" nad/ §. 65 a 
©t. @. Berboten.

©ag f. f. ®reig* alg $re|geri^ t in 
3icin b“t mtt bem @r!enntniffe Bom 28 Suni 
1899 ^5r. VIII. 84/2, bie SBeUetBecbreitmtg ber 
Slummer 15 ber ; „Ceska samosta*
tnost“ Bom 16 Suni 1199 toegen ber Slrtifel: 
„Zajimare novinarske kachny“ unb „Pro 
Nepomuekeho Jana“ naĄ §. 63 unb 303 
©t. ®. Berboten._________

©ag f. f. $reig* alg $«figerid}t in 
Seitmeri^ bat mit bem ©rfenntniffe Bom 26 
Suni 1899, $ r. 76:1, bie SBeiterBerbreitnng 
ber 9tummer 47 ber SeitfiĄrtft: „Sluffig*Saibi^er 
Solfg^eitung" Bom 21 3uni 1899 toegen beg 
Slrtifetg: „©eutfdje, merbet l)art!" naĄ §. 65 
a. ©t. @. Berboten-

®ag l. f. Sreig* alg S$refjgftid)t in 
ipilfen ^at mit bem ©rfenntniffe Bom 22 3uni 
1899, $ r . 39, bie SBeiterberbreitung ber 9Ir.

9 ber 3eitfĄrift; „©er SSormdrtg" Bóm 18 
Suni 1899 megen ber Slrtifel: „©ociatigmug 
unb ajlilitarigmug", „CefterreiĄ (Saober nein") 
„§. 14 tttt ©talie beg SBinbifcbgrd^"
unb „©emein, gemeiner am gemeinften" naĄ 
§, 493 ©t. Ś̂. £). Berboten.

©ag f. f. Sanbeg* alg ^jrefjgeridjt in 
©Sernomi  ̂ bat mit bem ©rfenntntffe Bom 22 
Suni 1899, S|5r. IV. 19^2, bie SBeiterBerbreitung 
ber 9lr. 283 ber „P*tria“ Bom
18 Suni 1899 toegen ber Slrtifel: „Era Bour- 
guignon“ unb „De la frati la frati“ ferner 
toegen beg geuillletong; Z^flemele actuale“ nad} 
§. 300 ©t. Berboten.

©ag f. f. $refg* alg Sprefśgeridjt in 
ipilfen bat mit bem ©rfenntniffe Bom 25 Sunt 
1899 5pr. 40, biefSBeiterBerbreitung ber 9Ir. 38 
ber in SBitber Slebragfa erfĄeinenben 3eitf«^rift: 
„Pritel Lidu“ Bom 1 Suni 1899 nad) § 493 
©t. $p. D Berboten.

©ag f. f. $refg* alg 5pre§gertĄt in 
Slilfen £)at mit bem ©rfenntniffe Bom 25 Suni 
1899, spr.; 41, bie SBeiterBerbreitung ber itt 
SBilber Slebragfa erfdjeinenben : »Pri'
tel lidu“ Bom 25 Mai 1899 nac| §. 493 ©t. 
P̂ D  Berboten.

©ag f. f. ®reig* alg ipre^geri^t in 
Sglau l)at mit bem ©rfenntniffe Bom 30 
Suni 1899, ^ r. VIII. 6/2, bie SBeiternerbrei* 
tung ber Sir. 26 ber $eitfdjrift: „Hlasy| ze 
zapadni Moravy“ Bom J23 Suni 1899 toegen 
beg Slrtifelg: „Vrazda v Polne“ unb beg 
©ebid^teg: „Straceny zivotu na^ §. 300 unb 
302 ©t. @. Berboten.

©ag f. f. Sanbeg* alg SPrefegeri^t in 
©jernotoi^ ^at mit bem ©rfenntniffe Bom 23 
Suni 1899, $ r . IV. 17/1, bie SBeiteroerbrei* 
tung ber Slummer, 282 ber .geitfdjnft: „Pa­
tria" Bom 2 Suni 1899 toegen ber Slrtifel: 
„De la frati la frati" unb „Politia de stat" 
nad) §. 300 ©t. ®. oerboten.

©ag f. f. Sanbeg* alg iprefjgeridjt in 
SJrag ^at mit bem ©rfenntniffe Bom 24 Suni 
1899, ipr. IV. 18/2, bie SBeiterBerbreitung ber 
Slummer 281 ber 3 etifcfjrifi •' „Patria" Bom 
2 Suni 1899 toegen ber Slrtifel: „Dela frati 
la frati" „Dindistricte" nnb .Mefropolitul si 
dracul" nać) §. 300 ©r. @. Berboten

K u r a t e l e .
L. cz. No. 290/98 3 (5502 1—3)

Jura Doliszniak, syn Onufrego, ze Stop- 
czatowa, uznany) marnotrawcą.

Kuratorom ustanowiony Petro Atama- 
niuk syn Andryja ze Stopczatowa.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Peczeniżyn, dnia 1 września 1898.

L. cz. L. 21:98 4 (5540 1—3)
Anna Ratajska rolniezka z Ułycznego 

uznana umysłowo chorą, kuratorem jej mia­
nowany Iwan Ratajski rolnik z Ułycznego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Drohobycz, dnia 14 czerwca 1899.

L. cz. P. 16/99 4 (5459 1 - 3 )
Jan Dietriehz Hartfeidu z powodu mar­

notrawstwa oddany został pod kuratelg. 
Kuratorem jego Wilhelm Reehiloff.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Gródek, 3 stycznia 1S99.

L. cz. L XVI 4/99 5 (5524 1 - 3 )
Pinkas Schamroth z Krakowa uznany 

umysłowo chorym, kuratorem jest Weinberg 
w Krakowie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział' XVI. 
Kraków, dnia 19 czerwca 1899.

L. es. L. 5/98 4 (5534
Mary a Barcikowa z Makowa uznana 

za umysłowo chorą, kuratorem ustanowiono 
Jana Barcika w Makowie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Maków, dnia 14 kwietnia 1899.

L. cz. P. 41/99 4 (5539 1 - 3 )
Iwan Derech syn Mikołaja uznany mar­

notrawcą, kuratorem ustanowiono Kością Bo- 
ciaka z Ćzystopad.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Załośce, 22 maja 1899.

L. cz. L. 2/99 (5526)
Jan Giza gospodarz z Woźnik jako mar­

notrawny, poddany jest pod kuratelę.

Kuratorem jego jest Józef Choczeriski 
z Woźnik.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Wadowice, dnia 14 kwietnia 1899.

L. cz. P. 84 99 1 (5468 1 - 3 )
Taeię Jarusiewicz z Czerteża uznano u- 

mysłowo chorą, kuratorem ustanowiono Sem- 
ka Jarusiewicz z Ozerteża.

Żurawno, dnia 29 maja 1899.

Rozmaite obwieszczenia.
L. cz. Tab. 2119/99 (5154 3 - 3 )

Niewiadomych z życia, nazwiska i miej­
sca pobytu właścicieli wynagrodzenia w kwo­
cie 54 złotych polskich, za zabrane grunta 
pod kopalnię przez hrabiego Saint-Genois a 
w szczególności sześciu włościan wsi Byczy­
ny, zawiadamia się, że Andrzej hr. Potocki 
wniósł prośbę o wydzielenie parceli grunto­
wej 336 z dóbr Żary z osadą Dubie whl. 
371 objętych.

Wzywa się tedy tychże niewiadomych 
ażeby albo żądaniu temu w dniach 30 sprze­
ciwili się, albo informacyi potrzebnej kura­
torowi swemu adwokatowi dr. Władysławo­
wi Wilkoszowi udzielili, gdyż w przeciwnym 
razie uważać się ich będzie jako zezwalają­
cych na żądane wydzielenie, i za zrzekają­
cych się swych praw rzeczonych do powyż­
szej parceli z chwilą hipotecznego odpisania 
takowej.

C. k. Sąd krajowy, Oddział VII. 
Kraków, dnia 2 czerwca 1899.

L. cz. Praes. 1128 (5451 2 - 8 )
Jego Ekscellencya Prezydent wyższego 

sądu krajowego, na mocy §. 301 p. k., dla 
trzeciej zwyczajnej dnia 28 sierpnia 1899 
o godzinie 9 rano, przy tutejszym c. k. sądzie 
obwodowym, rozpoczynającej się kadeaeyi 
sądu przysięgłych, zamianował Prezydenta 
tutejszego Trybunału Spławskiego przewo­
dniczącym, zaś zastępcami Jego wiceprezy­
denta Broźyńskiego tudzież radców Mikla­
szewskiego, Bieńczewskiego, Seidlera, Zwi- 
słoekiego i Praczyńskiego.

Przemyśl, 8 lipca 1899.

L. cz. Prez. 906 18/99 (5454 2—3)
Pan Prezydent lwowskiego sądu krajo­

wego wyższego zamianował dla III. dnia 4 
września 1899 o godzinie 9 rano rozpoczy­
nającej się kadeaeyi sądu przysięgłych przy 
tutejszym  Trybunale przewodniczącym  pre­
zydenta Alfreda Hinzego a jego zastępcam; 
radców Józefa Towarnickiego, Bojomira Żar­
skiego, Władysława Wary wodę i Jakóba Lo- 
bensteina.

Stryj, 10 lipca 1899.

G. Zl. T. 19/99 2 (5515 1—3)
Vom k. k. Landesgerichte Abth VI in 

Krakau ist auf Ansuchen des Herrn Ernst 
Lówy in Prag, hinsiehtlioh des angeblich 
in Verlust gerathenen Anlehen-Loses der 
Stadt Krakau vom 15 October 1872 Nr. 58.857 
J. in die Ausfertigung eines Amortisirungs- 
edietes bewilligt.

Es wird daher Allen, denen hieran ge- 
legen sein mag, hiemit bekannt gegebeu, 
dass Torgedachter Anlehenlos nach Verlauf 
von einem Jabre, sechs Wochen und drei 
Tagen, von dem nach Massgabe der Ziehung 
eintretenden Zahlungs- resp. Ziehungs-Ge- 
winnst Bshebuogstage dieses Anlehensloses 
angereehnet, wenn indessen Niemand hierauf 
einen Ausprueb anmeldet, noch dieser Los 
aus was immer fur einem Grunde bei der 
betreffenden Oassa vorgebracbt und den. hie­
rauf enthaltenden Gewinnstbetrag bthoben 
baite, fur wirklich amortisirt erklart werden 
wiirde.

Krakau, am 3 Juli 1899.

L cz. 0. II 104/99 1 (5535)
Przeciw Ohunie Nussbaumowi, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do c. k. sądu powiatowego w Soko­
łowie przez Izaaka Blasera kupca w Prze­
myślu poz w o uznanie pierwszeństwa prawa 
zastawu do skór zajętych protokołem E 
289/99 2 względnie do uzyska-iej ceny.

Na podstawie pozwu wyznaczono audy- 
encyę do ustnej rozprawy procesowej na 29 
sierpnia 1899 godz. 9 rano b. Nr. 2.

Celem strzeżenia praw Chuny Nuss- 
bauma, ustanawia się pana Karola Rampelta 
c. k. notaryusza w Sokołowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywae będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sokołów, dnia 10 lipca 1899.

L. 337 (5513 1 - 3 )
C. k. Izba notaryalna w Krakowie za­

wiadamia strony interesowane roszczące sobie

protensye do kaucyi urzędowej śp. Aleksandra 
Runge byłego c. k. notaryusza pierwotnie 
w Krynicy następnie w Muszynie od 1 czerwca 
1886 do 14 listopada 1890 włącznie w końcu 
w Wiśniczu od 15 listopada 1890 począwszy 
do 6 maja 1899 włącznie urzędującego 
oraz do jego ustanowionego zastępcy Ro­
berta Hana od 8 sierpnia 1892 do 18 
września 1892 aby w przeciągu sześciu mie­
sięcy od dnia ostatniego zamieszczenia tego 
edyktu w urzędowej Gazecie lwowskiej takowe 
do Izby notaryalnej tem pewniej zgłosiły, 
ileże po bezskutecznym upływie terminu wy­
mienionego kaueya urzędowa dewinkulowaną 
i bez względu na ich pretensye, prawnym 
sukcessorom wydaną zostanie.

Kraków, dnia 31 maja 1899.

L. cz Cm. 1433/99 1 (5158)
Przeciw Izraelowi Sehlussel z Dębicy, 

którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
sionym został do sądu tutejszego przez Ja­
kóba Wanderera pozew o 50 zł.

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
nakaz zapłaty. Celem strzeżenia praw Izraela 
Wanderera, ustanawia się adw. dr. Ringel- 
heima w Tarnowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Izra­
ela Wanderera w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy Oddział II.
Tarnów, dnia 22 czerwca 1899.

L. cz. Cw. III 1/99 1 (5180)
Leżącej masie spadkowej Szymona Rossę 

sprawie toczącej się przed c. k. sądem po­
wiatowym w Starym Sączu przeciw tejże 
masie o 300 zł. wa. z pn. m i być doręczony na­
kaz zapłaty z dnia 20 czerwca 1899 1. cz. 
Cm. III. 1|99 1, którym skazano pozwaną 
masę na zapłacenie powódce Mariem Buks- 
baum kwoty 300 zł.

Ponieważ Szymon Rossę zmarł a spadek 
objęty nie jest, ustanawia się w celu strze­
żenia jej praw, kuratora w osobie pana To­
masza Świątkowskiego.

Tenże kurator zastępywać będzie masę 
spadkową Szymona Rossę w rzeczonej spra­
wie na jej koszt i niebezpieczeństwo.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Stary Sącz, dnia 20 czerwca 1899.

L. cz. Nc. V 63/99 3 (5196 1- 3)
Zaginęło potwierdzenie tymczasowe (ln- 

terims-Bestatigung) z daty Stanisławów z mar­
ca 1899 r. Nr. 83 poświadczające, że Juliusz 
Reiniger złożył a kasa c. k Dyrekcyi kolei 
państwowych w Stanisławowie przyjęła pa­
piery wartościowe w temże potwierdzeniu 
bliżej wyszczególnione w łącznej wartości 
7500 zł. Wzywa się przeto wszystkich, któ- 
rzyby mogli mieć to potwierdzenie, by w prze­
ciągu roku 6 tygodni i 3 dni od daty ni­
niejszego edyktu zgłosili się w tut. sądzie 
i prawa swe wywiedli, w przeciwnym razie 
będzie takowe nieważnem a wystawca nie 
będzie im odpowiedzialnym za spłatę.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Przemyśl, dnia 5 czerwca 1899.

L 8637 (5248 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Rozwadowie 

zawiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Abrahama Schechtera i Esterę Śchechter, że 
w sprawie egzekucyjnej c. k. Urzędu podat­
kowego w Rozwadowie imieniem Wysokiego 
Skarbu przeciw Abrahamowi Scheehterowi 
i sp. pto 27 zł. 60 ct. o wpis egzekucyjnego 
prawa zastawu dla Abrahama Schechtera 
i Estery Śchechter ustanowiony został kura­
torem dr. Jezierski adwokat w Rozwadowie 
któremu doręczono rezolueye z dnia 12 kwie­
tnia 1896 1. 3191 dla nich przeznaczone.

C. k. Sąd powiatowy.
Rozwadów, dnia 20 marca 1897.

L. cz. Cw. 1484199 (1) (5228)
II. Edykt

Przeciw Henrykowi Grobtuehowi, któ­
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio­
nym został do c. k. sądu obwodowego w Tar­
nowie przez firmę fabryczną Kossuch Janos 
w Budapeszcie pozew o zapłatę sum wekslo­
wych 300 zł., 300 zł., 300 zł., 300 zł. i 387 
zł. 69 ct.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty Cw. 1484/99 (1).

Celem strzeżenia praw Henryka Grob- 
tucha, ustanawia się p. adw. dr. Hochberga 
w Tarnowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Hen­
ryka Grobtucha w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnów, dnia 80 czerwca 1899.



L. cz. A. 761/98 (5233)
S. p. Józef Majewski emerytowany ofi- 

cyalista prywatny, w Samborze zamieszkały, 
pozostawił dla Józefa Drezińskiego zapis w 
kwocie 200 zł.

Ponieważ sądowi nie jest znane miej- 
®ee zamieszkania tegoż zapisobiercy a kre­
wni jego zaledwie wyjaśnić umieją, iż prze­
bywa w Ameryce, przeto zarządza się zło­
cenie zapisu do tutejszego depozytu sądowe­
go, zapisobiercę zaś się wzywa, by się w 
Sądzie wylegitymował i zapis powyższy 
Pobrał.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sambor," 7 kwietnia 1899.

cz. IV. 332/94 (4) (5285 1 - 3 )
Meiera Burg zawiadamia się o przypa- 
nań spadku po Herschu Burg z Behor 

rodczan. Do spadku tego winien się Maier 
w ciągu roku zgłosić, inaczej przez 

kuratora Ozyasza Reiss będzie zastąpiony.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Behorodczany, 16 listopada 1898.

L- cz. firm. 181/99 (5214)
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

fJoczowie uwiadamia, że wskutek uchwały z 
18 marca 1899 firm. 114 wpisano dnia 26 
a a rea 1899 w rejestrze handlowym dla firm 
Pojedynczych firmę „Józef Piasecki" dla 
Przedsiębiorstwa dzierżawy młyna w Bienio­
wie, której dzierży ciel Józef Piasecki jest w 

iowie zamieszkały.
Złoczów, dnia 27 maja 1899.

1 ■ cz. Dz. hip. 479/99 1 (5198)
0. k. Sąd powiatowy w Sanoku w spra­

wie tabularnej Dmytra Kozaka o wpis hip. 
b?rc. gr. 1851 z whl. 84 gm. Olchowce dla 
^wiadomego z miejsca pobytu Hryfiia Ko- 

ij> ustanawia kuratora w osobie dr. Flafco- 
Wicza adw. Sanoku, i wzywa kuranda, by o 
Miejscu swego pobytu tut. zawiadomił, lub 
lQnego pełnomocnika ustanowił.

Sanok, dnia 9 maja 1899.

L- cz. E. 463/99 2 (5238 1—3)
Seldzi Jeriehower, Leibie Deligdisch, 

Jakóbowi Jeriehower, Salamonowi Jericho- 
wer, spadkobiercom Abrahama Jeriehower, a 
to : Salamonowi Jeriehower, Beili Rosenberg, 
Jakóbowi Jeriehower, Jencie Roseszweig, 
Leibie Józefowi Zimmels, Ryfce Henie Zim- 
mels, Keili Goldenberg, Bliime Lauer. Mar- 
^ / t e r n ,  Getzlowi Stern i Ozyaszowi Stern 
k. 8 r ach- w sPrawie toczącpj się przed e. 
Abrah6"' Pu^iafuwym w Brodach przeciw 
23 cj. ana°wi Jeriehower i tow. o 1996 zł. 
dnia i / '  W. ma być doręczoną uchwała z 
która a CZ0rwci; 1899 1. cz. E. 463/99 2, 
gm r  Zw°lono licytaeyę realności whl 540 
W łasn7dy Abrabama Jeriehower i innych 

T J'
si i1r7Qun 9̂Waz niewiadomo, gdzie powyż- 
ieniaot, ■ ^ aią, ustanawia się w celu strze' 
Jerjev. leh praw, kuratora a to: dla Seldy 
z Cntt, * er P- adw. dr. Byka, zaś dla reszty 
w Brô Z Wymienionych p. adw. dr. Wagnera

^  kuratorowie zastępy wać będą wyż 
ich t  e^° . ' oaych w rzeczonej sprawie na 
sądzio° • ’ niebezpieczeństwo dopóki oni w
zamianuj n*e z^ oszą lub pełnomocnika me

k. Sąd powiatowy, Oddział V.
^ ‘edy, dnia 16 czerwca 1899.

L- cz. 828 ks gr. Taurów 1 (5'?42 1 — 3)
dam' r ,k ‘ ®ac* powiatowy w Kozowie zawia- 
mieila stera 1 Leiba W illuerów z życia i 
Sp ri c.a P°bytu nieznanych, że dla tychże w 
praw**" l abularnej Izaka Aptowicza o wpis 
Taurń asa°ści do ciała hip. 1- 998 gm. 
n . w> Józef Lenartowicz kuratorem  usta- 
u °wiony został

Kozowa, dnia 4 grudnia 1898.

L ' h,ip- 706l "  (4948 1_" 3)
w&nie am °bwodowy wdraża postępo- 
bulowaneen celem umorzenia mia>
stanie h ie ^ Da rzecz Michała Garapicha w 
wyk. fijp , ^ d ó b r  Rozolin w poz 2 O. 
w stanie hi jak° na karcie głównej i
nowv w r. * rn ym ciała tabularnego Majdan

■> w poz. 1 o. wyk. hip. 1. 960 przy

c. k. Sądzie powiatowym w Radziechowie 
prowadzonego jako na karcie ubocznej wpi­
su następującej treści:

Dom'367 pag. 434 n, 2 on. L. 11847 
podano 1 czerwca 1821.

W skutek rezolucyi apelacyjnej z dnia 
14 maja 1821 na mocy ugody między Sta­
nisławem Saryuszem Zamojskim a Michałem 
Garapich de Śiehelburg dnia 19 lipca 1820 
zawartej z punktu I tejże, mocą której Sta­
nisław Zamojski z ^su  Ohladowskiego do 
dóbr Dmytrów 1200 morgów lasu prawem 
własności przyznaje w stanie biernym dóbr 
Obiadów na rzecz powyższego Michała Ga­
rapich się intabuluje Ints. 220 str. 16 20.

Zarazem wzywa się tych wszystkich, 
którzyby do tego wpisu rościli sobie jakie 
prawa, ażeby takowe w przeciągu roku t. j. 
do dnia 30 czerwca 1900 w Sądzie tutej­
szym zgłosili , . . T_

O k Sąd obwodowy, Oddział IV.
Złoczów  ̂ dnia 26 maja 1899.

L. cz. E. 348/99 (3) (5232)
C. k. Sąd powiatowy w Sanoku, w spra­

wie Józefa Oleksiaka, m łynarza w Zagórzu, 
przeciw Meilechowi Schmidt, pto 263 zł. 45 
ct z pn., dla niewiadomego z miejsca pobytu 
M eileeha Schm idt ustanawia kuratora ad 
actum w osobie dr. S tanisław a Ł^baczew- 
skiego w Z&gorzu i wzywft kur&iida^ by 
o miejscu swego pobytu tut. sąd zawiado­
mił lub innego pełnomocnika ustanowił.

Sanok, dnia 20 czerwca 1899.

L. 234|99 „ . (5079 l ~-%)Dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Mikołaja K o le ś n ik a  ustanawia się celem do­
ręczenia mu uchwały z 11 października 1898 
1 cz 101 ks. gr- Palikrowy, którą zarzą­
dzono wnis prawa własności ciała hipot. 1. 
101 ks gr Palikrowy na rzecz Mikołaja 
Koh-śnika, Ludwiny Wilczyński j, tudzież 
Franciszka, Antoniego i Katarzyny Koleśni- 
ków po 1/5 części, ustanawia się kuratorem 
Jacka Kozaka gospodarza z Palikrów, które­
mu powyższą uchwałę doręcza się.

O tem zawiadamia się Mikołaja Koleś­
nika celem poinformov;ania kuratora lub 
mianowania innego zastępcy

O k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
ZHośće, dnia 27 marca 1899.

L. ez IV. 44/83 conex IV. 236/90 3
(5236 1 - 3 )

Niewiadomych z życia i miejsca poby­
tu Leibg i EtGę Streitów zawiadamia się o 
przypadłym na nich spadku po Herschu 
Abraham ie 2 im. Kreiudlerze, zmarłym w 
Łyścu 23 kwietnia 1883 bez rozporządzenia 
ostatniej woli a to przez głowę rzekom.j 
ich siostry Seheindli Kreindler zmarłej w 
Łyścu 27 grudnia 1887. Wzywa się ich 
przeto, by swe prawa do spadfcuj tego przez 
przedłożenie metryk pokrewieństwo ze spad­
kodawcami wykazującemi, udowodnili, a to 
w przeciągu roku 0d daty edyktu, ileże w 
przeciwnym razie przy przyznaniu spadku 
pominięci będą. Kuratorem ich ustanowiono 
Mosesa Klettera z Łyśca, któremu dalsze 
uchwały sprawy tej dotyczące będą dorę­
czane.

k- Sąd powiatowy, Oddział I 
Bohorodczany, dnia 10 czerwca 1898

G. Zl. Firm. 488 Ges. I. 60 (5135)
JFirma-Protokollirung

Das k. k. Kreis- ais H andelsgericbt in 
Tarnopol g ibt bekannt, dass im Register
fiir Grosellschaftsflrmen bei der Firma wBii-
diger et Comp. Speditionsgescbaft in Pod­
wołoczyska" die Eintraguug erfolgte:

a) dass die Procura des Sigmund Par- 
nes gelóscht werde,

b) dass die bisberigen Eigenthilm er, 
Inhaber und Firmanten der Speditionsfirma 
„Rfidiger et Comp. in Podwołoczyska d. i- 
die Hr. Hr. Albert Louis Rfidiger und Salo 
Zabel Zeitlin respective das diesbezugliche 
Eigentums- und Inhab^rrecht darselben mit 
dem Bsmerken gelóseht werde, dass diesd- 
bf*n mit Kaufrertrag de datto Leipzig 7 Ju- 
ni 1899 das genannte Podwołoczyska’er Ge- 
sehafc sammt Allem Zubebor in’s Eiaieatom 
des Sigmund Paraes, Kaufmanns in  Podwo­
łoczyska, iibertragen haben.

c) dass ferner registrirt werde, dass 
vom 7 Jutii 189.9 an, die bisberige unter

der Firma „Rfidiger et Comp.“ in Podwo­
łoczyska bestandene, mit Spedition sich be- 
fassende Zweigniederiassung, fortan uater 
Beibehaltung der Firma „Rfidiger et Comp.“ 
ein vollstandig selbststaudiges, von der 
Hauptanstalt in Leipzig ganz unabbangiges 
Handelsgescbaft bille, dass Eigenthfimer und 
Inhaber dessilben uuter Beibehaltung der 
Firmazeichnung Rfidiger et Comp. Sigmund 
Parnes Kaufmann :n Podwołoczyska hin 
und dass ein ffir all e Małe der genannte 
Sigmund Parnes und dessen Rechtsnachfol- 
ger berechtigt seien, dieses Speditions-Ge- 
sehaft und die damit verbundenc-n Gescbafte 
in Podwołoczyska und an anderen Orten in 
Oesterreich unter Beibehaltung und Zeich- 
nung der Firma „Rfidiger et Comp.“ an- 
standslos auf eigene Rochnung zu ffihren.

K. k. Kreisgericht Abth IV.
Tarnopol, den 17 Juni 1899.

L. cz. Firm. 348/99 (5132)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Przemyślu ogłasza, iż 5 maja 1899 sprosto­
waną została w rejestrze dla firm pojedyn­
czych firma handlowa: „Markus Gimpel Ro- 
senfeld, handel papieru i przyborów do pi­
sania, towarów galanteryjnych w Przemy­
ślu", na finnę „M, G. Rosenfeld, nandel pa­
pieru, przyborów do pisania i towarów ga­
lanteryjnych w Przemyślu".

Przemyśl, 17 czerwca 1899.

L cz. Cg. I. 47/99 2 (5159)
Dla niewiadomego z pobytu pozwane­

go Jana Uiberalla ustanawia się w sporze 
Franciszka Trybulea przeciw Maryi Korpan- 
towe-j i spóln. o unieważnienie zrzeczenia 
się przez Wilhelma Uiberalla spadku po Jó­
zefie Uiberallu kuratorem adwokata dr. Sta­
nisława Tokarza w Tarnowie.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 
Tarnów, dnia 28 kwietnia 1899.

L. cz. Firm. 174/99 (5156)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Samborze ogłasza, że do rejestru stowarzy­
szeń zarobkowych i gospodarczych woisano 
nowo zawiązane stowarzyszenie pod f i rmą: 
„Bank kredytowy, spółka zarejestrowan> z 
ograniczoną poręką w Samborze". Stowarzy­
szenie polega na statucie z daty Sambor 
dnia 9 maja 1899. Przedmiotem przedsię­
biorstwa tego jest dostarczanie członkom sto­
warzyszenia tego taniego kredytu i pośred­
niczenie w korzystuem umieszczeniu oszczę­
dności członków; członkami dyrekcyi są: 
Dr. Seweryn Goidberg adwokat, Jakób Gott- 
lieb właściciel realności, Wilhelm Zeimer i 
Hescbl Bergner kupcy w Samborze; p ;dpis 
stowarzyszenia uskutecznia się w teu spo­
sób, iż pod firmą stowarzyszenia wypisaną 
łub wyciśniętą kładą przynajmniej dwaj 
członkowie dyrekcyi swe podpisy; za zobo­
wiązania stowarzyszenia odpowiada każdy 
członek swoimi udziałami a nadto dalszą 
kwotą, równającą się trzykrotnej wysokości 
udziałów; wsz lkie ogłoszenia stowarzyszenia 
podane będą do wiadomości plakatami w lo­
kalu stowarzyszenia.

Sambor, dnia 20 maja 1899.

L. 11805 (5247 1—3)
O. k. Sąd powiatowy w Rozwadowie 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomą 
Taubę Pack, że w sprawie egzekucyjnej c k. 
Urzędu podatkowego w Rozwadowie imieniem 
Wysokiego Skarbu przeciw Chaji Perlm itter 
i spólnikom o wpis egzekucyjnego prawa 
zastawu dla sumy 62 zł. 23 et. na karcie 
ciężarów realności lwh. 178 ks. gr. gm. kat. 
Rozwadów ustanowiony został dla Tauby Pach 
kuratorem Ludwik Miąsik notaryusz z Ro­
zwadowa któremu doręczono razolueyę z dnia 
20 maja 1896 1. 4275 dla Tauby Pach prze­
znaczoną.

Rozwadów, dnia 22 marca 1897.

L. cz T 4[99 4 (5261 1 - 3 )
Jakob Szyja Messner, syn Seliga i Ra- 

cłieli urodzony w Przem yślu w m arcu 1820 
roku, wydalił się, jak to świadkowie Meikch 
M essner, Menas Messuer, Wolf Trenner,
HZaV \(  , as Al»t*°nn. Sender Fischler i 

p stwierdzili, przed kilkunastu laty
z Lrzemyśia i dotychczas nikomu miejsca 
po ytu nie wyjawił, a poszukiwania za ta­

kowym czynione przez kuratora dr. Leizora 
Stissweina były bezskuteczne. Wzywamy 
przeto edyktem każdego, ktoby miał o nim 
wiadomość, aby podał do wiadomości Sądu 
lub kuratora w przeciągu jednego roku od 
czasu trzeciego ogłoszenia w edykcie, gdyż 
inaczej Jakób Schija Messner uznany zosta­
nie za zmarłego. .

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Przemyśl, dnia 16 czerwca 1899.

L. cz. E. 141 [99 1 (5262)
W sprawie egzekucyjnej gr. kat. ko­

mitetu parafialnego w Małnowie przeć w 
Kazimierzowi Wisłockiemu i Adamowi Peł­
czyńskiemu o 1858 zł. 19 ct., 213 zł. 55 
et. i 59 zł. 10 ct., ustanawiamy dla niewia­
domych z miejsca pobytu Kazimierza Wisło­
ckiego i Adama Pełczyńskiego kuratorem p. 
adw. dr. Cyryla Ozerlunczakiewicza w Prze­
myślu.

Rzeczą kurandów jest porozumieć się z 
tym kuratorem lub innego prawnego zastęp­
cę sobie wybrać, gdyż inaczej skutki zanie­
dbania sami sobie przypisać będą musieli.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Przemyśl, 10 czerwca 1899.

G. Zl. Firm. 622 Sp. II 167 (5256)
Vom Lemberger k. k. Landes ais Han- 

delsgerichle wird kundgemacht, dass am 
17 April 1899 im Handels-Register ffir Ge- 
sellschaftsfirmen bei der Firma: „Interna­
tionale Unfallversicherungs-Actien - Gesell- 
sehafc" eingetragen wurde, dass sich diese 
Geseilschaft nunmehr auf die in der VII or- 
dentlichenGeneralversammlung der Aetionare 
vom 28 Marz 1898 rficksichtlich in der Si- 
tzung des Verwaltungsrathes vom 15 Decem- 
ber 1898 beschlossenen und von dem k. k. 
Ministerium des Innem mit den Erlassen 
vom 26 November 1891 Zl. 37.552 rficksicht­
lich vom 9 Janner 1899 Zl. 43.299 ex 1898 
genehmigten theilweise geanderten Statuten 
grundet, wonach der Zweck der Geseilschaft 
auf Ubernahme von Versicherungen gegen 
Cnfalle aller Art auf direetem oder indirecten 
Wege (Ruckversieherung) durch „Land- und 
Seeversicherungen und durch Versicherungen 
bei welehen zwei oder mehreren der in den 
Puakten; a) bis d) angeffihrten Arten com- 
binisrt werden" ausgedehnt wurde, dasGrund- 
capital der Gesellschalć auf zwei Millionen 
Gulden ó. W. getheilt in 10.000 Sttick auf 
Inhaber lautende v lleingezahlte Aktien zu 
200 FI o. W. festgesetzt wird; von diesen
10.000 Sifick Aktien 3000 Sttick im Betrage 
vcn 600.000 FI. begeben und volieingezahh 
worden sind und die Begebung der weiteren 
7000 Sttick naeh Massgabe des Bedarfes an 
Capital auf einmal oier in Theilbetragen 
tiber Beschluss der Generalversammlung er- 
folgt; und die Firma der Geseilschaft aueh 
von eiaem Verwa!tungsrathsmitglied Coilectiv 
mit einem Direkłorstellvertreter gezeichnet 
wird; endiich dass die bisherigen collectiy- 
Procuristen Dr. Wilhelm Weissenstein und 
Hermana Diez unter gleichzeitigen Loschung 
in dieser Eigensehaft nunmehr ais Directo- 
renstellyertreter mit dem statutenmassigen 
Firmirungsrechte eingetragen wurden.

Lemberg, am 19 April 1899.

L. cz. Firm. 1216 Stow. I. 100 (5284)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza, że przy firmie „Towarzy­
stwo kredytowe miejskie w Lubaczowie, sto­
warzyszenie zarejestrowane z nieograniczo- 
ną poręką" dnia 17 czerwca 1899 w reje­
strze dla stowarzyszeń zarobkowych i go­
spodarczych uwidoczniono, że na walnem 
zgromadzeniu dnia 3 maja 1899 uchwalono 
zmienić § 24 statutu o tyle, że odtąd radę 
nadzorczą stanowi 15 członków.

0. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV.

Lwów, dnia 18 czerwca 1899.

L. 716/99 (5260)
Wydział Izby adwokackiej w Krakowie 

podaje do publicznej wiadomości, iż p. dr. 
Barueh Daniel Gross z dniem 20 czerwca 
1899 wpisany został na listę adwokatów z 
siedzibą w Białej.

L Wydziału Izby adwokackiej 
Kraków, dnia 20 czerwca 1899.

Jedwab Henneberga
Prawdziwy tylko wtedy, jeżeli wprost z moich fabryk 

pochodzi.

czarny, b ia ły , kolorow y od 45 ct. do 14 z ł. 65 ct. za metr, gładki, w paseczki, 
w kratki, w deseniki adamaszki i t. d. (około 240 rozmaitych gatunków i 2000 różnych

kolorów deseni i t. d).
N a  s u k n i e  i b l u z k i  w p r o s t  z f a b r y k i .  Wysyłka dla prywatnych osób już

z opłaceniem cła i porta.
Próbki odwrotną pocztą.

(Podwójne porto listowe do Szwajcaryi).
G. Henneberga, FaGryka jedwabiu w Zurychu.

(C i k. nadworny dostawca).
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Pudr książęcy
przyjemnie przylega do twarzy, nadaje 
piękną i naturalną białość. — Pudełko 
małe ©O ct., całe 1  zł., z łabędzikiem 

1  zł. 5 0  et.

„ F L I R T *  „ K R A J "  I
Najlepsze tutki i bibułki w książeczkach p  

z papieru sassowskiegs wyrobu
S . W .  N ie m o jo  w s k ie g o  i

*5sr© L w o w i e .  M
Wszędzie do nabycia. 254 ||

R% o s p r z e d a n i a  A lb u m  międzynarodowe 
-Mw na cześć Kolumba (1892 Medyolan) z autogra­
fami znakomitości całego świata ę4to, 400 stron) 
samych autografów polskich poetów, uczonych itd., 
30 str. Bliższa wiadomość w Ajeneyi dzienników 
Pasaż Hausmana.

Pokupuję na stacyach galicyjskich lub 
węgierskich kolei gotowe dębowe pod­
kłady (szpały), pruski profil, rozmiar 
2.70 a 2.50 mt. 15/ ł3, 15/ 24, 14/24 ętm 
Oferta z wymienieniem ceny, ilości i 
stacyi pod chiffrą: „ Pokłady “ Ajencya 
dzienników Lwów, Pasaż Hausmana.

lA iA iA I A I
r ^ r i  r’W ^  W'-Al * • • j* k 

^Nowości w p a r a s o l k s c h , !
l kapeluszach, bluzach, rękawiczkach,^  
fewelonacb, koronkach i wstążkashj^

po zadziwiająco niakioh cenach. 'J-.
„Maison de Ńouv3sates“ Madame ^  

Berta Fiedler, 83&^
Lwów, plac Kapitulny i. 3. %

\ 4 A i k i  NJkMCU W[Min n r !v lV  l l nFTwf

W4 naturalne, czyste, nie
zaprawiane alkoholami , 

węgierskie, austryaekie, francu­
skie, reńskie, hiszpańskie, w  naj­

lepszej jakości po cenach najtańszych 
poleca handel herbaty, kawy i  wina

Edmunda Riedla, Lwów,
1009

Także i na raty bez podwyższenia
Cen dywany, portyery, chodniki, kołdry 
watowane, kapy na stoły i łóżka, koce, 
dery roi koniu, jakolei wszelkie artykuły 

potrzebne do urządzenia domowego
w składzie dywanów 835 

„TEPPICHHAUS AU LOUYRE"
Lwów, ui. Sykstuska 6 (Pas*i Hausmana)
Na prowincję wysyła się cenniki gTatis i fraako.

Nowości
ij f ilii

268. Kazet., Scherzo. Zhiór .wierszy, t. I , 12 et.
269. Urbański. Z za kulis i ze świata, t. VII, 12 et.
270. Fredro. Odludki i poeta, 12 et.

Dalsze tomiki w druku
Z wydawnictwa ustaw kraj. i państw 

Ustawa prasow a
z 17 grudnia 1862 r. z wszystkiemi odnosząeemi się 

do niej ustawami i rozporządzeniami, i
Ustawa o prawie autorskiem

na dziełach literatury, sztuki i fotografii z dnia 26 
grudnia 1895 r. z odnosząeemi się do niej rozporzą­
dzeniami wykonawezomi, przełożone i objaśnione na 
zasadzie orzeczeń Najwyższego Sądu i motywów 

ustawowych. Cena 1 zł.
Polecamy po cenie żniwnej

Nową Bibliotekę Kodzinną
składającą się z 6 tomów w 12-ce, po stron 150 do 
200, ozdobnie w płótno oprawnych. Każdy tom sta­

nowi całość i może być osobno nabyty.
Cena pojedynczego tomu zamiast 50 et. zni­
żona na 35 ct., z przes. pocztową 40 ct — 
Cena kompletu (6 tomów) zamiast 3 zł. zni­
żona na 1 zł. 50 ct. z przes. poczt. 1 zł. 90 ct. 

Do nabycia w ekspedyeyi nakładów-
W. Zuckerkandla
Lwów, Pasaż Hausmana 1. 9

i w każdej księgarni.
Katalogi gratis i franko.

O o n g o  n r .  1 .  
znakomita herbata

pól kilo zt> 1,90
poleca 109 lat istniejący 

s k ła d  h e r b a t y

Fryderyka Schubutha
Lwów, Rynek 1. 45.
Opakowania nie zaliczam.

Handlowa Akademia
w  lE aju a łm rgu  V . 4 0 .

Kursa handlowe trwają od 1/2 i 1 roku 
a rozpoezyuają się o października 1899.

Zamknięcie zgłoszeń 1 września.
HZ Prospektu w ysjla  sekretaryat.__

D yw any  p e rsk ie  1. p o r ty e ry
prawdziwe (starożytne) sprzedaje, kupuje i wy­

pożycza, jakoteż przyjmuje do przechowania
Skł*d dyw anów  „A U  LOUYREU 

Lwów, ul. Sykstmjks. 1. 6.
Ulgi w spłatach wedle urnowy.

Na żądanie wysyłamy nasze bogato ilustrowane 
cenniki darmo i oplatuie. 835

Z a w i a d o m i e n i e
dla c. Urzędników. 

Ulg? w  spłatach wedle umowy 
bez podwyższenia cen

udzielamy wszyst­
kim c. k. urzędnikum 
państwowym I pry­
watnym , księżom, 
adw okatom , leka­
rzom, właścicielem  
jako toż wszystkim 
na dobrem stanow i­
sku bedąoym osobom 
w razie potrzeby :a- 
hupna tow arów  ln ia ­
nych I płóciennych 
jako to: szyfonów, 
gradiów, bielizny na 
pościsI I stoisw ej, 
p rześc ieradeł, goto­
we] bielizny, męskiej, damskiej i dziecinnej tudzież 
dywanów ściennych nad i przed łóżka, salonowych, 
dn jadalń i innych pokoi, do ca r kwi I przed o łtarze , 
dalej chodników, koaów, kołder watowanych, der na 
konl3, ce ra t, linoleum, kap na sto ły  i łóżka, m akato w, 

gobelinów I wiele innych potrzebnych artykułów . 
Przy zakupnie całych wypraw ślubnych udzie­

lamy również ulg w spłatach.
Pisemnie lub ustnie należy się zgłosić do 

Magazynu „AU J.OUVKE“ , we Lwowie, ul. Sykstu­
s a  fi. (Pasaż Hausmana).

> a  żądanie wysyłamy na prow incję cenniki 
grstls i franko. S'!5
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J  a  n  I h n a t o w i e z
L w ó w : sklepy własne ul. Kopernika 1. 3 i ul. Halicka 1. 11, 
K rak ów ; Sukiennice !. 20. Czerniowee: Kynek 1. 2.

Przemyśl: ul. Franciszkańska 1. 24.

iSm*C T R K  H  I I  f f  I I
Dziś w poniedziałek dnia 17 lipca o godz, 8 wieczór

11
Jeszcze tylko 2 dni Miss Charmion.

Występ znakomitych gimnastyków rekowych 
T h e  2 1„ (i ft d a  t* d tf,

Przy końcu

We wtorek 18 lipca o godzinie 8 wieczór. — Przedstawienie galo­
we. — Przedostatni występ Miss Charmion. — Po raz pierwszy 
POGOŃ ZA SZCZĘŚCIEM, — W ielka pantomina wystawowa w 5 

aktach. — W spaniałe kostyumy.

Pierwsze galicyj-kie
Tow arzystw o akcyjne dla przemysłu chemicznego

przedtem Spółka komandytowa 
J u l iu s z a  W a u g a  

w e  L w o w i e ,  w l i c a  K o ś c i u s z k i  1 . S
poleca i:a sezon jesienny

n a w o z y  s z t u c z n e
z gwarancją zawartości składników".

Laboratoryun własne. Najniższe ceny i najdogodniejsze warunki.
Cenniki wysyła się na żądanie odwrotnie. 741

. M  A R  J  O W K  A
Śliczne zdrowe położenie wśród gór 1 lasów, pół godziny od Lwowa.

Tramway. Omnibus. Telefon.
W s k a z a n i a :  Choroby przewodu pokarmowego (masaż faradye/.uy), nerwowe, specyalnie 

także kobiece katary, exsudaty pozapalne etc ), upadek sił niedokrewnośe, zaburzenia i zakażenia 
krwi, cierpienia chroniczne, nerwobóle, rekonwaleseencya.

Leczenie ściśle indywidualne. Dyetyka. Hydroterapia i Elektroterapia. Kąpiele elektry­
czne i słoneczne. Masaż

Informaeyj udzie’a telefonicznie Zakład, zaś we Lwowie od godziny 3—5 po południu uliea 
Słowackiego 1. 5. 707

Kierownik Zakładu dr. J ó z e f  Z ak rzew sk i

T o warzy st wo akcyj ne
„ C o m p a g n ie  c o m m s r c ia le

B ilan s og ó ln y  z d. 31 grudnia 1898.
A k t y w a .

Akcyonaryusze, kapitał niewypłacony 
Bank francuski, bankierzy i kasa
W a lo r y ............................................
Udziały w  przemysłach .
Towary . . . .
Inwentarze . . . .
Konta dłużników 
Konta porządkowe

franków 
1 ,2 0 0 .0 0 0  

401.288  
5,755.272  

461.257  
1.042.400  

75.000  
3,485.932  
4,160.000

03
2 5
65

Frk. 16,581.150 12

P  a  s  s  y  w  a 
Kapitał . . . .
Weksle do zapłacenia 
Rezerwa legalna 
Konta wierzycieli .
Rezerwa nadzwyczajna .
Konta porządkowe .
Korzyści i straty

Bilans specyalny z dnia 31 grudnia 1898  
dotyczący przedsiębiorstwa austryackiego.

A k t y w a .
Majątek nieruchomy .
Majątek ruchomy .
G o tó w k a .......................................................
Zapas towarów . . . .
Konta dłużników .
Konta korzyści i strat

Wal. austr. zł

złr.
1,944.919 32

62.152 05
7.788 85

251.168 63
7 2 .3 ! 5 02

6.208 83
2,344.552 70

Kapitał włożony 
Konta wierzycieli

P  »  s  s  y  w  a.

U

franków 
6 ,000.000  —  

94.500 —  
388.4*8 -

1.625.000 —  
3,654.036 58
4.160.000 —  

629.125 54

Frk. 16,581.150 12

złr. 
500.000  

1,844.552 70

Wal. austr. zł. 2 ,344.55f ?6
Borysław, dnia 31 grudnia 1898.

Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12, dom Schelleabergowej. Telefon nr. 527. (Zarządca Wł. J. Weber.) Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich.


